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W Warszawie odbywają się posiedzenia Konferencji Mieszanej.

W a r s z a w a. 15 11. 
przed noUidnieni w sali

(w7 k.) Dziś 
konferencyjnej

Min. Spraw Wewn. .odbyło się inaugura­
cyjne posiedzenie członków polsko-nie- 
nńeelfej komisji mieszanej, przewidzianej 
w art. 6 konwecnü polsko-niemieckiej z 
dnia 27 stycznia 1927 r o uregulowaniu

stosunków granicznych. Obrady zagaił 
minister spraw wewnętrznych p. Skład- 
kowski. Że strony nicmicclm w kon­
ferencji wisiał udział minister Ecfcartit, ze 
strony rządu polskiego delegat^ Jr. Koczo­
rowski, oraz członkowie Komisji miesza­

nej. 9 70 «trony n’emieek^j i 13 ze strony 
polsk'ej. Ponadto w ohradruh wzięli u- 
dz'al dyrektor departamentu Min. Sp-aw 
Wew.n Kir«t, z ramienia Min. Spraw Zagr. 
•p Wierski Min. Skarbu p. Ruszkowski, 
Min. Robót Publ. dyr. departamentu p.

Prokopowicz. Na plerwszem posadzeniu 
zastanawiano się naJ sprawa uregulowa­
nia wyboru przewodniczącego i skladem 
poszczególnych komisyj. oraz nad szere­
giem innych spraw, związanych z Drącą' 
komisji.

Issey y wolutowi
POŁOŻENIE W RUMUNJI, OGLĄDANE POD KĄTEM PROCESU.

B u k a r e s z t. 15 11 (wł.) W nocy z 
pon edziałkti na wtorek skończył sie tu 
głośny proces przeciwko pułk. Manoiles- 
cu oskarżonemu o zdradę stanu w zw ąz- 
ku z tern że utrzymywał on stosunki z b. 
następcą tronu ks. Karolem i że znalezio­
no u niego listy szyfrowane księcia, wy­
stosowane do partyj opozycyjnych. Pułk. 
Mąnęiiasc” został uwolniony irzerna głosa­
mi przeciwko dwom.

Proces budził ogromną sensację w ca­
łym świecie. gdyż był niby soczewką, sku 
piającą w sobie obraz dzisiejszych stosun­
ków w Ru mmi.ii. Naogół pozycję nie do 
utracenia zajmsje premier Bra-ílanu, roz­
porządzający większością w sejmie i ol- 
brzynremi wpływami oraz środkami w ca­
łym Kraju. Wyrazem jego wpływów było 
utworzenie sprawnjacei cbeeide władzę aż. 
do czasu pełnoletności 6-letniego w tej 
chwili króla. Rady Regencyjnej i ustiniece 
od praw do tronu ojca obecnego króla, 
Karola, który, — mówiąc nawiasem — 
trzykrotni sam domagał sre zwolnienia go 
od obowiązków następcy tronu, a to w 
związku ze swemi bardzo romantycznemi 
sprawami sercowemu.

Ostatnio głośna p. Lupescu dopro­
wadziła go do tego. że zrzekł sie ostatecz­
nie tronu tak stanowczo, iż tak śp. król 
Ferdynand, jego ojciec, jak też rząd (wów 
czas Grafami) rezygnację jego ood przy­
musem przyjęli. Po śmierci króla Ferdy­
nanda począł jednak ksążę Karo1 dawać 
dn zrozumienia, że chetuie powróciłby z 
Paryża do Rumunii 1 zajął — tron. Myś! 
ta uśmiecha s;ę rówróeż. parfom opozy­
cyjnym w Rumtinji zwłaszcza pariji 
chłopskiej i konserwatywnej, które obe 
n'e nie mają żadnych widoków dojścia do 
władcy drogą inną. jak clu ba przewrotu, 
dla którego hasłem na.ipop"larmejs7em 
byłoby osadzeń* e Karola na tron. Stąd 
Wszyscy niezadowoleni wzdychają do po­
wrotu Karola i utrzymują z nim stosunki, 

co rząd Brat’anu odpowiada represja­
mi. zarządzeniami dykiatorsk cmi. krępn- 
Wcemi wolność obywatelską i wolność
prasy.

. Obrońcami Manoilescu byli najwybit- 
n'-’si przedstawicie opozycji, przywód­
cy ludowców Manili, poprzedni premier. 
Sen. Averescu i wódz konserv/atvstów 
prof J^rgą. Wszyscy oni podkreślali p e- 
pnwność obecnego ootożenla i prowizo- 
Dum, jakiem jest Rada Pcgencyjna, co w 
zwią-yi.-,] 7 niepewnem położeirem zagra-

M^YNIiý DODATKOWYCH WYBORÓW NA 
, ŚLĄSKU CZESKIM.
K-aków, 15. il. (PAT) Z Cieszvm tono- 

'Zą. :ż niedzielne wvborv w 10 gminach po- 
cleskiego Cicszvna i Jab'o’jk ’wsk.e- 

dały następujące wyniki : yv paw ece cze- 
ego Cieszyna w gminie S;bica Pa'acv o- 

"■zvmali 73 mandaty. Cxes: 5. komumści 2 w 
Kminie Rnpiea: Polacy — 12. Czesi — 4. ko- 
nynści — 2, w gnťnie N'ebarv: PfTcv ~ 
L1- Ct|s> s. komuniści — 3. w gminie Omne 
i -ne: Pnlacv — 9. Cze«' 6. w oow. Jao- 
Ibiłko" s1 ni w gm Nawsi“: Pobcv otrzymał 
~~ 18, Czesi — 7. komuniści — 5. w g^m'e 
A -t": P^-'-îv — 19. Cz»si — 8 kom n'śc; — 
3- w gm. Karîientnj: Polacv — 0 '-zesi — o 
w ymin-'e NyWc: Pr.lacv — 19. Czesi 5 i w 
gnrn e FPosaPr: Polacy — 12. Czesi — 4. i ko­
muniści — 2.

nicznem î wew netrznem budzić mus’ po­
ważne ohawyi?). To też wszyscy patrio­
ci chcieliby powrotu Karolaf?), bo byłoby 
to rozw’azanie najnatnraln'ejsze.

Uwolrrenie Manoilescu jest znanfenne 
dla nastrojów, panujących w Rumunii, ma 
też duże znac/cn!c polityczne jakkolwiek 
niekoniecznie słuszność rnaią ci, którzy 
sądzą (zwłaszcza Francja) iż powrót Ka­
rola byłby zwrotem w stronę — Beri na.

C© uchwalił Selm
w czas e ubiegającej kadencji?

Warszawa. 15. 11. (wł. k.) Kancelaria sej­
mowa ogłosiła wykaz ustaw, uchwalonych w 
czus!e kadercii obecnego sejmu. t. 1. w latach 
od 1122 — 1927. Ogólna liczba uchwalonych 
ustaw wynosi 474. Okres najbardziej owocnei 
pracy ustawodawczej przypada na rok 1921 
kiedy uchwalono 140 ustaw, oraz 1915. kiedy 

uchwalono 131 ustaw. Na'skrorrniei przed­
stawia sic wyn!k prac seimu w roku 1926. w 
któryn to roku. jak wiadomo, poza sesia bu­

IpFawa gen. Zaq6rskiaso
Jr&nah nie uçn&raoitaï

KTO MA SŁUSZNOŚĆ. PUŁK- ARMIN SKI, CZY PISMO SANACYJNE?
Warszawa. 15. 11. (wł. k.) Przed 

paroma dírami donieśliśmy za warszaw­
skie™ ..ABC“ o oświadczeniu prezesa sa­
du wojskowego pułk. Armirisk!een o umo­
rzeniu śledztwa w stw,aw’ft ■''TnioAa gen
ZagÔrsk’wQ^ Ftzisre’Szy . Tć<irfar pr-roniiv“
donosí, jż wiadomość o oó«.-!rłd^/<»nki rwik. 
Artn‘ńs!fiego nie jest zgodną ze stanem 
rzeczywistym, bow'ein spraw w takiem 
siacî'um. jak sprawa gen. Zagórskiego, są-

Z KOMITETU EKONOMICZNFGO.
Warszawa. 15. 11. (wl.J Na dzVeiszem po­

siedzeniu Kom. Ekonom, rozpatrywano sori 
we węglowa. Wysłuchano referatu Knnsji 
Międzyministerialne!, która przez 2 miesiące 
badała polskie kopalnictwo węglowe. Wy- 
-i..(.i.aro też sprawozdali przedstawicieli 
zainteresowanego przemysłu. Obrady odro­
czono do jutra.

Sanacja chce odciągnąć pewne grupy u 
kramsiile od sojuszu z żydami?

Warszawa. 15. 11 (wł. k.) W naj­
bliższych dniach przybywają do Warsza­
wy przedstawclele stronnictw ukraińskich, 
poczem odbędą się narady, na których 
zanuść w a dfaav—'i. r?v dotdT’e do utwo­
rzenia bloku wyborczego mniejszości na­
rodowych. W kołach, zbliżonych do klu­
bu żydowskiego w sejmie, utrzymuje s Q.
iž,bl2 taki iest hň ?raWco ío^odťaH w ^ości 4 milionów ton rocznie, dla

* . trzeć

dy w myśl ustaw nie uinarzaja. Przyczy­
na umorzenia sprawy może być śmierć o- 
skarżonego. brak danych przeebv niemu, 
przedawnienie spraw y itp., a w:ęc — jak 
kazuistyczoic tłumaczy organ sanacji — 
sprav/a gen. Zagórskiego nie została umo­
rzona, lecz wstrzymana aż do czasu 
..przytrzymania“ lub dobrowolnego sta­
wienia się oskarżonego.

HBBggigffieBSaBSHBłBS OgjSSSBC»,

4o bohaterów, jak Kościuszko, aie także 
licznych dobrych obywateli.

Następnie ekipę polską przyjmował mi­
nister spraw wojskowych Stanów Zjedno­
czonych, który w imieniu rządu Stanów 
Zjednoczonych obecny był również na 
balu, wydanym wieczorem na cześć na­
szej ekipy przez posła polskiego w Wa­
szyngtonie p. Ciechanowskiego. 16 listo­
pada br. ekipa polska opuszcza Amerykę 
na statku .Rochambeau“ z Nowego Jorku.

KUBA PROPONUJE ZMN1FJSZENIE PR 
ODUKCJ1 CUKRU.

Paryż. 15. 11. (wł. en.) „Information“ 
donosi, że na konferencji przedstawicieli 
przemysłu cukrowniczego zaproponowa­
no ze strony kubańskiej natychmiastowe 
zmniejszenie produkcji. Na wczorajszem 
posiedzeniu ustalono dla Kuby kontyngent

osiągnięto porożu mień'e, 
mandatów. Jak się dowiadujemy, rząd. 
który niezbyt sonie żj^czy powstania ta­
kiego bloku, działa w tvm k?er;m’<u. aby 
niektóre partje tikrauisk'e odwieść od po­
rozumiewa z żydami. Jeżeli dojdzie do 
skutku blok tmrei«zości, prasa sanacyjna 
podobno ma rozpocząć silną akcje anty­
żydowską.

ZWYCIĘSKICH JEŹDŹCÓW POLSKICH 
przyjął na specialnem posłuchaniu prezy­

dent Coolidge.
Waszyngton. 15. 11. (Pst) 

poseł Ciechanowski przedstawił prezy­
dentowi Coolirłge‘owi zaproszoną przez 
niego do Waszyngtonu zwycięską ekmę 
nolshą. Na prośbę, zgłoszona w przed 
dzień, prezydent, pomimo wielkiego na- 
wab swo*ch zajęć. tidzîeiT ekipie poU*oei 
aunienojl j przvîai aFcerów polsUMt nie­
zmiernie łaskawie i serdimzme, gratulując 
!m wspan^frxro sukcesu. Nasteort’e prowa 
Ů7’\ z nimj dłuższa rozmowę. 
w mej, iż reprezentują oni naród, który 
Stanom Zjednoczonym dostarczył nietył-

h krajów europejskich w wysokości 
przyszłorocznej produkcji. Ostatecznej u- 
cliwaly jeszcze nie powzięto.

MOWA STRFJWĄMANNA W WIFD'-’IU.
Berlin, ig. u (wł. en) W poąalstwie nle- 

mieckiem w Wiedni-i odhvło sie dz’ś wielkie 
orzyięc;e prasowe, na kłór°ni oherrvt-h bv(o 
'I"1 prĄmstflwjcieU prasy wiodppsk’ei j 7a<r'-a- 
uic7(ie1. M'nlster sn-aw zagran’cz.nvch Rzeszy 
dr. Siresemann. który z.iawił s'e w towarzy­
stwie sze.a wydz’a’u prasowego, wye’os'l 
''■rzen-ówieide w kłó-em na wstepie zauro- 
łestowal przeciw’ wiadomościom, podanym 
przez praso zagraniczna, îakobv or^viazd 
npntsi-ów Rzeszy do \Wdnia pozostano w i iest duch. w lakini tc »unowy zostały zaiyar- 

■ y.wazk,,. zawarciem trakta|,i frsmcimko-iu-
"'>s ir*W łn po twÎP-fpil
signent“. Takie komb'nacie sa zupełnie śmie- 

Rn,v<->7 niedorzeczne r-^J* twierUz-irie 
Feho de p?ris« oryan,, n. Mme-anda. iafcg 

by Z!i'esi“n1e wizowania paszportów nomîedzv 
^iis*r!a ^ Nlemraml bv’o wsłenent do "ila- 
czn'ae s*e ob-i hraiów. W tem miejscu o. Słre- 
semarn wyraził łve7e„iR, fov g-anîce pasz- 
nariowQ jak na’szybciei upadły w całel 
Europie. z

Następnie p. Streseraaim dał krótki pogląd

dżetowa prace Izb ustawodawczych były 
przez rząd uniemożliwione. W roku tym 
uchwalono 28 ustaw,, w tem Í8 ra*yf!kacy| 
umów międzynarodowych, 5 drobnych prze- 
dJi żeri 3 ustawy skarbowe, wreszcie ustawę 
z dnia II marca 1927 r. o poborze rekruta 1 
ustawę z dnia 16 lutego br o komitecie f!otv 
narodowei.

Podczas całei kadencji uchwalono, noża 
ratyfikacja umów mledzynarod.. największa 
ilość ustaw z dziedziny skarbowe), nranowi- 
cie 97; dużo również zrobiono w zakresie 
ustawodawstwa administracyjnego — 23

i us*awy. ustawodawstwa społecznego — 13 
ustaw, ustawodawstwa rolniczego — 17 ustaw 
w tern najważnieisza ustawę z dnia 78 g-nd- 
uia i92.5 r. o wykonaniu reformy rolnej. W 
dziedzinie ustawodawstwa szkolnego nai- 
waznfiisza ustawa iest ustawa z dnia 1 Foca 
1926 roku o stosunkach służbowych na"czv- 
cieli. Z 12-tu ustaw woiskowych naiwn-n!eł- 
sze sa ustawa z 18 Hpca 1924 r. o podstawo­
wych obowiązkach i prawach szeregowych, 
oraz ustawa z dnia 2 lioca 192.5 r. o podsta­
wowych obowiązkach i prawach oficerów 
Wojsk Polskich.

W zakresie ustro;owvm seim uchwaFt lýt­
ko dwie ustawy, a to te. które dały dzisiej­
sza bezwzględną przewagę władz wykonaw­
czych nad władzami ustawodawczemu trna- 
nbwicie ustawę z, 2 sierpnia 1926 r. o zmianie 
i uzupełnieniu konstvtucii. oraz ustawę z 2 
sierpnia 1926 o upoważnieniu Prezyd"nta 
Rzpiitei do wydawania rozporządzeń z mocą 
ustawy.

na niemiecka politykę zagran'czna od czasu 
Locarna, przyczbm poruszył przemówienia 
Buldwina i Brianda, którzy uznali ważność 
traktatów łokarneńskich. oraz role Niemiec w 
vch traktatach, iakoteż zasługę niemieckich 

mężów Ąąanu i Ich dolściu do skutk”. To zro­
zumienie — mówił Strsemnnn, ze so-onv oo- 
lityków państw zagranicznych naoe’n:ło mnie 
gieboKiem zadowoleniem. Zgadzam sie zupeł­
nie z wywodami Brianda. który działalność 
niemieckich mężów stanu tent bardziei eni.1 
że zdaie sob’e sprawę z wielkich trudności, 
na Jakie napetykata ich polityka tak. w krain. 
*:k i zagranicą. Trudności wewn-A-zne oole- 
gaiy głównie na tem. że iest c’agio i^sgeze 

’e E’dzi, ogarniętych osvehoza wmebna. 
która rnnełtra ich rb»'<inościa wobec ws^^st- 
kich. Briand podkreślił, że politvka poko’owa 
bvna!mniei nie musi być w sorzoczito-'c) z 
"oU.’vka beznleczeûstwa. Na’Pns/vni sno«o- 
bem zapewnienia nookhi iest waíka z wz°iem- 
n-j nieufnością. W Niemczech nami! s pow­
szechnie przekonanie, że Jędimie nĄoowe 

|.,-r\«Fvtia Fnronle podn^s-rifo ť» z 
upadku. Tc idee wyżmie tak p-z war.Taca 
większość narodu nienreckiego. że_ przeciwn!- 
czy skrainei prawicy. czv tez skra-tm, •'"- i -v. 
v/obr; tego traça wszW^’e zng-ízwiR v/ koń. 
r„ Strosemann zaznaczył, e csiatecn'e d 'ch 
kształtnie matmie, a ważnipicz„m od ws^i-st-
I ;ci| paragrafów umów ndedzynarodowoch

Obecnie da/yć wj/vscv do i-s-i-
- SnShov gospodarczych wo!uy j 

n!erać wszelkie próby Dorozumienia gosoo- 
o. opartego na z.ouf^tiiu. N'errcv sfa- 

ra’a sie obecnie rozwiązać ten nroh^ni z 
oańsfwami sasiediremi. ZdanVm o. Stre«e- 
manra. próhv te n’ewatpliwlo doDrowad/a do 
rezultatu. Dziś. 10 łat no nkońc7"nhi 
!est bowiem czas tiaiwyższy. bv F-'rppo po- 
wrôc’la do normalnych stosimków. R^a-i nie­
miecki j;otów iest wspóidziałać w każdym 
wysiłku, idącym w tym kierunku,
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Pismo nasze od samego początku swe­
go istnienia wypowiadało się przeciwko 
używaniu przemocy fizycznej w życiu 
publicznem, przeciwko uciekaniu się do 
kija, drąga lub dynamitu z pobudek rze­
komo patriotycznych lub nienawiści par­
tyjnej. Uważamy sobie za święty obo­
wiązek walczyć o usunięcie gwałtu z na­
szego życia pubiicznego i na każdym kro­
ku piętnować brutalne metody walki, u- 
żywane szczególnie przez zdeprawowa­
ne jednostki, przynależne do Związku 
Powstańców śląskich.

Nie cofamy się nawet przed piętnowa­
niem gw-ałtów, popełnionych przez awan­
turnicze jednostki na obywatelach języka 
niemieckiego, rzekomo w imię obrony in­
teresów' państwowych. Wiemy, że na­
sze stanowisko w podnieconych stosun­
kach narodowościowych i wobec usilnej 
i nieprzebierającej w środkach propagan­
dy niemieckiej nie jest popularne i przez 
demagogów szowinistycznych wyzyski­
wane przeciwko nam, ale nas to z drogi 
naszej zepchnąć nie zdcla.

Stanowisko nasze jest nam dyktowa­
ne przykazaniami moralności chrześcijań­
skiej i głęboką troską o interesy państwo­
we. Używanie gwałtu fizycznego, na- 
szem zdaniem, przynosi ujmę dobremu 
imieniu narodu polskiego i wyrządza wiel­
ką szkodę państwu.

Czciciele pałki i bomby dynamitowej w 
życiu publicznem i ich protektorzy na ła­
mach swych organów', z gadzinowych 
funduszów utrzymywanych, obrzucają nas 
oszczerstwami, jakobyśmy specjalnie bro­
nili Niemców z ujmą d!a interesów pol­
skich i państwowych. Ludz:e przeczuleni 
1 fałszywie pojmujący- miłość ojczyzny za­
rzucają nam, że niepotrzebnie te gwałiy 
zbrodniczych jednostek opisujemy i pięt­
nujemy. bo na nasz glos powołują się 
Niemcy wr walce z Polakami, a jako oko­
liczność łagodzącą dla zbrodniarzy przy­
taczają, że Niemcy w czasie naszej nie­
woli tak srodze nas prześladowali, że na­
leży nam się teraz odwet.

Jako pismo katolickie musbny wmlczyć
0 to, by w naszem życiu publicznem sza­
nowane były przepisy moralności chrześ­
cijańskiej. Moralność chrześcijańska zaś 
potępia jak najsurowiej jako grzech prze­
ciwko miłości bliźniego, używanie gwałtu
1 obrazy cielesnej. Prawrdą jest, że w 
czasach niewoli Niemcy nas ciężko prze­
śladował j trapili ustawami wyjątkowemi. 
Zwalczaliśmy te metody jako niemoralne 
1 zbrodnicze i piętnowaliśmy nie bez skut­
ku Niemców w opinji całego świata cywi­
lizowanego. Otwarcie przyznać trzeba, 
że wiem było Niemców', szczegô'ne ka­
tolików i socjalistów, którzy mieli odwa­
gę piętnować publicznie niemoralne i bru­
talne antypolskie metody pruskie. Czyż 
woino nam tolerować w naszem państwie 
stosowanie metod gwałtu, któreśmy p ęt- 
nowali jako nietroràlne i barbarzyńskie, 
gdy były kiedyś siosowmne względem 
nas? Czy dla nas istnieją dwa pojęcia o 
sprawiedliwości i moralności? Naszym 
przeciwmikom radzimy zajrzeć do katechi­
zmu a rekomendujemy im katechizm Spi- 
ragi w wydaniu Miarki w Mikołowie. Tam 
mogą wyczytać, jak Kościół nietylko po­
zwala, ale i nakazuje miłować swój naród 
tak. jak nakazuje dzieciom miłować ro­
dziców. Kościół nakazuje pracować i po­
święcać się d’a narodu i państwa i bro­
nić ich interesów, ale tylko środkami go­
dziwymi i dozwolonymi. — Z tegc kate­
chizmu mogą się także dowiedzieć, że 
obok patriotyzmu istnieje także szowi­
nizm, który wobec patriotyzmu stoi w ta­
kim stosunku, jak wstrzemięźliwość wo­
bec pijaństwa. Szowinizm i fanatyzm są 
bałwochwalstwem, a katolikowi nie wol­
no składać szowinistycznemu bałwanowi 
ofiar w postaci rozlewu krwa połamanych 
żeber i wybijanych zębów, chociażby na­
leżały do Niemców.

Nie jest również żadnem uniewinnie­
niem dla katolika powoływani się na to. 
że na Śląsku Opolskim Niemcy tak samo 
ppsiępttią z naszymi biednymi rodakami. 
Albowiem jeżeł mój przeciwnik grzeszy, 
to nie upoważnia mmc to wcai do popeł­
niania tych samych występków. Takich 
zasad moraiość chrześcijańska n e uznaje.

iireszią praktykowanie polityki odwe­
tu prowadzi do nonsensu i ostatniego bar­
barzyństwa. ,

Gdybyśmy chcieli za każdego sponie­
wieranego w Opolskicm przez _ Nieme g 
Polaka, poniewierać u nas Niemca, to 
Niemcy w Opolskiem odpowiedzą nam 
skatowaniem podwójnej liczby Polaków, 
myoyśrr.y znowu wzięli odwet na po- 
dw"‘ne' nczbie naszych Niemców itd. Do 

to doprowadziło? Do powszech­
nego mordu i zabijania. Żyjemy jednak 
w r.uropie, jesteśmy państwem1 opartem 
na porządku prawnyjji, którego pilnują je­

we. Jeżeli zaś pałką i kijem wybijemy 
przepaść pomiędzy narodem polskim a 
mniejszościami, to nigdy pomostu przez 
nią nie zbudujemy i ani jednej duszy dla 
siebie nie pozysuamy.

Nie zapominajmy, że na Górnym Ślą­
sku mamy dziesiątki tysięcy ludzi bez 
świadomości narodowej: Alzatczyków
polskich! Wielu z nich zaczęło się już 
przyznawać do polskości, ale niedorzecz- 
nemi zarządzeniami i poczynanymi we­
pchnęliśmy ich z powrotem w objęcia nie­
mieckie. Nierozumni i krótkowzroczni 
nasi „oberpatrjoci“ piętnowali i piętnują 
ich jako „German ów*. kijem i pałką chcie­
liby przeszkodzić, by się nie stali objek­
tem propagandy niemieckiej, ale zanrast 
cel swój osiągnąć, pchają ich oraz współ­
czujących tym ofiarom gwałtu w szeregi 
niemieckie.

Na Śiasku dzisiaj c! „oberpatrjoci" ka­
nie fest w stanie przeszkodzić ^ ..Qermana“. co nîc po­

dziela ich poglądów politycznych. A szpie-

go organy, a sądy z obowiązku karzą ka­
żde jego naruszenie.

Powiadają nasi krytycy, że piętnowa­
nie przez, nas gwałtów wyzyskują Niem­
cy w swej -propagandzie antypolskiej. 
Przez to samo nasi krytycy przyznają, 
że wskutek tych stosunków naród nasz 
i państwo nasze ponoszą szkody. Ale tę 
szkodę ponoszą nie wskutek naszego sta­
nowiska i naszych artykułów', ale wskutek 
samych faktów', miano w. faktów gwałtu. 
Usuńmy te fakty z naszego życia publicz­
nego, a Niemcy nie będą mieli tych środ­
ków w' swej propagandzie przeciwko nam. 
Polityka strusia, przez naszych krytyków' 
zalecana,
propagandzie niemieckiej, bo akty gwał­
tu nie dadza się ukryć. Piętnując wy­
bryki i gwałty podupadłych jednostek, 
bronimy dobrego imienia narodu i pań­
stwa polskiego, bo opinja zagraniczna mu­
si przyznać, że Polacy sami w imię mo­
ralności i kultury osądzają te barbarzyń­
skie wybryki należycie.

Tolerowjariie używania przemocy fi­
zycznej zresztą demoralizuje do cna cha­
rakter terorystów i biernie ich czynom 
przypatrujących się lub je uniewinniają­
cych. To wypacza charakter narodu.

Prawdą jest, że Niemcy prowadzą 
szkodliwą dla polskości propagandę, a co 
smutniejsza, że zdołali pozyskać dla sie­
bie wiele dusz Polaków, którzy podczas 
plebiscytu opowiadali się za Polską a pod­
czas wyborów do Sejmu oddali głosy na 
listy polskie. Praw'da jest, że Niemcy w 
celach swej propagandy używają rfego- 
dziwych środków i apelują do najniższych 
materja’nych instynktów. Kijem i pałką 
jednak tej propagandy nie zwalczymy, 
przeciwnie pomagamy jej, tworząc mę­
czenników niemieckich a męczeństwm za­
wsze zdobywa zwolenników i admirato- 
rów.

Nie zapominajmy zresztą o tern, że je­
steśmy państwem, mającem 30 procent 
przeszło mniejszości narodowych. Te 
mniejszości musimy dla państwa polskie­
go pozyskać i zrobić z nich wiernych i 
chętnych ooyu’aleli.

Do zasymilowania ich dążyć musimy 
1 mamy do tego nawet prawo niora’ne. 
jeśli tego nie czynimy gwałtem. Jeśli Ola 
naszej ktdiury, dla naszych państwowych 
urządzeń, dla naszego porżądku prawne­
go i społecznego zdołamy w rch Wżbii- 
dzić szacunek, jeśli im damy możność ży­
cia i dobrobyt, zrobimy z nich nasam- 
przód Polał ów z serca, a drobnostką bę­
dzie już poiem zasymilowanie ich języko-

gostwo i denuncjowąnie poczciwych oby­
wateli czy nie pomnażają szeregów nie­
mieckich? Niemcy zacierają ręce z zado­
wolenia na widok takiej roboty naszych 
sanacyjnych Polaków. Nasi uzdrawiacze 
wszystkich sil dokładają, by zapewne 
Niemcom jak największe żniwo, a odpo- 
wiedz:aine czynniki temu się spokojnie 
przeglądają!

Ślązaków, garnących się do obozu nie­
mieckiego. nie pozyskamy dla Polski uży­
waniem siły fizycznej, lecz wytężoną pra­
cą oświatową, utrzymaniem porządku 
prawnego, praworządności i zapewnie­
niem im bytu gospodarczego

Używanie siły fizycznej kompromituje 
imię polskie w oczach opinji zagranicznej, 
ułatwi Niemcom ich wytężoną propagan­
dę ceiem rewizji granic i naszej polityce 
państwowej na terenie międzynarodowym 
stwarza niezmierne trudności. Nasz Mi­
nister Spraw Zagramcznych wiele^y na 
ten temat mógł opowiedzieć. Czy nie wi­
dzicie, że w Anglii dochodzą do władzy 
znowu Mac Ponald i Moyd George a we 
Francji radykałowie? Czy nie wiecie. jak 
jedni i drudzy odnoszą się do Polski, jak 
serdeczne ich łączą stosunki z Niemcami?

Powiedział mi kiedyś jeden z na!wy- 
bitniejszych mężów stanu zaprzyjaźnione­
go z nami narodu, gdvšmy rozmawiali o 
Górnvm Śląsku: — ..Staráme się. by za- 
zdrośircy i przeciwnicy Wasi na rynku 
miedzvnarndnwym ink nairmrei rnoeli 
mówić o Górnym S’a'Va i Pomorzu, tak 
lak rodzice. ma!ący córkę na wydaniu, 
rrowiimi czuwać, , by o nięj jak najmniej 
.m.ówiono.'ł*;f r ■p';
'^“ Nasi ''czciciele kra. pałki i bomby bez­
ustannie tę górnośląską córę Matki Polski 
kompromitują.

Wuka.

Utop Mr m Sili Usfsurndawy&i’
nie będzie przedłużona

TWIERDZĄ W KOŁACH, ZBLIŻONYCH DO RZĄDU.
Warszawa, 15. II. (wł. k.) Z kóM zapowiadała, że 28 bm. ukaże s!ę w Monl- 

zbliżonyeh do rządu, zaprzeczają katego- torze Polskim dekret Prezydenta Rzeczy- 
ryeznie pogłoskom, jakoby obecna kaden- pospolitej o zamknięciu kadencji izb usta- 
cja izb ustawodawczych miała być prze- I wodawczych, a równocześnie oznaczona 
dłużona- Czynniki dobrze poinformowane I będzie data rozp'sania nowych wyborów.

IfijCi cofnął Subwencją
Cerfralnemu Towarzystwu Rolniczemu.

WYWOŁAŁO TO ROZGORYCZENIE W SZEROKICH KOŁACH ROLNICZYCH.
Warszawa. 15. 11. (wł. k.) Wiedo- 

mości, które od kliku dni krążą w formie 
pog’osek w Warszawie, dziś ostatecznie 
zosta’y potwierdzone oficjalnie. Dotyczą 
one sensacyjnej sprawy eoinęcia przez 
Ministerstwo Rolnictwa siibwencyj, udzie­
lanych przez rząd Centralnemu Towarzy­
stwu Ro'niczetnu. instytucji. jak wiadomo, 
absolutnie apoi f’ cznej | ściśle zawodowej. 
Motywem tej decyzji jest nieuzasadniony 
bliżej zarzut, jakoby Towarzystwo pro­
wadzało działalność poFtyczną. Prezy­
dium Towarzystwa zakomunikowało o 
tym fakcie komitetowi zawiadamiając je­

dnocześnie, i e zdec. dowane jest oddać 
swoje mandfty do dyspozycji rady głó­
wnej C. T. R. Kommt pii wziął uchwa'ę. 
protestującą jak najżywiej przeciw tej 
krzywdzącej decyzji i wyrażającą pełne 
zaufanie prezydium. Cała sprawa wywo­
łała w'elkie rozgoryczenie w szerokich 
kolach rolniczych, tembardziei uzasadnio­
ne. że rząd me cofnął subwencji Polskiemu 
Związkowi Organizacyj i Kółek Rolni­
czych, którv urządzą zupełnie jawne ze- 
b...n'a polityczne o charakterze radykal­
nym.

Z!©š® fr ku pit Bank Poîskt
takže w Ansíji.

POXRVCIE ZŁOTEGO DOCHODZI PÓŁTORA MILJARDA ZŁOTYCH.
Warszawa. 15. 11. (wł. k.) Jak się sztabach I monetach złotych oraz dewl- 

dowindujemy. Bank Polski oprócz żaku- zach. Większa część świeżo zakupone- 
pionego na rynkach amerykańskich ziota go .Jota będzie sprowadzona do Polski, 
w sztabach na »urnę 15 tniijonów dolarów, część natomiast pozostaną w Anglji ; Sta- 
rówmież zakup ł złoto w Angljj na sumę nach Zjednoczonych. Zgodnie z planem 
1 milj. funtów sz! erl, W ten sposób zapas stabilizacyjnymi Bank Polski z części za- 
złota w Banku Polskim wzrósł do około p»su złota wybije monety złote, które na 
180 m (jon jw zł. w zł i pokrycie dosięga żądanie będą wymieniane w centrali ban- 
sumy około półtora miliarda złotych w ku. Natomiast, co się tyczy terminu uka-

Jmi
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RADA MINISTRÓW.
Warszawa, 15. II. (wł. k.) Naibllższe Do­

służenie Radv min strów odbędzie sie w o'a- 
tek po południu. Porządek obrad nie został 
dotąd ustalony.

NOWI SEDZfOWIF PR7Y SADZIE 
APEI.AÇY INYM.

Warszawa. 15. 11. (wł. k) W związku z 
opracowanym w swoim czas’e proiekem 
rozszerzenia kompetencji sędziów šlcdczvcb 
mianowani Zostali na sędziów śledczych orzy 
Sadzie Apelacyjnym dotychczasowi sed'’o- 
wle do spraw szczególne! wagi pp. Luxem­
burg, Korzyński I Wituńskl.

“-ROPOWIEC DLA ŻEROMSKIEGO.
Warszawa, 15. 11. (wł. k.) Na cmentarza 

ewangelicki reformowanym. gdz!e w kats- 
kuinoach spoczywają zwł D ś. p. Se'ana 
Żeromskiego, Towarzystwo Literatów i Dzień 
rifkarzy, oraz zbór ewangelicko reformowany 
bud jc specjalny grobowiec, w którym irmią 
vć po-nreszczone szczątki wielkiego D:snr7a 

Po iikończenm Drnc. w rocznice śmierci Że­
romskiego, t. i. 20 1 stopada zwłoki zostaną 
przeniesione do grobowca.

ST DION SPORTOWY POD WARSZAWA.
Warszawa. 15. 11. (wł. k.) W roku przy­

szłym oddany zostnwe do uźvtku publicznego 
naiwîekszy po'ski stilon snnrtowv, msz­
czący s:e na terenie Sz^ze-llwlc ood War­
szawa. Na stadjon'e zn’esione zostały trvb i- 

-/.'■‘bzm-betonnwe, mneace pomieść 25 
tys ecv w dzów. Stadkm bor,z*e pcia-ronv z 
ml'stem tramwajami, koleją oraz kolejka 
elektryczna.

MINISTROWIE RZESZY W WIFDNTU.
Wiecen, 15. II. (PAT) Dr'i o godzinie 10 

■ano kanclerz Rzeszy dr. Marx i min-s-er 
SDraw zt>gran:cznvcb dr. Stresemann udo Tl 
sie do Kiostenenbiirgu. gdzie bvii goszczeni 
'frez Dm'eiszv klasztor. O godz. 5,30 do -yt. 
rozpoczęła s:e kon^er^not^ prasowa, na k‘óra 
zaproszeni ! dziem-ljiarze wic’erscv i za­
graniczni. W eczorem odbiło sie nrzedsta- 
J-’enle galowe w operze państwowej.

ZAIONIFO E OKRFTU.
Bombai. 15. 11. (PAT) Pntw’e'dza s’e wia­

domość o zatonięciu parowca ..Ttikarjm' 7a- 
onął on w ciągu .3 monit wraz z 82 un'że­
rami i 52 ludźmi załogi, oraz 200 tonam'. ła­
dunku.

P. PREZYDENT R7PUTEJ W CIESZY.
NIE.

W dniach H i 15 bm. w lasach pań­
stwowych na Śląsku Cieszyńskim oMbyło 
s:ę polowanie reprezentacyjne dla Pana 
Prezydenta Rzpilej. W polowaniu wzięli 
udział m. in gośćmi pp ministrowie: rol­
nictwa Niezabytow'ski. komunikacji Ro- 
tnocki. poczt i telegrafów M'pdz;,'ski oraz 
Drzedstaw'Tiele kornnsu dyplonatyczn go 
w osobach pp. ministrów pełnomocnych 
Arnstaedta Ouewedo. Peiit'ki i Stets na. 
Wyn:k po? 'wan!a 110 ra:ecv. 80 bażantów 
i 1 lis. W środę rano P. Prezydent i go­
ście wracają do Warszawy.
mm i BiiHffimi ni ni . .-anaus . i mi wmuiiii a

zan’a s’ę monet złotych iest on leszcze nie 
bliski ponieważ menn'ca pańsl\yO’vn zn ę- 
t.o jest błclem monę* srebrnych, które iie- 
baweiu w w'elk’oj Mości nkaża sie na ryn­
ku. aby zastąpić ob'eg pap’erowy. Dopie­
ro po ukończeniu Hcia monet srebrnych 
mennica zajmie się biciem monet złotych.

W-
■- f,
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Mynik wyborów gdańskich niewątpli­
we odbije się na stosunkach Polski z Wol- 
r.em Miastem Gdańskiem. Dotychczas sto­
sunki te pozostawiały wiele do życzenia. 
Wina nie leżała po stronie Polski, gdyż 
rządy polskie nigdy nie naruszały auto­
nomii Wolnego Miasta, a strzegły tylko 
praw, zastrzeżonych Polsce na mocy trak­
tatu wersalskiego i późniejszych umów 
polsko-gdańskich. Na współżyciu z Pol­
ską Gdańsk stale zyskiwał, a specjalnie port 
gdański rozrósł się do niebywałych roz­
miarów i stał się jednym z portów naj­
ważniejszych w Europie. M:mo to nacjo­
naliści, którzy dotychczas odgrywali naj­
ważniejszą rolę w życiu poliłycznem 
Gdańska, przyjmując wszystkie korzyści, 
płynące ze stosunków z Polską, stale 
przeciwko Polsce występowali i prowa­
dząc politykę według wskazówek Berli­
na, narażali nawet na szkodę najżywot­
niejsze interesy Wolnego Miasta. Na ze­
wnątrz te zaostrzone stosunki polsko- 
gdańskie wyrażały się w ciągiem pieniac- 
twie ze strony senatu gdańskiego, który 
dowolnie interpretując poszczególne ustę­
py umów polsko-gdańskich, ciągle spra­
wami gdańskiemi zapełniał każde posie­
dzenie Ligi Narodów.

Senat gdańska nie mógł poszczycić się 
zbytniemi sukcesami, odnoszonemi w Ge­
newie, ale też nie o konkretne sukcesy mu 
chodziło, tylko o utrzymanie w stałem na­
pięciu stosunków z Polską, celem ciągtego 
demonstrowania, że Gdańsk protestuje 
przeciwko Traktatowi Wersalskiemu i dą­
ży do zjednoczenia z Rzeszą niemiecką. 
Gdyby do tego zjednoczenia miało rzeczy- 
wiście przyjść. Gdańsk zostałby z powro­
tem zdegradowany do rzędu jednego z 
prowincjonalnych miast niemieckich i stra­
ciłby to stanowisko, jakie zajmuje dziś 
dzięki swym stosunsom z Polską.

Ta nacjonalistyczna pc#tyka senatu 
musiała wreszcie wywołać reakcję i reak-
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Hziurxna far&ňarnia. cftcm. 
iro!it*a i Eaßfad cxtjsxcxc- 

nta tí*jrranéir 3375

Józefai 3litero
Tel 383 ®icfsřo'«in!-j Tel- 3S3 
najstarsza i największa firma tego rodzaju 
zapewnia najstarannieisze i najszybsze 

wykonanie wszelkich zleceń.
Biura przyjęcia:

Jgatotcicc. Dyrekcyjna 6. Tel. 777 
Hr&l. Muta. Rynkowa 1. Tel. 1479 

'Tfflirira. Krakowska 18
ytlmstamicc. Modrzejowska 1 
$icmiavsots>icc. Bytomska 7 

Piłsudskiego 2
r m ufna. ul. Kolejowa 1 

tattanicc. ul. Warszawska 16 
tParszarca. Niecała 10 Tel. 114 35

Jestem wprawdzie jeszcze bardzo młodą 
i n :aośv'iadczoną gosposią, jednak wiem 
już dobrze, że .,Peroia“ kawa żytnia wraz 
dodatkiem „Francka“ domieszki w pudelkach 
smakuje najlepiej.

„Perola“ jest aromatyczną
kawą Żytnią o doskonałym smaku 
i aromacie kawowym. — godną polecenia 
dla dzieci i dorosłych!

Wyłączni wytwórcy 
Henryka Francka Synowie S. A.

Skawina-Kraków.

ca

Głos niemiecki o Gdyni.cjn tą jest pogrom nacjonalistów przy wy­
borach niedzielnych. Mimo to nie trzeba 
oddawać się złudzemom, że stosunki pol- 
sko-gdańskłe staną się odtąd idealnymi. 
Socjaliści niemieccy, którzy obecnie obej­
mą przodownicze stanowisko w polityce 
gdańskiej, także są częściowo nacjonali­
stycznie nastrojeni, a wchodzi nadto w 
grę czynnik drugi, bez którego socjaliści 
nie będą mogli srworzyć większości rzą­
dowej. — są to centrowcy wrogo wobec 
Polski usposobieni, a specjalnie znani z te­
go, że prowadzą hakatystyczną politykę 
wobec ludności polskiej w Woinemt Mie­
ście. Bronią oni pod pewnym względem 
swego stanu posiadania, gdyż wiadomo 
jest, iż część ludności polskiej nieuświado­
mionej narodowo znajduje się w obozie 
centrowym, i w razie wzmagania się ru­
chu polskiego, szeregi centrowców musia­
łyby się trochę przerzedzić.

W każdym razie spodz-iewaß się nale­
ży, że w obecnych stosunkach polsko- 
gdańskich odpadnie przynajmniej ten 
czynnik prowokacyjny, jakim byli nacjo­
naliści gdańscy.

Charakterystycznym objawem w obec­
nych wyborach jest osła trenie żywiołu 
polskiego. Jak już wczoraj zaznaczyliśmy, 
wpłynął na to fakt osłabienia polskiej eks- 
panzji gospodarczej w Gdańsku, co pocią­
gnęło za sobą częściową emigrację Pola­
ków, obywateli gdańskich. Przy lepszej 
organizacji wyborów należało się postarać 
o to, aby ci Polacy podczas wyborów zna­
leźli się w Gdańsku i tu głosy swe oddali. 
Tego niestety nie zrobiono. Prócz tego 
oddziałała tutaj i ta okoliczność, że skut­
kiem specjalnych praktyk, stosowanych 
przez urzędy gdańskie, Polakom nawet od 
łat osiadłym w Gdańsku odmawia się stale 
obywatelstwa gdańskiego, podczas gdy 
Niemcom mie czyni się w tym względzie 
żadnych trudności. Skutkiem tego przy

Niedzielna „Neue Freie Presse“ przy­
nosi bardzo pochlebny artykuł o Gdyni 

,.Świadczy to o przedsiębiorczości Po­
laków, iż udało im się przeobrazi w prze­
ciągu niespe.na 6-ciu lat dawną nędzną 
wieś rybacką Gdynię w .»jaco n-
rządzone morskie miejsce kąpielowe. Ró­
wnocześnie zaś tworzą tam Polacy port 
polski. Zaraz na wstępie każe się domy­
ślać wspaniały dworzec, jakie znaczenie 
przywiązują Polacy do tego kaoie'iska. 
Frekwencja rośnie tutaj z roku na rok, 
gdyż każdy patriotycznie nastrojony Po­
lak uważa za swój obowiązek przepędze­
nie wakacji na wlasnem wybrzeżu mor- 
skiem. Poważna liczba pięknych will

każdych wynorach wzrasta ilość wybor­
ców niemieckich, a stale zmniejsza się ilość 
wyborców polskich. Tem tłumaczy się, 
ze przy każdych wyborach nasz stan po­
siadania się zmniejsza, że gdy przy 
pierwszych wyborach Polacy zdobyli 7 
mandatów, przy drugich już tylko 5, to 
teraz spadli do 4 mandatów.

Nacjonalistyczne pisma gdańskie pod­
noszą obecnie, z racji fatalnego d'a nich 
wyniku, wielki krzyw na temat rzekomego 
zagrożenia niemieckiego charakteru Gdań­
ska. Jest to świadoma przesada. Polska 
nL zagraża niemieckiemu charakterowi 
Gdańska, a domaga się tylko przestrzega­
nia z jego strony uprawnień, zastrzeżo­
nych jej przez traktaty, a nadto domaga 
się, a prawdę mówiąc, silniej domagać się 
powinna poszanowania dla praw mniejszo­
ści polskiej w Gdańsku,

W. Z.

prywatnych wielkie współczesne hotele ! 
pensjonaty, jakoteż żywy ruch samocho­
dów świadczą o szybkim wzroście tego 
pierwszego polskiego kąnieliska morsk'e- 
go. Wzrost Gdym wychodzi również na 
koizyść Gdańskowi i sąsiednim Sopotom, 
gdyż goście .polscy urządzają tam wy­
cieczki. Istnieje nawet specjalna buja au­
tobusowa, Gdynia—Sopoty. Polska Dy­
rekcja Ko'ei w Gdańsku troszczy się o u- 
ruchomienie wystarczającej ilości pocią­
gów między Gdańskiem, a wszystkie,ni 
miejscami kąpielowemi aż po Puck. Z 
Gdyni kursują także do Gdańska i uro­
czy półwysep Hel irekme urządzone pol­
skie okręty wycieczkowe.

MACIEJ WIERZBIŃSKI.
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Powieść z czasów plebiscytu śląskiego,
48 ______ o---------

W przechadzce swej, ślizgając się wzrokiem po 
fasadzie rzeczy, Pochwalski poczynił pewne ob­
serwacje i wysnuwał z nich wnioski.

— Dość odczytywać na ulicach nazwiska — 
mówił do Wiktora — by przekonać się niemal nama­
calnie, jak Niemcy w zapędzie destruktywnym sta- 
rali się wykoszlawić, spaczyć, zepsuć to. co śląskie 
i Polskie, chcąc to następnie zgermanizować i wchło­
nąć. Napotkałem horendalne okazy zniekształcenia 
nazwisk, jak n. p. Quiotteck. Z tego widać, co taki 
Prusak potrafi zrobić za ohvdny dziwoląg z niewin­
nego polskiego kwiatka. Nawet niepodatne do ta­
kiej operacji nazwiska, jak n. p. Janota, dotknął swą 
świętokradzką łapą, pisząc je nrzez dwa „t“. Nie 
zmieniło się ono przez to na niemieckie, lecz prze­
stało być czysto polskicm. A to już coś w pojęciu 

, zachłanności niemieckiej. Nie spostrzegłem bodaj 
ani jednego nazwiska, które nie byłoby uległo temu 
Procesowi antypolskiemu. Jeśli zaś ludzie podda­
wali się temu bez szemrania. to. widocznie postra­
dali poczucie swej przynależności do pnia polskiego 
i słowiańskiego... Nie jest to sprawa tak- błaha, jak 
wydaje sie w pierwszej chwili. Albowiem spaczyć, 
sheretyzować nazwiska ludu, to znaczy Wyrwać 
coś z. jego duszy, obniżyć ją. znikczemnić. Dlatego, 
skoro ziemia ta wróci do Macierzy, powinna nastą­
pić odruchowa, gremialna regeneracja nazwisk, 
która byłaby pierwszym krokiem do oczyszczenia z

naleciałości germańskich, do odrodzenia polskości 
śląskiej a zarazem radosnem jej znamieniem.

Wiktor podzielał to zapatrywanie najzupełniej, 
zwłaszcza, ze sam instynktem polskim wiedziony, 
wykreślił był ze swego nazwiska „h“ a wraz z niem 
wyrwał gwóźdź, jakim był przybity do niemczyzny 
Nie bagatelizował tej sprawy, gdyż zgodnie z Wi- 
derą przyszedł do przekonania, że zadaniem czynni­
ków czołowych a istotnie kulturalnych będzie zdzie­
rać wszelki pokost germański z ziomków.

Górny Śląsk gotował, się do pierwszego, wiel­
kiego święta polskiego, jakiego Staropolanie nie 
święcili jeszcze nigdy. Aby nic nie uronić z te.i uro­
czystości, dwaj towarzysze broni pojechali nazajutrz 
znowu do Bytomia i postanowili tam przenocować.

Myśl o Widerze niepokoiła^ Wiktora. Zanosiło 
się na to, że miasto uczestniczyć w zapowiadającem 
się świetnie święcie narodowem. patrjota ten ślęczeć 
będzie w pruskiej kaźni. A nad głową jego zawisły 
gromowładne chmury. Rozważywszy wszystko, 
porucznik robił sobie wyrzuty, że nie towarzyszył 
siostrze . Nie był bowiem r cale pewnym, czy 
zgraja płatnych oprawców, idąca ślpdami Grcntz- 
schutzu, pozwoli sobie wydrzeć ze szponów Po­
laka, przeciwko któremu widocznie zwróciło sie 
ostrze nienawiści czynników niemieckich w okolicy 
Gliwic.

Czy ten żywioł bandycki lęka? się generała Le 
Rond‘a? Czyż nie poczytywał on za swą powinność 
krzyżować rozporządzenia Komisji Międzysojuszni­
czej, obiacać w niwecz jej plany i poprostu podsta 
wiać jej nogę, dokuczać władzom G. Śląska? A na 
bezecne sprawki tej wilczej hałastry patrzeli przez 
pake komisarze angielscy, w myśl polityki narodu 
kramarzy i instrukcji małodusznego kauzvperdy 
walijskiego, jeżdżącego na dumnym wieiKobrytyj- 
,-’K’m koniu.

Wiktor dał znać do Wilczej, gdzie się znajduje, 
i i niepokojem oczekiwał wieści od siostry która

zaprawdę miała zadanie, przerastające $d,v młodej 
kobiety.

Na zegarach miejskich biła jedenasta, gdv sa­
mochód zatrzymał' się przed Hotelem Lomnitz i 
wywołano Wiktora do przedsionka, gdzie czekał ua 
niego towarzysz panny Matyldy, Froncek Psota.

— Wypuscom go z wienzienia, ale dopiero ju­
tro raniutko!.— oznajmił cwany smyk, podając mu 
list od siostry.

— A panna Matylda gdzie?
— U dra Styczyńskiego. Zostanie tam bez noc! 

— odrzekł Froncek i nuże pleść piąte, przez dzie­
siąte, jak to wszystko było i pomstować:

— Zęby ich nokrenciło. te kłaki parsywe, co oni 
nasy frelee kłopotu narobili! Chodziła kiejby od 
Annasa do Kajfasa.

Porucznik usadził go w restauracji, -hło-
pak. jako znawca i lubownik, oddał się komunpla- 
cjj butelek, ustawionych na półkach bufetowych, a 
sam czytał list od siostry.

„Dopilnowałeś sprawy — pisała. — Przyszło 
z Opola kategoryczne rozporządzenie, by wypuście 
Augustyna z więzienia. Nie nastąpiło to jednak do­
tychczas. Inspektor więzienia powiedział. mi, że 
wpierw musi to przejść nrzez dwie instancje: pro­
kuratora i kontrolera powiatowego (?!) Udałam się 
do nich po raz wtóry. Prokurator (notoryczna ha- 
katysta) odesłał mnie do kontrolera angielskiego, 
który lubo widocznie nierad. poleci! jednak w mej 
obecności telefonicznie spełnić rozkaz Le Dnnc]‘a. 
Mimo to inspektor wiezienia wynalazł inna przy­
czynę, bv Augustyna przetrzymać jeszcze w zam­
knięciu. Twierdził, że ordynacja więzienna nie po­
zwala mu wypuszczać aresztanta o tak pćźnei go­
dzinie. co wydaje mi sie oczy wistem głupstwem. Tak 
tedy dopiero jutro wczesnym rankiem ma być Augu­
styn na wolności.

(C. d. I.)
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Londyn, 9 listopada 27.
Dziś zebrała się po 3-ch miesiącach 

wakacji, Izba Gmin i Lordów. Potrwa 
ta sesja tylko b tygodni i zakończy się 
przed świętami Bożego Narodzenia, ale, 
jak oświadczy! D. Lloyd George, „będzie 
żywa i nie upłynie spokojnie“.

Na czcło zagadnień, jakie rozważane 
będą w obecnej sesji, wysuwa się prze- 
dewszystkiem groźny kryzys w przemy­
śle brytyjskim. Leader opozycji. Ramsay 
Mac Donald powróci! już do zdrowia i w 
myśl programu ostatniej konferencji w 
Bźackpoohi postara się wykazać aktyw­
ność partii pracy na terenie paťamentar- 
nym. Pan Ramsay Mac Donald wystą­
pi! przedewszystkiem ż żądaniem wyzna­
czenia ma czasu na przedyskutowani w 
Izbie w czasie obecnej sesji nast. podsta­
wowych zagadnień: kwestii bezroboca, 
sytuacji górników, posunięć w polityce za­
granicznej i sprawy konwencji waszyng­
tońskiej o S-godzinnym dniu pracy.

Premier Baldwin, jak zawsze, dobrot­
liwie uśmiechnięty, i peîen pogody umy­
słowej. odpowiedział, że rząd uczyni 
wszystko, aby spe!n‘ć żądania przywódcy 
Labour Party, poczem minister pracy w 
odpowiedzi na zapytanie komandora Ken- 
worfhy‘ego wyjaśni!, że oficjalna cifra 
zarejestrowanych bezrobotnych w Wiel­
kiej Brytanii wynosi a w dniu 31 paździer­
nika br. 1.ÍC6.0C0. Oznacza to wzrost o 
32 ICO osób iv stosunku do poprzedrťego 
tygo-’nia a przyrost o 70.200 w stosunku 
do i:rca, ti chwili rozchodzenia się po­
słów na wakacje.

Najcięższe»! i najbardziej ćrażliwem 
jest zagadnienie górnicze. Ramsay Mac 
Donald zarzuca Eałdwinowi osobistą od­
powiedzialność za położeme. w Mkiem 
s:ę znaGują górnicy. Mac Donald przed­
stawi! Izbie swe wrażenia z 2-tygodn o- 
wej inspekcji ośrodków górrrczycli w kra­
ju. Wynika z nich, że zarobki w przemy­
śle gónrczym są w stosunku do iir.vçii 
przemysłów niesłychanie niskie i że 
233.691 górników pozostaje bez pracy.

Wywodom p. Ramsay Mac Donalda 
sekundował wiernie' p D Lloyd George. 
Konieczność przedyskutowania w par’u- 
mencie całoksztahu zagadnienia górnicze­
go jest zdamern p. L. George'a rzeczą nie­
odzowna. ..Żle się dzieje w okręca^h gór­
niczych Wabi, a jeszcze gorzej w Durhą- 
m;o i irnyeii. Iz!a musi zapoznać sę z 
faktami z życia górniczego“. D. L’ovd 
George zapowiedział w korcu wśród 
an’ar7u bberałćw. ..sesję żywą ( nlesoo- 
komą“. Pan D. ! łoyd George zgnłuje 
w:ec Izbie — zanim wyjedzie na długie 
wr'-acje do Prazyiji — (bilet okrętowy 
do Pio de danego rabył już w czarę* d!á 
s:ebie żony i córki), wiele emocji i wrza­
wy.

Po p. D. Lloyd George!u, wśród po­
wszechnego zainteresowania, zabrał głos' 
premjer Baldwin. Udzielił on wyjaśnień 
co do głośnej ustawy o podlotkach, jak 
nazwano ustawę, przyznającą kotremm 
orawo głosu od 21 roku życia. Pan S‘an 
lej’ Baldwin oświadczy!, że ustawa ta nie 
Wdzie wniesioną przed Bożcm Narodze­
niem. W razie jej przyjęcia przewidują 
w kołach parlamentarnych wzmocnienie 
pozycji... Iabourzystów, ąlbowiehi wszyst­
ko przemawia za tern, że młode misses i 
ladies oddadzą przy ínjoiižszvch wybór 
rach głosy na parfję Mac Donalda. Dn 
wyborów jest jeszcze roi: z okładem, 
więc trzeba mieć cierpliwość i czekać 
Zaznaczyć jednak wypada że spra au 
„\otes for Lappers“, głosów dla po.l'ct- 
ków, wywołała zarówno w parlamencie, 
jak i całej bez różnicy odcieni liolity*^ 
nych prasie bardzo żywą i iiiepozbawieiią 
humoru dyskusję. Wa‘ka o „głosy ula 
pouiotków“ przenosi vę ci nawet ru u1!- 
cę. Dziś widziałem przed gmachem par­
lamentu roznosicieii oibrjy nici trmtsmt- 
rentów z nap’sem: ..Żąd tmy głosu d'a ko­
biet nd 21 roku życia“. Przyszłość oka­
że. czy eksperyment baldwinowski me o- 
bróci się przeciw partji konserwatywnej.

Dużą wesołość wywołały w ]zbie wy­
wody popularnego Winstcma enurch lia. 
Kanclerz Skarbu przedstawia! historię do­
chodów z wyścigów psich, jakie )d 8-miu 
miesięcy roznamietniają mieszkańców sto­
licy Imperium. Pan Winston. Church 11 
skarżył się, że nadzieje na wielkie wpły­
wy z tego najnowszego sportu angielskie­
go zawiodły oczekiwania.

Sir Austen Chamberlain udzielił nastę­
pnie odpowiedzi na pytanie co do możli­
wości konfliktu zbrojnego ze Stanami_Zje­
dnoczonemu Oświadczył on, że n ema 
łfjSfwy o wojnie z Amerykanami j że me- 
powodzeme konferencji morskiej tv Ge­
newie nie może dać podstawy do tego 
rodzaju przypuszczeń.

Taki by? przebieg pierwszego posie- 
uzema parlamentu po wakacjach 3-mie- 
sięcznych. Tegt samego wieczoru na 
bankiecie w Guildbailu, wydanym dla ty­
siąca gości przez nowego Lorda Mayora 
Londynu, przemawiał premier Baldw'n. 
W mowie swej poddał rewizji politykę 
wewnętrzną i zagraniczną Brytan}:. Stan­
ley Baldwin oświadczył, że ostatnie pię­
ciolecie (od chwili upadku koalicyjnego 
gabinetu Loyd George'a) oznacza . dla 
Europy stopniowy powrót do stabilizacji 
stosunków gospodarczych i politycznych. 
Traktat I okameńśki ZDfiżył ao siebie 
Wielka Brytanię, Erancję i N’emcy. Au­
stria i Węgry nie są już pogrążone w sia­
nie chaosu gosnodarc7ego. Lokarno trze­
ba jednak rozszerzvč na zagr^one pra­
nice. Faldwin mówił: — „Wschodnia

Premier czechosłowacki, dr. Szwehla, 
wygłosił ną jednetn z ostatnich posiedzeń 
sejmowej komisji .budżetowej obszerne 
ekspose, w którem poruszy? cały szereg 
aktualnych zagadnień, odpowiadając. wy- 
czerpiująco na pytania pos’zczegôîrij'ch 
członków komisji.

W swem przemówieniu oświadczył dr. 
Szwehla przedewszystkiem, że me uznaje 
frazesu o kryzysie parlamentu i demokra­
cji,, gdyż twierdzenia to i»!*M"ttre me od­
powiada rzeczywistości Parlamentaryzm 
powstał w Europie środkowej dop'ero m 
wojnie światowej i si'ą rzeczy nie mógł 
w przeciągu tak krótkiego czasu os:ągnąć 
takiego poziomit. na jakim znajd«*« _ się 
choćby parlaftteflíáryam angielski. mający 
śwą stuletnią trakcję. Że jednak i w 
Czech os’owacji rozwija się parlamenta­
ryzm pomyślnie, jest faktem niezbitym, a 
najlepszym tego dowodem jest —- zdaniem 
premjera Szweiiii — praca, wykonana w 
roku bieżącym przez komisie pariamen- 
tarne. Wystarczy wskazać na reformę 
podatkową, której załatwienie wytnagaki 
przê«tiudjow|m:a c500 projektów, wystar­
czy dalej wskazać na retormę admin’stra- 
cj! państwowej i eMy szereg hinyehj do­
niosłych ustaw. Pewne brak; posiadają 
jeüyn’e jeszcze pos'odzen'a plenarne par­
lamentu, które należy stanowczo usunąć. 
Premjer Szwehla ma tu przdewszyst- 
kiem na myśli niedostateczny poziom po­
siedzeń plenarnych. Z tero też względu 
premjer zarządził w reku bieżącym pewną 
zmianę w zwycza:ach parlamentarnych, 
polegającą na tern. że nazajutrz po posie­
dzeniach o’enarrych. zwo'ano 7 komisyj. 
na których 5 ministrów wyghisro swe 
ekspose, a 180 posłów mogło stawiać im 
najrozmaitsze pytania, otrzymując na nie 
wyr zero mące odpowiedzi.

W dalszym cągu premjer Szwehla po- 
ruszył w swem przemówieniu kwestię nd- 
pow'edz:alnośd. oświadczając między in­
nymi. iż jego w’asne poczucie odpowie­
dzialność trie jest dyktowane tylko ‘iterą 
ustawy, lecz w rówroj mic-rze — wła- 
snem sunreinem. Pronrer podkreślił. że 
jest otłpow‘edzis!ny za wszystko i przed 
každvm. (HnnwDdahc na zarzut, takoby 
starał się jako członek partji republikań-

Europa wymaga ciągłej uwagi. Polska 1 
panstva bałtyrire (z sowietami z Mu), 
iak i N!emcy ciągle nmrtrzyiazne Polsce, 
stwimzaja svti’?clę. k+óra wymaga od nas 
wielkiej czujności I stałej uwagi“.

Jak widzimy, polityka hrytviska w sto­
sunku do zagadnień Kontynentu p^ewna 
przechodzić nowa fazę ewolucji. Przy­
świeca jej ićpa wszeei’c»rrnn:e zawaro- 
wanego rok^:n europejskiego: na w«cftQ* 
dzle i zachodJe. Albion.

CZESKO-NIEMIECKA.
sktej (agrarnej) dać pewien charakter rzą­
dowi. względnie koalicji, premjer Szwehla. 
oświadczy!, że jego zadaniem życiowcni 
bjdo organizowanie jednego ze stasów, 
którego organizacja jest przez wzgląd na 
charakter indywidualistjxzrw jego cz'on- 
ków problemem bardzo trudnym. Praca 
organizacyjna ma jednak dwie fazy: 
pierwsza polega na budzeniu soli dar. ynfei, 
druga — na przyzwyczajeń'» obywateli 
do odpowiedzialności < wspómrncy dla 

dobra ogółu. Prezes rady ministrów o- 
świadczył. że nie piastuje swego urzędu 
w tjym celu, by mógł lansować interesy 
rolnictwa w rządzie, lecz jedynie po to. by 
służyć państwu.

Z kolei premjer Szwehla przeszedł do 
omówieiva sorawy reformy ro’nej. podno­
sząc, iż Czechosłowacja z reformy tej mo­
że być dumna. Europa środkowa '"“a o- 
bok Rosji iedynjrm krajem, gdzie .stnia’y 
olbrzymie latyfundja, które co do swej 
istoty zarówno pod względem politycz­
nym jak i gospodarczym biriv zabytk’em 
średniowiecza. Dla każdego trzeźwego 
polityka bjdo rzeczą jasną, że w państwie 
nowoczesnem nie może być miejsca d'a 
ttodobnjrch instytucyj średncWewnych. 

Ce.iem zniesienia latyfandjów należało ;e- 
dnak rozwiązać dwa -zasadnicze pro'’’e- 
my: Po pierwsze na(eźało parcelację prze- 
p-owadzx w ten sposób, by nie naraz:ć 
na szwank cągtoścj życia 
po drugie zaś trzeba bylo drogą refo.rmy 
rolnej wzntocmć rozwój mVdei demokra­
cji czechosłowackiej. Reforma ro! ta, 
sneojalrie w zakres'e parce’aeft ziemi or- 
nei. jest w Oecbach j na Morawach w r0 
proc. już wykonana. Wj"pada POidkreś’ ć, 
że przez ca'y czas rrz('^rn wadïtm’a ol- 
brzym’ej tel tranzakcjî. która srwawiłn *e 
w ciagt! jednoi seik’ tvs’ecv osób
stały s’ę właścicielami z?ewt. jeden 
metr kwadratowy n’e leżni nôio—5« •».

W dalszym ciągu swe^o przemówienia 
premjer Szwehla poruszył sprawę jvsród- 
pr?cy czesko-nlotnicck'ej. stwiedzaiąc. że 
fakt rozwiązana przez demokrację pa'ą- 
cej tej kwestii, umacnia jego wiarę w de­
mokrację. Demokracja umoz'iw'la nam 
rozwiązana ren’nych problemów ro'vycz 
nych. Czesi i Niemcy mieli do wyboru: 
albo ca’ą sv'a energię poświęc:ć walce al­
bo też — pozvtywneî pracy. Jeśli wśród 
Niemców znaleźli się lud.z’e którzy z.ąf- 
cydowab się na współnracę z Czechami, 
to Czesi mogli decyzję tę jedynie z rado­
ścią pow-Aać. Ca'v rozwój zmierza do 
tego. żeby walkę brutalnej s;,y za^ą^ć 
noro7iim:eniem. D’a Cze^b^s^wacii nie 
jest bjmajmn’ej nieszczęściem rkolicz- 
ncM. że zamieszkała jesit orzez dwie na­
rodowości. bowiem ich uvine wsnříz.iwo- 
dn:‘”t\vo jest impulsem do wwtworzerda 
wj ższego pO'Ziormi kulturalnego.

PAUL DE KETCHłWA.

Tslemnfee Oomu Gry
w [fonte Carlu.

6> (Przedruk wzbroniony.)

POKUSA.
Incydent, który zaszedł w kasynii w Evian les 

Bains pozostań e na zawsze w mojej pamięci. Przy siole 
mcim grała stale młoda, piękna Francuzka, przegry­
wając codziennie większe sumy. Widać było, że pono­
szone straty przygnębiają ją coraz bardziej.

— Ta młoda kob'etka uczyni jeszcze sobie coś 
złego! _ myślałem w głębi duszy.

Pewnego wieczoru, gdy przegrywała właśnie o- 
statn e pieniądze, spostrzegłem wysokiego, chudego I 
mężczyznę, który spoglądał na. nią w sposób aż nadto 
wyrazisty. Po chwili zajął miejsce obok niej i, wyj­
mując olbrzym;ą paczkę banknotów, położył ją przed 
sobą. Efekt był natychmiastowy. Oczy Francuzki spo­
częły chciwie na banknotach.

W tej chwili właśnie postawia ostatni banknot i 
przegrała. Gdy powstała, by opuścić salę, mężczyzna 
rozerwał paczkę banknotów na dwie części i przysunął 
je do niej.

Weźmie czy nie weźir/e?
Siedziała przez chwilę niezdecydowana, r -W- 

spuszczonemi, wreszcie powzięła decyzję, wzięła awa 
banknoty i postawiła na wybrany kolor, uśmiechając się 
jednocześnie kokieteryjnie do s edzącego kolo riej męż­
czyzny.

Wypadek przypomina mi dziwną propozycję niał- 
ieńś-ą, z jaką spotkałem się w Biarritz.

Gdy opuszczałem pewnego wieczoru tamtejsze
kasyno, szofer w liberii nodal mi lis*.

Było to zaproszenie młodej damy, bym ją natj’ch- 
nrast odwiedził w jednym z najwytworn ejszych hoteli. 
List pochodził od baronówny austriackiej, którą często 
widywałem w kasynie.

Mówiono o n'ej. że jest bajecznie bogata. Stro ami 
swojerni wywoływała powszechną sensację gdziekol­
wiek tylko się ukazała.

NAJWYŻSZA STAWKA.
Po chwili wahania postanowiłem się przekonać, cze­

go baronówna chce odemnie . wsiadłem do luksusowej o 
auta. Po kilku mhiutach zostałem wprowadzony do 
wytwornych salonów hotelu.

Znalazłem baronównę leżącą w kuszącej pozie na 
otomanę przy oknie, wychodząccni na ogród.

Skołniłem s'ę głęboko, poczem usiadłem, czekając, 
aż zacznie mówić.

Podniosła się. ty — jak przypuszczam — pokazać 
mi w całej pełni swoją rzeczywiście cudowną figurę, 
poczem us:adła, biorąc mnie za rękę. Milczała chw.lę, 
patrząc mi w oczy. Westchnęła.

— Będz‘emy mężem i żoną! — rzekła spokojnie.
— Co!?
— Ależ tak, mon ami! — uśmiechnęła się.
— Pani baronówna żartuje? — rzekłem.
Powstała i objęła mnie za szyję. „Cheri“ — wy­

szeptała, całując mnie. Zm'eszany, chciałem z początku 
opuścić pokój, zmieniłem jednak zamiar.

— Czemuż mam przypisać chęć wyjścia za mn e. 
Madame? Przecież jestem tylko biednym krupierem!

— Wiem o tern!
— Więc dlaczego?—
— Cicho! Będziemy małżeństwem! Lecz naprzód 

muszę wygrać. n‘est-ce-pas?
Zrozumiałem, prawdz wie piękna kobieta ofiaro­

wywała mi s:ebie wzamian za dużą wygraną. Wyznała 
mi, źe jest prawie bez grosza. Wszystkie jej klejnoty 
zostały skopiowane i sprzedane; jeśli nie odzyska for­
tuny, wierzyciele wtrącą ją do więzienia. Jako ostatni

ratunek postanowiła ofiarować swą rękę krup:erowi 
wzamian za wygraną miijona franków.

Oczywiście odrzuciłem tę pomysłową i ponętny 
propozycję!

Wspomniałem poprzednio o słynnej autorce ang eł 
skiej, Marji Corel!'. Widziałem ją raz tylko w salon't, 
gry, mianowicie w Biarritz. Nie miała, jak zauważy­
łem, pociągu do gry, a do Kasyna przychodziła tylko po 
to, by studiować typy graczy.

Razu pewnego, ulegając namowom, usiadła przjr 
stole, przy którym byłem krupierem. Postawia nie­
znaczną kwotę i, ku swojemu zdz wieniu i radości, wy­
grała. Grała tak przez kilka godzin, a gdy wstała, była 
o kilka tysięcy franków bogatszą. Powracała potem 
przez szereg1' dni, stawiała jednak nadal ostrożnie i zasv- 
sze wygrywała.

P sálem już, że książę Monaco grywał nader rzad­
ko. Natomiast jego córka, księżna de Valentinois. z 
męża hrab na de Polignac, kilkakrotnie wprawiała w 
Podziw całe Kasyno niebywałem swojem szczęściem. 
Przypominam sobie, iż w ciągu jednego weczoru dwu­
krotnie rozbiła bank. Była to jedna z nielicznych ko­
biet, która potrafiła zdobyć miljon franków w prze­
ciągu dz'esięciu minut •

ZIELONY STOLIK LECZY NAMIĘTNOŚĆ DO GRY.
Gra doprowadz ła już wiele kobiet do ru'ny, lecz 

w licznych wypadkach wyleczyła je też ze zgubnej na­
miętności. Jeden z najbardziej zadziwiających wypad­
ków tego rodzaju zdarzył się słynnej tragiczce włoskiej, 
Eleonorze Duse, która przez przeciąg wielu lat była 
jedną z najw'erniejszych wyznawczyń Fortuny i stałym 
bywalcem salonu gry w Monte Carlo.

Przypominam sobie doskonale dz'eń, w którym ze­
rwała s:ę nagle od rulety i podnosząc dramatycznym 
gestem rękę do góry, przysięgła, że nigdy więcej grać 
nie będzie. Przegrywała wówczas w ciągu dwóch ty­
godni co noc niemałe surnj?. Przez kilka wieczorów zo­
stawiała na stole po seidemnaście i osiemnaście tysięcy 
franków. , „ • ■ C. d. d.



N I .i itr 5.

I [YCd l.-.je.nl) lovu po Ui»ClU
Krpmjpri ies* najidealniejS7vm kremem ude- 
itl MÍrlUOI I iikatmajgcvm cerę, Usuwa on 
zmarszcz1;!, plamv, bieli odmładza i tworzy 
«~ze'St'va rerf. Ponek^neręcegoi nrzez jeamnoc.

IwM ti n świita.
ZABÓJSTWO Z MIŁOŚCI RODZICIELSKIEJ.

Wśród głośnych oznak zadowolenia od­
czytano wyrok sadu przysięgłych w Chester 
(Anglia), i niewirniiańacy Johna Davisona z 
zarzutu morders wa. dokonanego na własnej 
córeczce. Oskarżony n’e myślał przez chwilę 
BaWei negować faktu, tłumaczył jednak swój 
czvn tem. iż nie bvł w stame patrzeć na nie­
ludzkie wprost męki swojego trzyletniego 
dziecka, chorego na ropne zakażenie krwi. — 
Ponieważ wszyscy, sprowadzeni przez niego 
lekarze oświadczyli, iż o rał nku mowy być 
nie może. że dz:ewczynka unrerać bedzie w 
straszliwych cierpieniach, przeto wolał on 
własnoręcznie ia utopić. bv uchronić od taklei 
agonji. Wobec tego. że św!adkowie wysta­
wili Davisonnwi iaknajcHubniejsze świadec­
two. jako człowiekowi i jako ojcu. a lekarze 
potwierdz'Ii charakter i nieunikniony wynik 
choroby, p-okurator sam zwrócT sie do tryb i 
naîu z prośba o uwzględnienie tak wyjątko­
wych okoliczności zbrodni
ZMIERZCH POETYCZNEGO EGZOTYZMU.

Jego Królewska Mość łbn Si d. władca 
Kedżasu. skorzystał z pobvtu w Londynie, by 
zamówć 8 wielkxh samolotów mieszkalnych, 
tnajecych zastąpić wielbłądy, na których 
grzbietach on i iego 24 żony odbywali do­
tychczas pobożne p:e!grzvmkl do Mekki. Mo­
narsze arabsk'emu znudziły s’e iuż wprawdzie 
przestarzałe, mewygodne i powolne środki 
îokomocii. ale nie wvzbvl s'e on tradvevi re- 
llgönvch oraz zwyczajów narodowych, zaża- 
dał przeto. bv samochody nie miały wcale 
bocznych okien i zaopatrzone bylv iedvnie w 
dach i metalowego szklą W .en sposób po­
stronny wzrok nie będzie mógł zbeszcześcić 
Jego żon.

CZEM SIĘ ŻYWI A JESIOTRY?
Koło Hariem. nad Renem dwai rvbaev zło­

wili wspar'aiego. ośmiofuntowego jesiotra 
którego, po godzinnej walce wyciągnęli na 
brzeg. ,

Pomiędzy rozma’fvmi przedmiotami, które 
gnaleźli w Jegc żołądku. bvł Krzyż Żelazny 
!-el klasy, z wyrytem nazwiskiem pewnego 
sierżanta, weterana wojny, którv znikł bvł 
przed siedmiu laty.t

ELEKTRYCZNOŚĆ A ŚMIERĆ,
Dowiedz:onvm Jest fakt. te za pomocą 

prądu elektrycznego można niektórym . s‘" o- 
rzeniom przywrócić życie. Konuiaca nż si­
korka. do której przyłożono drut elektrycz­
ny. stanęła znów na nogach, zatrzepotała 
skrzydłami i oddychała jeszcze prycz 8—10 
minut. Zelektryzowana głowa wołu. odciet- 
od tułowia, otworzyła oczy. rozdęła nozdrza 
1 potrząsnęła uszami, jakgdvbv zwierze jesz­
cze żyto. To samo doświadcznie zastoso­
wane do nieżywego konia, którego wierzga­
nie o mało nie ramio obecnych.

70« nnn franków okupu.

Bandvai marokańscy uprowadzili nie­
dawno francuską rodzinę Amaudów. Ro- 
aziców zamordowali, za wypuszczenie 
zaś dzieci domagają się 700 000 franków, 
którą już zebrano we Francji drogą sk’a- 

wobec czego istnieje nadzieja, że 
wkrótce zostaną wyratowane Wobec te- 

że podobne napady zdarzają się czę- 
",:iej. zamierzają podobne dotyczące me- 
cars wa urządzić w niedługim czasie wy­
prawę, celem „oczyszczenia“ gór z ban-

U O L Q

ŚLUB KSIĄŻĘCY.

Jak już doiłosiliśn y. odbył się w ze- I szów. Na uroczystość ślubną przyjechał 
szłyrri tygodniu w Neapolu ślub księcia I król hiszpański, księżniczka Giovana z 
A Pnij i z k; tzniczką Anną z domu Gwizjri- * Rzymu, Maria Jose z Belgji j wiele innych

Uroczystość św. Stanisława Kostki
w SI. Seminarjum Duchownem w Krakowie.

Uroczystość św. Stanisława Kostki, 
który jest patronem Si. Seminarjum Du­
chownego w Krakowie obchodzi się zwy­
kle bardzo uroczyście, tem bardziej, że na 
ten właśnie dzień przypadają imieniny ks. 
Pra'aia Regensa, który swą ojcowską o- 
pieką potrafi sobie pozyskać serca wsïyst 
kich alumnów.

Tegoroczną uroczystość, którą raczył 
zaszczycić swą obecnością Najprzew. ks. 
Biskup dr. Lisiecki, obchodzono po 
raz pierwszy we własnym gmachu. którv 
mimo ogromnych trudności dzięki energji 
ks. Biskupa i poparciu iudu śląskiego, tak 
szybko został wybudowany.

Rano ks. prałat Maśbńskj odprawił w 
asyście ks. dz'ekana i ks. wicedziekana 
uroczystą mszę św., podczas której chór 
seminarjalny pod kierownictwem ks. No­
waka odśpiewał mszę.

Po poi. o godz. 4 odbyły ssę nieszpory, 
poczem nastąpiła uroczysta Akademja na 

•cześć Sw. Stanis’awa Kostki. Na-jważrrej- 
szą częścią Akademii było niewątp’iw'e 
przemówienie ks. Biskupa, który w gorą­
cych słowach podziękował za powitanie

wypowiedziane przez ks. dziekana I o- 
św.adczył, że z całą gotowośc ą pośpie­
szył na tę właśnie uroczystość do ŚI. Se­
minarjum Duchownego, ażeby wskazać 
alumnom św. St. Kostkę, iako ich ideał, do 
którego mają stale dążyć, i ażeby przy tej 
sposobności ztożyć ks. regensowi serdecz­
ne żjrczenm z okazji jego inťemn Nasen­
nie zabrał głos ks. solenizant MaśLóski, 
dziękując za miłość okazaną zarówno 
przez ks. Biskupa jak i alumnów. Oprócz 
tego urozmaiciły Akademię występy chó­
ru i referat p. i: „Powstanie Seminarium 
Duchownego“. Burzą oklasków/ Bjz^ęto 
przemôw'enie i występy chóru. Wieczo­
rem po bnkicji zebrali się na miki nn^awę«^ 
hę ałumni w sali rekreacyjnej Za to, że 
Akademja uda'a s:ę. należy złożyć uzna­
nie przedewszystk'em przełażonym semi­
narjum, jak i chętnym do ofiar alumnom.

(Habe).
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rel.gji katolickiej w Po!sce.

PÂUITNÂ

Jeszcze nie przebrzmiały echa bu­
rzy, którą wywołała zapowiedź wy- 
dai a dekretu o krematoriach, a już 
pojawia się wiaaomość nowa, która 
słusznie obudzić musi znowu zaniepo­
kojenie wśród ludności katolickiej.

Oto, jak donoszą z Warszawy, prof. 
Wacław Makowski opracował św.eżo 
z polecenia komisji kodyfikacyjnej pro 
iekt części szczegółowej kodeksu kar­
nego. W projekcie tym znajduje się 
również rozdział p. t : „Przestępstwo 
rpzeciwko wolności wierzeń religij­
nych“.

Już sam ten tytuł wskazuje, że 
kwestję ujęto inaczej, niż np. w ko­
deksie rosyjskim, gdzie szczegó’ną 
opieką otoczono religję chrześcijańską, 
lub np, w kodeksie austrjackim, który 
up-jywilejowywał katolicyzm.

Projekt prof. Makowskiego, w za­
sadzie oparty na lii 116 artykule kon­
stytucji marcowej, przewiduje tylko 
dwa przestepiswa przeciwko rellgil, t. 
J.î „bluźnlerstwo przeciwko Bogu" I 
„znieważenie wierzeń", uznanych 
prawnie związków religijnych, lub też 
złośliwe przeszkadzanie publicznemu 
wykonaniu aktów religijnych przez 
wymienione zwiąźki.

Projektodawca widocznie zapomi­
na, że konstytucja polska nadaje re- 
ligji katolickiej w Polsce stanowisko

WVK Hb ^parafy
Optyk Dyplom. HaŁSi fotograficzne
KdřOWíCe IpfiL 1 wszelkie
uL xv Jana a •*?*£&?* pwyhory

naczelne wśród innych wyznań, z cze­
go też wynika, że rel.gji katoli kiej w 
panstw.e należy się stanowisko uprzy­
wilejowane. Według zaś p:'ojekiu 
prof. Makowskiego, wyznanie kato­
lickie ma być na jednej linii postawio­
ne 3 traktowane wraz z innemi wyz­
naniami, a nawet sektami, występują- 
cerni wrogo wobec Kościoła katolic­
kiego. Liberalizm ten sprzeciwia sic 
brzmieniu konstytucji. Gdyby projekt 
omawiany miał rzeczywiście stać się 
częścią kodeksu karnego, znaczyłoby 
to. że odpowiednie czynniki w pań­
stwie lekceważą sobie uczucia ludz­
kości katolickiej i posuwają się tik da­
leko, że odbierają ludności tej nawet 
to, co ma ona zastrzeżone sobie usta­
wą konstytucyjną.

pnis 14-go listopada o god?. 1730 
iTł arł do długich i ciężkich cierp;e i ach, 
zaopatrzony Sw. Sakramentami mój 
'■ajuioższy mąż, nasz najtroskliwsi, 
ojciec, ś. p.

. „ , f£0ń SCw Ol roku życia.
Pcgr/eo dnçoVie się w Czwartek, 

dnia 17. U. i9?7 r. o godz. l43azdoniu 
Słowackiego 13.

Sędzina jézcfo?kfdt.

lu tarła ti muai sv at
CHAMPAGNE

Monopole
MAISON fondée EN (785

importowane z Fr.-.ncji buieiKi zaopatrzone s? 
w opaskę o barwach francuskich z na usem;
„Oryginalny Piodahf Franccski'

leneralne Przedstawicielstwo: 
Theodor ESI & W. Berg<=°

Kraków, Długa52 Wiedeń, Hohe Warte 48.

Program radowy.
ŚRODA 16 LISTOPADA 1927.

Warszawa MM
Koncert z Dlvt gramofonowych. 15 Ofl Ko­

munikat meteorologiczny i gospodarczy. 16 00 
Odczyt: Dydaktyka Chrystusa Pana. 17 20 
Odczyt: Walka z zimnica w Polsce i obcvcii 
krajach. 17 45 Program dla dzieci. 1815 Kon- 
cer: popoludiťowy. 19 00 Komunikat rolrřczv. 
19 15 Rozma tości. 20 30 Koncert wieczorny 
orkiestry detej. 22 30 Muzyka taneczna.

Kraków 122
12 00 Transmisia hejnału z wieży Mariac­

kiej oraz koncert p!vt gramofonowych. 17 45 
Program dla dzeci 1 mł idzieży. 18 15 Trans­
misja koncertu z Warszawy. 1900 Tranami sta 
komun'kani rolniczego z Warszawy. 1915 
Rozmafości i kom nika ty 20 00 Transmisia 
heinału z w:eżv Mariackie;. Nasi?pire odczyt 
„Współczesna .lumorvstvka Po’ska“. 20 40 
Koncert. 22 30 Transmisja muzyki salonowej 
z restauraci Pawilon.

Poznań 280.4
12 45 Koncert ork’estrv wojskowe!. 13 00 

Giełda zbożowa i towarowa. 14 00 Giełda oie- 
n:ężna. 17 00 Program dla d -lec. 17 45 T a is- 
rn'sia koncern z kawiarń’ W e’k wianka. 
19 Î0 Lekcia îçzvka f'ancnsk;ego. 19 35 Komu­
nikaty gospodarcze 20 30 Konce-t zespołu ka- 
me'-mego. 22 30 M"z\ka taneczna.

Wrocław. 3?2,6 nu
12 00 Koncert reiigimy. I fi 00—1fi00 Odczy­

ty. 16 30 Koncert kameralny. 18 00 Transnrsja 
z Obwić: O p:sarzacn górm6'asVchj 1° OT.— 
19 30 Odczuty gospodarcze. 20 10 T-ansm:s1a 
z Gliwic: Koncert religijny. 21 10 Recytacje.

--- KI —

Uro:zvsioś' il Î'«todada
W MOR. OS w. WIE.

Obywatele polscy zam:eszkali na Mora­
wach i Ś’ąsku czsł świecili uroczyśc e a - e- 
więcioietia rocznie n:epoďegtosci Państwa 
Po'skiego. W dn:u św eta państwowego I! li­
stopada br. urzadzT Konsulat R. P. w Mor O- 
strawie uroczyste nabożeństwo w irćcscowym 
kościele parafja’nvpi. które ce’ebrowa'i ks'eza 
po'scy ze śtoska. W nabożeństwie wz’?,ł u- 
dział Kousal R. P Dr, Karol Ripa na czele 
pełnego grona urzednków Konsidatu. p.dska 
młodzież szkołba z nanczvc'e's'.wem. oraz licz­
ne grono obywateli Do'sMch mtel'gencjf ' -o-' 
botnrkcw. ora-z przedstawicieli tychże ze Ś'ą- 
ska czsł

Po najbf>žppstw:e odbyło s’ç przyjęcie wy­
dane przez Konsula D'-a Karo'a Ripe w.-sa«» 
lach hotelu Imperia! dla przed^taw'c'eü ifijej- 
scowej kolonii po’skiej i przvbvîycb deleg: .'vj. 
Przedstawic;e’e miejscowych wtadz czeskosto- 
wackich zoiźyl: życzewa na ręce Konsula Rze­
czypospolitej Polskiej w Mor- Ostrawie.

SŁAWNY ŚPIEWAK.

Fiedor Szaliapin. nais’:iv-m‘ejszv basi­
sta świata święci obecnie triumfy w Wie­
dniu. Po,. yższy obrazek jest jego auto­
portretem.
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Dziś: św- Edmunda 
Jutro: św. Grzegorza 
Wschód siońca: g. 7 m. 11 
Zachód: g. 4 m. 14 
Długość dnia: ». ? di. l

NABOŻEŃSTW', JUTRO 
w tu ścieb N M P. w Katowicach

Godz. 6 msza św. t Anny Wolny.
God7. 6 pół t Florian Heinz.
Godz- 7 t Pelagia Singewaid.
Godz. 7 i poł rodzina Ratenberg.
Godz. 8 t Stanisława TereUńskiego.

NABOŻEŃSTWA JUTRO 
w kościele św. Piotra i Pawia w Katowicach-

Godz. 6 msza św. za t członków związku 
matek chrześcij-

Godz. 6 : pót za t Hermanna i Albinę Ko­
wolik.

Godz. 7 za t Jadwigę Sc/gala.
Godz. 7 i pół za t Karola Wojciecha i Wik­

tora Gajdzik.
----- o-----

UCHWAŁY ŚL. PADY
Śląska Rada Wojewódzka na wczo- 

rajszem posiedzeniu zatw!erdz!ła uchwał'- 
Magistratu w Rybn:ku na no-
życz ki 1 miliona zł. w Banku Gospodar­
stwa Kratowego na cele inweSÄeyjne 
oraz statut doksztatoającej s/.ko’y zawo­
dowej w Starym Bieruniu. Następie za­
mianowała tymczasowych nauczyc.idłl Ja­
na Siwego i Józefa Ma;ew:cza sta’ynr 
nauczycielami 3-klasowej szkoły vrká- 
lowej w Czechowi-cach, oraz inż. Adama 
Kowalskiego tymczasowym nauczycielem 
szkoły nrzernysłowej w Bielsku. Ponadto 
załatw no szereg spraw personalnych.

— Otwarcie prywatnej szkoły po­
wszechnej i przedszkola (fr dówki) im. 
Adama Mickiewicza w Katowicach 
pod kierov/niCíhvem p. Julji Benom-Do- 
b r o w o 1 s k i e j, b. kierowniczki podo­
bnych szkól we Lwowie i w Rabce — na­
stąpi w n.udzielę 20 bm. w lokalu szkoły 
przy uFey Mielcie wieża nr. 1.

O godz. 8.30 odbędzie się w kaplicy 
Sierocińca im. Mielęckiego przy ul. Ple­
biscytowej 46 msza św. na intencję szko­
dy. O godzinie 10 dokona poświęcenia lo­
kalu szkoły ks. prezes Niedziela.

_ Członkowie Towarzystwa i Rodzice, 
którzy zapisali swe dzieci do szkoły i 
przedszkola przyjmuje Zar^d Towa­
rzystwa w lokalu szkoły, ul. Mickiewi­
cza 1 codziennie od godz. 11—13 i od 
godz. 15—17.

, Do szkoły zapisane być mogą tylko 
dztecj członków Towarzystwa. Wk'adka 
miesięczna członka wynosi 2 zł. Oplata 
miesięczna od dz'ecka w szkole powszech­
nej wynosi 20 A, w przedszkolu 15 zł., 
P' jadto uiszcza się jednorazowe wpisowe 
w kwocie 5 zł. na zabawki dla dzieci.

— Nowe ceny na mleko.
Na wczorajszem posiedzeniu Komisji 

Cenrikowej Magistratu katowickiego u- 
stalono cenę za 1 litr mleka na 48 gr.

— Komitet Wojewódzki L. O. P. P.
komunikuje, że dla wszelkkli ’ przesyle* 

pocztowych posiada przy Urzędzie Poczto­
wym w Kasawyach skrytkę pocztowa nr. 291.

_ Kem:tet Wojewódzki prosi przeio uprzej­
mie o uzupetmenie dotychczasowego adresu 
dorfskiom: „Skrytka pocztowa 291“.

O spoczynek ii.edzlcloy w handlu.
Kcło katowickie P. Z. P. na swem ogól- 

nem zccan u, które sie odbylo w dniu 8 bm 
pizv licznym udzi-ie członków, uchwaFło 
jedn -myślnie. co następ ie:

„Pracown'cy handlowi zaniepokojeni pro­
jektem wprowadzenia pracy w handlu w n e 
dz:c!e i sw'çta. uroczyście i solidarnie pro'e- 
stira przeciwko zamachowi na ich prawa do 
zupełnego dpoczvnku niedzielnego po cało­
tygodniowej ciężkiej pracy zawodowej, tern 
bard»:ei, że nowelizacja taka nie lest uzasad­
niona żzdnemi poważnemi względami cospo- 
darczemi czv socialnemi.

Powoływanie sie na inTiatorów tej nowe- 
Fzacji na potrzebę ułatwienia zakupów lud 
ności vvie'sk ei jest comimn’ci dťwne. gdyż 
jak przewid ie projekt, maja vć otwarte tyl­
ko Wioski. A co ludność wiejska może. w tych 
ki skać k"powPĆ, potrzebując przcc:eż nie 
śrWków żywność owycii lecz maszyn, narzę- 
dz: rolniczych. żelaza, gwoździ i nawozow 
sth'-zr.vch. Poirzebv te może jednak ludność 
witýska z:fl wiać w dni powszednie k-cdv 
p" z - ięż ’->"ć mi* do m:ast na targi, płacić 
P'1'’ ki i zUMwU.ć wszelkie inne sprawy w 
u- irch , iń-twowych i biurach wo so* /-»■

Wobec ■hwvžszego jest zupełne zbv e-z" 
ne wpifywS^en.c jeszcze iednegn dira Pra;cJ 
w lianďii, tembardzięi, że zasoby 
n ż-e ir «zuch wijÄc'an n;e sa znów tak wie 
kŁ abv em .eh w\dntk wania trzeba bym 
k:r’wzn-' tiwwbarriwĆ jeszcze ieden . dzień 
pa - w tafli u ze s»k-da dla zd-owia pra 
C( • - óv. řiíiiidiowvch oraz dla w ekszośi
o te!' gwftfc*i#n.

— ScCaßü’a Pan w Katowicach
zawiad mia że dnia 17 bm. ó godz. 7.4 

w kaplicv S.S Elżbietanek odbcdťe sie Msz.,

Św. — zaś o godz. 17 ogólne mics:eczne ze­
branie w salce Domu Związkowego Prz )• ko­
ściele N. M. P.

— Czy lokal tylko dla Niemców?
Od jednego z czytelników', współpracow­

nika poważnej instytucji finansowej otrzymu­
jemy nastepuiacv list:

Onegdai wstąpiłem do cukierni Liborjusa. 
aby nap;ć się kawy. Podano mi kawę, co do 
której miałem pewne zastrzeżenia, z któ--m: 
zwróciłem s'e do uslugmacego mn!e ke'nera 
Na grzeczne moje wagi w iezvku poiskmi 
odpowiedział mi kelner po rremiecku. że tu 
nie iest Galicja i. że w Katow;cnch na szczęś­
cie jeszcze nie panu.ia porządki polsko-gali- 
c-;sk:e. DTaczvli sie do tego inni kelnerzy 
zachowirac s:e również prowokacyjnie, cze­
mu przysłuchuje sie publiczność niemiecku, 
wyrażała też swe głośne zadowo'enie. Nie 
chcąc wywoływać awantury i stać s;e ie! 
ośrodkiem, wyszedłem z cuk'erni. Na fern 
nreiscu zapytuje się tylko właściciela cukier­
ni, czy będzie tolerować tego rodzaju zacho 
wanie sie personelu sw'Cgo wobec publicznoś­
ci poiskiej. gdyż. iešbbv bvło tak, to mro-ak- 
tyczniej byłoby, wvw'csié u wstępu do lokal’1 
kartkę z napisem: „Der Eintritt nur fuer die 
Deutsche“.

X. Y.
— Z-branle Zw. Metalowców Chrzęść. 

Zjedn, Zawodowego.
W ostatnia medziele odbyto s:e w Sie­

mianowicach pod przewodnictwem p. Opich 
zebranie Metalowców Ch. Z. Z. w Sienrano- 
wicach. Referat o powstanm kwestii robotni­
cze' wvgîosil p. poseł Sos'"ski.

W dyskusji zab:erali głos bardzo Iićznie 
członkowie i goście, wskazuiac na Seduma- 
gan'", na iakiz robotnik jest narażany. Żalono 
sie ra „Zespół Pracy‘‘. którv zgodził s:e na 
ramową taryfę porządku roboczego, który 
do dziś dwa obowiązuje. M'an-owicie dawniei 
otrzymywali robotn'cv do 120 centr, węgla 
bez względu na to. czv robotnik ztlborował 
lub bvł na ćwiczeniach woiskowvch Obecnie 
przydziela s:e węgiel deputowany tvlko za 
przepracowane dniówki.

Równ;eż żalono się ną wynagrodzenia po­
wołanych na ćwiczenia wnjsKowe. za który 
to czas rodzinom płaci s:e bardzo mało wy­
nagrodzenia. a pracodawcy potraciła za ten 
czas wegjet: Dr ga sprawa dotyczyła kontro­
li wojskowej, gdzie robotirev traça całe 
dirówki. Ludne z S'emianowic, liczących 
około 40 tys. mieszkańców, zmuszeni sa cho­
dzić na knntrole do Wełnowca, czv też do 
Józefowca. S‘an ten lest anormalny. W daw­
niejszych czasach odbywały sie kontrole do 
fabrykach i kopalniach, tak. że robottrk tra­
cił na to najwyżej pół godziny i nic mu nie 
bvto potracone.

Zebrani domagali sie od naszvc*1 posłów 
mterwencii w Ministerstwie Spraw Woisko- 

■ ’b w tei sprawie.
Po wyczerpanie porządku dziennego za­

chęcał p. prezes Op:ela do licznego uiwesz 
czania na kursy społeczne, agitacji' wśród nie- 
zorganizownnrch i szerzetra solidarności ro- 
botnicej. Zebranie zamknięto w podn.osiytn 
nastroi" hastom: „Szczęść RożM“

— K'trsy Społeczne w Slemlanowicacii.
W ostatni poniedz:ałek odbvt sie dajszy 

cykl wvkiadów kursów SDo?e:znvch w Sie- 
trranowicach. Referat na iemat .Podstawy 
Chrześcijańsk:ego Ruc'm Spotecznego“ wy­
głosił p poseł P.ichałka z K’^k-'ova. Mów­
ca w godz nnem przemówierru porusz''! or i- 
hktualn'ejsze sprawv życia chr-ześcipkiiko- 
snnfecznego, porôwriu'ac teorie Ma»ksa (so­
cjalistów) z zasadami ..Encvkh'kl Rerum No- 
varum“ wiekopomnego Papieża robotników 
Biedy teorji Marksa uwydatniły sie tr;dr- 
bitn:ei na państwie soc'aE-s-tvczuem w Bol- 
szewji (Rosja). Dziś socjahści w wie'u pań­
stwach porzucib manFesi Marksa do starych 
r p:eci i zasiadaia w r-adach z przedstawi­
cielami burżuazii, sami st w^bogacaia i daża 
do pomnożenia swo'cb d'b» doczesnych a ro­
botnikom każ.a śo!ewnć „Czerwony s^tand-r“ 
i krzyczeć ..Proletariusze wszvstk'ch kraiów 
tnczcie sie- Clicemv rządów robotniczo-w^ś- 
ciańskirh'* a w rzeczy jgmg] żemia socjaliści 
na nietiświadomietru szerok'cb mas.

Poseł Sosmski referował o stosunkach 
obecnych i pod»ł garść wiadomości z Mię­
dzynarodowego Biura Pracy.

Przyszły wykład wygłos' ks. redsk or 
P:wnwarczvk z Krakowa na tpmat ..C brześ- 
ciański Ideał Po’sk;ego Robotnika“. WvW d 
odbędzie sie w niedziele 20 bm. o godz. 4 do 
not. w salce m"»v probostwie. Na ten tak iiite- 
resi';acv W'ktad zanrnsza sie Szanownych 
Rodaków i Roduczk1- jaknajliczniej.

— Z nacł/wyc/.airiego posiedzenia Rady 
młejsldej w Mysłowicach

Nadzwyczajne posiedzenie Rady Miej­
skiej w Mysłowicach odbyło s:e w ponie­
działek. Załatwiono następujące sprawy:

1) Utworzono miejsce etatowe dła 
praktykanta weterynarjj w rzeźni nrej- 
skiej; jest to stanowisko kontraktowe z 
IX stopniem płacy.

2) Uchwalono dodatek 100-proc. od 
państwowego podatku na wyró-bi ^unków 
i 100 proc. od państwowego podatku od 
patentów na sprzedaż trunków i przetwo­
rów wódczanych.

3) Nazwę „Alei 11 listopada“ nadano le­
wej części ul. Mikolowskiej od nowego 
cmentarza do wylotu szosy.

4) Dzierżawę pewnej ubikacji w rzeźni 
mejskej oddano p. Wal czacho wi za 200 zł.

5) Uchwalono podniesienie stawki pre- 
'minarza budżetowego na rok 1927-28 o 
alsze 2000 zł. jako fundusz dyspozycyjny 
la Magistratu. Na tern posiedzenie skoń- 
zono.

— Sprytne oszustwo na poczcie w My-
wicach.
Na poczcie w Mysłowicach dokonano

przed paroma dniami sprytnego oszustwa. 
Przyszedł do urzędu posłaniec pewnej f f- 
my. w celu wpłacenia sporej kwoty. Po 
krótkiej chwili oczekiwania zjawił się 
przed nim jakiś osobnik, który jął usuwać 
interesantów rzekomo z powodu upłynię­
cia godzin urzędowych. Doszło do roz­
mowy pom ędzy posłańcem, a owym oso­
bnikiem, który, chcąc s;ę przysłużyć owe- 

! mu interesantowi, udając urzędnika, wziiął 
) odeń pieniądze i poszedł do wnętrza urzę- 
. dii. żeby je przekazać. Oczywiście poszedł 
I j nie wrócił, „przekazawszy“ kwotę wła­

snej kieszeni. Wszczęto poszukiwania za 
sprytnym oszustem.

— Przed utworzeniem ogólnego Komitetu 
op'ek' nad harcerstwm w Mysłowicach.

Żeby nie tworzyć osobno kół przyjaciół 
harcerstwa dla każdei dr żvnv, ma być wv- 
loironv Konntet ogô'nv. k órv Viedzie spra­
wować op:cke nad wszvstkiemi dru/'•tra ni i 
meskiemi i żeńskiem' w MvrJowicwh. Zebra­
nie organDacvine Komhetn odbedzie sie w 
ostattťch dniach listopada br.

— Rezkarne wybryki łobuzerskie w My- 
slov icach.

Nieraz j ż pisaTšmv o menkróconvch wy­
brykach łobuzerskich w M'-stowicach. szcze­
gólnie na terenie t. zw. „K'achowea“, a oto 
znowu iest do zanotowania nowv karygodny 
wybryk K edv snadł pierwszy śnieg, gr ima- 
da łobuzów do lat lń—18. s'nnawszv »a ul'cv 
Rzezalrr na przeciwko schodów kamiennych 
zarzucała Dr7"chod"ace kornTtv? ddew.zeta 
gradem kul śn^gowci». u;e lnc/ac wcale 
k o idzie. Do „Z’cbetv“ szła około godz 5 do 
południu żona jednego z nreszk^acych tam 
nauczvc:eli rlmnazi m państw Łobuzeria 7a- 
'zncTa >a śniegiem i nie pozwoliła d'zp§c 
Od uderzeniem kul śn;ogow''ch ul“*ła złama­
no) i rozdarciu parasolka na"acln etei. Czv 
m.ieiscowv komisaiia- pohcii iest skłonny zro­
bić nareszc:e porządek?..

$ Król.

iPosledzetńe Rady M!ei«k'ei.
Dz's:flj o godz. 5 odbędzie sic w Król 

H cie publ'C7ne posiedzenie Rady Mieisk:ei 
w sali ratuszowej.

! Rekrutacja robotników chętnych na wy­
łaził do Francji.

Komunalny Urząd Pośrednictwa Pracv w 
Król. Hucie podaie do wiadomości, że w po­
niedziałek dnia 21 bm. w godzin'ch urzędo­
wych od godz. 9 do 13 w biurze Urzędu Po- 
średmetwa Pracy odhedzie s:e rekrutacia ro­
botników górniczych i przemysłowych nie- 
wvkwa'if kowanych chętnych na wyjazd do 
Francji do pracy,

! Zagadkowy »gon.
Wczoraj rano znaleziono Franciszkę Orda- 

nówne pochodzącą z Pabianic a zairtrhrona 
w Król. Huc:e, przv niiev Oimnazialnei 21. 
nieżywa w komórce przvlegaiacei do kuchni. 
Śmierć nastaniła wskiťek zatrucia gazerb 
świetlnym. Dotychczas jednak jeszcze ire 
stwieT Jzono. czv zachodzi tu nieszczęśliwy 
w-padek, czy też sam-obóistwo.

— oUu-----
t

% iwictfoclalowic.

(—) Bazar Tow. Wincentego a Paulo 
w Wielkich Hajdukach.

Trwaizy.stwn ś'v Wincentego a Paulo 
w fieTukach Wielkich urządziło w ub 
niedzielę bazar w sali Kat. Domu Związ­
kowego. przy ul Kośuebiej z którego do­
chód został przeznaczony na „Gwiaz-kę'' 
dla biednych.

(—) Rocznica poświęcenia kościoła.
W ub. niedzielę 13 bm. parafii Hajdu­

ki Wielkie ooiTodzilą prócz Święta Mło­
dzieży i Przyrzeczenia harcerskiego lesz­
cze rocznicę poświęcenia kościoła, pod 
wezwaniem Wniebowzięcia Najświętszej 
Marii Panny.

Z okazji tej rocznicy odprawiono w 
świątyni uroczys’e nabożeństwo, a tłu uy 
parafian przystąpmy do Stołu Pań>kiego.

(sz.)
(—) P-zyrzeczenłe harcerskie w Haj­

dukach Wielkich.
W niedzielę, dnia 13 bm. po nabożeń­

stwie odbyła się tutaj na placu uroczy­
stość złażenia przyrzeczeń.a przez 24 har­
cerzy. 1 zyrzeczenia odebrała komen­
dantka Chorągwi p. Jordanówna, która 
też wygłosiła odpowiednie przemówienie; 
drugi przemawiał burmistrz p. Grzesk. 
Po przemówieniach rozłamał się czworo­
bok harcerski i harcerze przedefilowali 
przed komendą i gośćmi.

(—) Siedmiolecie hufca harcerskiego 
w Brzezinach,

Hufiec w Brzezinach Š1 obchodził sie­
dmiolecie swego istnienia M'ejscowe ko­
ło przyjaciół harcerstwa uczciło ten fakt 
uroczystym wieczorem dnia 13 bm. u- 
rządzonym w bezinteresownie udzielonej 
sali r- Kowiego.

W pięknie przybranej sali zebrali się 
rodzice i harcerze; na uroczystość przy­
byli: komendantka Chorągwi Śląskiej p. 
Jordanówna i referent K. P. H. przy Za­
rządzie Udziału Śląskiego Z. H. P. p. 
Sławiński. Przewodniczący koła p. 
Maczkowski powitał zebranych i uczcił 
9 rocznice niepodległości. » Z kolei p. Sła­
wiński wygłosił referat p. t: „Harcerstwo

S 2«r{fl. àiWz’ÈB r.
(s) Konferencja z
Dzisiaj w sosnowieckim Tnsnekmracie 

Pracy odbędzie się definitywna konferen­
cja w sprawie nodw7yżek płac w przemy­
śle metalowym Zasrłev,i'’ Dąbrowskiego.

(s) O podwyżkę plac.
Onegdaj odoyła się w sosnowieckim 

inspektoracie Pracy pod przewodnictwem 
p. K. Rychłowskiego konferencja w spra­
wie podwyżki Płac czeladzi krawieckiej, 
która strejkowala w ubie-g'ym tygodmu 
i strej-k przerwała pod warunkiem, iż 
sprawa plac będzie rozstrzygnięta w bie­
żącym tygodniu.

‘Udz;ał w konferencji wz!ęłi pra coda w- 
sy i delegaci strejkujących. Na konferencji 
ustaiono: dla zarabiających do 35 zł. na 
tydzień podwyżkę płac 10 preent, a dla 
zarabiających więcej — 5 procent. Zasa­
dniczo delegaci nie wyrazili swej zgody na 
podwyżkę i należy się liczyć z ewentual­
nym strejkiem czeladzi krawieckiej.

iako czynnik odrodzenia moralnego i szko 
ła wychowania obywatelskiego“. Intere­
sujące wywody prelegenta przyjęli zebra­
ni z uznaniem. O stosunku kół przyja­
ciół harcerstwa mówiła p. Jordanówna. 
Kółko amatorskie harcei.Kie oderrato 
sztuczk* -. t.: „ŻywTy treboszc/yk“ wy­
reżyserowana przez p. Mańkę Po przed­
stawieniu odbyła się deklamacje i wresz­
cie ohocza zabaw’a towarzyska.

V Z życia Hallerczyków w Pszczynie.
W niedziele, dnia 13 hm. odbyło s:e w

hotelu Pszczyńskim walne zebrame placówki 
Zw. Hallerczyków, k:óre o godz. 11 przed 
poi dnie zagai} prezes d. Kiełbasa.

Po ustaleniu porządku Iz’ennefl), odczyta­
no protokuł z ostntirego posiedzenia Następ­
nie przes P. Kiełbasa referował o snrawach 
związkowych, kasie pogrzebowej i t. d. M in. 
odczytano szereg okólników głównego za­
rządu. Poza'em ndz'elono głosu delegat vi 
porucznikowi rezerwy p. Janowskiemu z Ka­
towic. który wygfostf bardzo interes iacv re­
ferat organizacyjny. Po referacie uchwalano 
podwyższyć skiadke rrresieczna na 1.50 »U

Z toku zebraira placówki, wvn:ka niezbi­
cie, że Związek Hallerczyków cieszy s'e w 
f’szczvnie duża Dopiihrnośc'a i rozwiia sie 
pomvśln'e dzięki wvtež nei pracy członków 
i zarzadu z energicznym p-ezesem p. Kiełbasa 
na czele.

V Pszczyński „Strzelec“.
Onegdai p:sa!iśmv o brutalnym narrrHe 

strzełen Gliwy na ks. Pawelczyka oraz na 
*owarzvsł\vo śpiewu „Lutnia“ w Pszczvn'e. 
Wypadk' takiego rodzaiu bardzo często trká­
na za -ważyć, ponieważ ..St»7."Iec“. który 
składa sie przeważnie z r?d''k"łów iew'co- 
wycli. wvdaîc nawet w ostatnim czas1» pa­
tenty polskości. StrzUec Szemec/ck Robert 
świeci przekładem. Każdy obywatel, który 
n:e znajduj,e s:ę w szcregacli związku, iest 
TrinujA |kzen'i’e.>Jr^ m’prric»m. Soudny ob'aw. 
' dv lndz:e. k'ôrzv prz»d ob:»oiefn Górnego 
-lacka p»7ez Po'sk» weg-M» n:e znali nosze) 
dzielnicy. wvd»ia oíiecme dvnlomv polsV-g;t. 
Szenieczek bv? dawniei smdlarzem. dzisiaj 
n!as nic dzięki d. S^A'Ask'emu stanowisko 
‘-»kref-Tza. na które brak mu wyfcsjtnłeenifu 
Bnnowisko osiągnął t\1ko dz:eki temu. że 
''•••{ nr<ran'za'or»m r.S7C"vńą1-iego .,Strz»1’a“. 
Darre SBowtFcrku! K:edv pan raczy zwr» :ć 
sljfadk' do Kw’iazk • Hallerczyków ok»ło -0 
zîo'vct'. lUóre pan pobrał nd c/iouków itd.?

V Przedstawienie amatorskie w Kostueh- 
nie.

Dnia 13 bm. urzadz’îy w Kostuclmi» d7ieci 
szkolne z Giszowca przeds a wierne amator- 
sk:e.

Onfcuinv ten wvsten miaf na celu 
nie się % mieiscowem • harcersrWcm w Kos- 
'uchnie, prowadzonem Drze/, ki»ro\yii szkoły 
o, C'ze-n»ka i naucz. d. M-nda'ôwne.

Dzieci 7 Kns'tuc'Miv c’eszviv sie bardzo z 
\v\s:e»'i ni'lvch gości.

V Wybuch pomoru świń.
W gminach Goczalk-'wice Dolne ; Pawło­

wice s'werd/ono *>mór świń. wsk»*ek tego 
g;tt'nv tworzą .sc'sjv okręg kontumaevinv. Na 
'»nicach rm:n należy iim;eťc:č tablice z na- 

pjsem. „Z*mkrfÉto z powodu notnor ’ świń“. 
t n'Vregn konttimacvfue'ro iest wzb"o»! my, 
ryś przywóz może tvlko nas‘anić za zezwo- 
'cmetT ' v ta d oot:c'-inei.

V Polowanie gminne.
Dnia 29 bm o godz. 2 po pof zostan'e wv- 

dr'ariawione w emirre Bzi • D b*em nM' wa­
nie g'wnne Warunk' dzierżawy sa wylożnoe 
do 28 bm w Urzędzie gm'nnvm.

V K»rs robót ręcznych.
S'aranicm mieiscowego nanczvcU'sfwa 

zorgatiTowano w Jankowica.-h wieczorny 
kurs robót rçcznvcb dla k"b'ef Kirs iest b»z- 
nfatny i bardzo na kn\vv Hia młodych dz'ew- 
ezai.

iNiSClEi,3MaîaÎî.
1 DyuiaiV ’ diod M

i a tust i naU&usie dywacjf.



..POLONIA' S Sr. 7.
S K&«$to8B$cifc5te&o.

(X) Zjazd Powiatowy Kat. Tcw. Polek 
M7 Rybniku. *

Dnia la bm. odbył s:ę w Rybniku zjazd 
zarządów Kat Tow. Polek z powiatu Ryb­
nickiego. Zjazd zagaiła p. Gawronowa 
imieniem YVydzia'u powiatowego. Po 
przemówieniu przewodniczącei Związku 
P. dr. Hyilowej i p. Kwiatkowskiej nastą­
pić ożywiona dyskusja, w której koleino 
br, y udział przedstawicielki poszczegól­
nych kól. Wyjaśnień w sprawath organi­
zacyjnych udzieliła w wyczerpującym re­
feracie p. Pawłowska. Zjazd uchwalił je­
dnogłośnie następującą rezolucję:

Zjazd delegatek Kat. Tow. Polek po­
wiatu Rybnickiego w dniu 13 lisfonada 
1927 r. po obszernej dkysusji nad położe- 
nbm organizacji i wyjaśireniamł Za-ządu 
Głównego, postanawia wiernie stać przy 
sztandarze Kat. Tow7. Polek i wykony- 
v ać jego program w myśl hasła „Bóg, Ro­
dziła i Ojczyzna“, pracując równocześnie 
nad zjednoczeniem społeczeństwa Wąskie­
go. a p11 zedewszystkiem koWj>t .śląskich, 
gdyż tylko jedność i mi'ość spo’eczna mo­
że ugruntować znaczenie i powagę pol­
skości na ziemi śląskiej.

Zjazd wyraża ró'wnocześn:e catkow'- 
te zaufanie Zarządowi Głównemu, z któ­
rym w da’szym ciągu będzie współpraco­
wać dia dobra ogółu. potęoia,;ąc wszystkie 
'Próby rozb'pwra Związku Kat. Tow. Po­
lek i protestując przeciw wysoce szkodli­
wym zakusom wprowadzenia waini par­
tyjnych w szeregi kobiet śląskich.

2T ^5 C? «ST?
§ Posiedzenie Mag'st'afu w Tarn. Oô'acii
Na ostatniem posiedzeniu Magislatu mia- 

1 st„ Tarn. Gór uchwalono m. in. 1S6Û zł. na 
pokrycie kosztów robót malarskich w starym 
sz, talu nrejsk’m: dziej Magistrat postanów7!! 
zwrócić sie do odpowiednich instvbxvi celem 
zaciągnięcia dtu.goierm'nowych pożyczek na 
pmeo-nwadzm'e kmaFzacii i budowę nowej 
szk^’v powszechnej.

§ Egzamin czeładirków.
Pod przewodnictwem starszego cechnrs'rzn 

p. Benkego i w obecności delegata lzbv Rze' 
mieślniezei w Katowcach p. Wagnera złożyli 
w Tarn. Górach egzamin cze'adntczv w za­
wodzie kowaisk'm kandydaci B-vlski. B- da. 
MPha’ski i Miósga z R .dnych Piekar i Tabor 
z Snrł*pł3;órv,

§ WíHiíel d?a biednych.
U zad ubogxh w Tar. Górach wvdaje bez­

płatnie węgiel dla bezrobotnych i biednych.
(on.)

5 Zebranie Sort?Tc!i Mariackiej-
W niedzx'e. dnia 13 bm. po uroczysterr1 na­

bożeństwie, odbyło s:c w.auli G.irnazium w Tar. 
Górach propagandowe zebranie SodaFcji Mar­
iańskiej przy Państwowem Gimnazjum M.ę- 
sVem, na którem przyWn 8 nowyrii członków. 
Referat wvgíosU uczeń VIII kalsy Bicżanowski 
Adam. (on.)

[Nr. 3J3_V—_16._n 27___ _________ _

Wybory gminne
w czeskiej części Śląska Cieszyńskiego

Ubiegłej niedzieli odbyły się dalsze 
wybory gminne w Czechos’owacji, in. in. 
także w szeregu gmin czeskiej części Ślą­
ska Cieszyńskiego. Mimo znanych prak­
tyk czeskich, a nawet terroru ze strony 
administracji, przygotowującej wybory od 
kilku nresięcy, nie mogą się Czesi po­
szczycić zbytnimi sukcesami. Zdobyli 
wprawdzie po kilka mandatów w gminach, 
w których przed wojną nie było ani jedne­
go Czecha, ale tłumaczyć to należy tern, 
że w gminach tych sztucznie poosiedla.no 
funkcjonariuszy, sprowadzonych z Czech 
i Moraw do administracji dóbr b. arcyksię- 
cia Fryderyka, jak głównie do kolei ko- 
szycko- bogiim ńskiej.

Wynik wyborów przedstawia się na­
stępująco :

W powiecie czesko-cieszyńskini.
W gminie STica: Polacy 23 mandaty, 

Cznsj 5, komuniści 2
Ronica: Polacy 12. Czesi 4. komuniści 2.
Nfcbory: Polacy 10. Czesi 5, komun. 3.
Dolne Daty me: Polacy 9. Czesi 6.

Powiat Jabłonkowski:
Gmina Naw sie : Polacy 18, Czesi 7, ko­

muniści 5. U

Mosty: Polacy 19, Czesi 8. komun. 3.
Karpentna: Polacy 9, Czesi 6.
Nydek: Polacy 19. Czesi 5.
Piesek: Polacy 12, Czesi 4, komun. 2.
Głosy komunistyczne pochodzą stąd, iż 

haslá komunistyczne przyjmuje część nie­
uświadomionej narodowo ludności polskiej, 
a nadto akoja komunistyczna \yyzyskuje 
niezadowolei ie ludności polskiej z rządów 
czeskich, tak, iż właściwie te głosy komu­
nistyczne uważać należy jako głosy 
polskie.

J7ďv!!a!i^5 ÜJKSfJ

Pil Pan dziś herbatę? 
Piłem.
Jeżeli nie pil Pan herbaty 

nie pil Pan 
prawdziwej herbaty.
Tylko herbata jftyr®ms’a 
jest prawdziwą herbatą.

Dświadcsawa ęrupw 7. O. K. Z.
w Goczałkowicach.

Otrzy mniemy następujące pismo:
Prosimy o umieszczenie w najbliższym Nr. 

poczytnego pisma tych kilka słów, dotyczących 
P. Karugi z Goczałkowic, sekretarza Związku 
rolnych i leśnych.

Odpowiadamy na sprostowanie, »maszczo­
ne w Nr. 306 ..Poionji“. w którem p. Karuga 
podaje same kłamstwa. Prawda jest. że po­
pełni on nadużycia w Z. O- K. Z., gdyż pobrał 
od kasjera p. Mrzyka pieniądze bez pokwito­
wania. pochodzące ze składek członków Z. v 
K. Z., co potwxrdzií sekretarz powiatowy Z- 
(5. K. Z. p. Kotowxz. Prawdą jest. że ip. Ka- 
rusa. jako prezes Z. O. K- Z. grupy miejscowej 
w Goczałkowicach, me zwołał nosiedzenia mi­
mo żądań wszystk en członków, donłero na 
żądanie członków i domagania s'ę w Zarządzie 
powiatowym Z. O. K. Z. zmusił Zarząd powia­
towy w Pszczynie p. Karugę, ażeby zwołał 
walne zebranie na dzień 30 października b. r., 
które się też odbyło, lecz p. Karuga na tern 
zebramu nie przewodniczył, pon eważ członko­
wie mu nie pozwolili na to. P. Karuga tez z 
powodu podniesionych zarzutów został z-Z, O- 
K. Z. jak członek wyrzucon; Zarzuty prze­
ciwko p. Karudze zostały podane na piśmie j 
Dodp'sane przez wszystkich członków Z O. K. 
Z„ przesłane do Zarządu Z O. K. Z. w Pszczy­
nie- Zamiast przyjąć do potwierdzającej wia­

domości zarzuty przeciwko Karudze, p. Rich­
ter, zwolennik p. Karugi informuje nas, iż p. 
Karuga nadal zostanie w Z. O. K. Z., a zarząd 
powiatowy Z. O. K- Z. miał rzekomo zawiesić 
grupę „GoczaJkowxe“ w czynnościach, do dziś 
jednak na piśmie tego me dostaliśmy.

Na zapytanie naszego członka, dlaczegoby 
miała grupa Z. O. K- Z. w Goczałkowicach być 
zawieszona, oświadczył p. Richter, że do miej­
scowej grupy Z. O. K- Z. ..wkradli s:ę sami 
zwolennicy p. Korfantego“, a na to Zarząd po­
wiatowy Ż. O. K. Z. me pozwoli.

Prawdą jest też, że p. Karuga chwalił sie. 
że pojedzle z p. Piłsudskim do Rzymu, co po­
twierdził p. k'erownik szkoły Bryła. 7

Zaznaczamy, iż na odbytem Wahrem Ze­
braniu Z. O. K. Z. w dniu 30 10. b. r. został 
wybrany nowy Zarząd Z. O. K Z., składający 
s:ę z następujących członków: Żymła Józef — 
,prezes. Smolorz Jan — zastępca, Mrzyk Józef 
— skarbnik. Kotas Teofil — sekretarz, Blasz­
czyk Jan — zastępca. Burek Jan — delegat na 
zjazdy. Mrzyk Jan i Białas Michał — kon isja 
polityczna. Chwila Wawrzyniec i Mrzyk Fran­
ciszek — komisja osw’atowa.

Powyższe fakty gotowiśmy sądownie p. Ka­
rudze udowodnić.

Smoiorz Jan, Burek Jan.

(©à©

(:) Starostwo w B'ałej oghtsza,
że Rada Min'strôw ustaliła jednolitą wyso­

kość dziennej normy zasiłku d'a rodzin osób po­
wołanych na ćwiczenia wojskowe, które w po­
wiecie tutejszym wynosj: a) w urcście B.alej i 
Ktętach: 70 groszy, jeżeli do zasiłku uprawnio­
ną jest jedna tylko osoba, 85 groszy, jeżel: do 
zas'tku uprawnione są dw'e osoby, 1 zł._, jeżeli 
do zas lku uprawn'one są trzy, lub wxcej osob; 
b) we wszystkich innych gminach powiatu: 60 
groszy, jeżeli do zasiłku uprawnioną jest jedna 
tylko osoba, 70 groszy, jeżeli do zasiłku upraw­
n'one są dwie osoby, 80 groszy, jeżel do zas.ł- 
ku uprawnior# są trzy lub więcej osób.

(:) Akcja odczytowa w Bielsku.
Staraniem Związku Powstańców i Macie­

rzy Szko'nej w B'elsku odbędzie s:ę odczyt 
Prof. Dr. Bartłomieja Gofrona pod tj tulem 
..Główne cechy, i zadania kultury po kiej . 
Wykład ten. urozmaicony przeźroczami histo- 
rycznemi, jak równ'eż obrażam: Andrioiie.go. 
odnoszącemi s:ę do zwyczajów i obyczajów 
Poiskich, odbył s;ę dn. 5 b, m. o godzinie 6 
Wieczorem w sali fizykalnej Państwowej Szko­
ły Przemysłowej w Bielsku, ul. S sta 14. W 
ten sposób zapoczątkowana akcja odczyt, bę­
dzie prowadzoną dalej. Zgłoslo się bowiem 
cały szereg prelegentów jak pip- proi.. Butus, 
Pr°F. Lubertowicz, nrof. Klimkowicz. inż. Pi­
larski. 1n.ż. Słuchooki i inni. BFższe szczegóły 
0 Czasi» i temacie zostaną każdorazowo ogło­
szone w dziennikach.

(:1 Kronika wypadków.
Świeżo spadîv śnieg stał sie przyczyna n 

jednrg,-) wypadku, z których niektóre zakoń­
czyły s'e tragicznie.

Z Łodygowic zdążało służbowem au m 
czw )r0 funkcjonariuszy sanatorium w Bystrej. 
Ną skręcie drogi pod fabryka Zipsera szofer 
zai'ninowat auto, które na rozmokłei drodze 
Zfczęło sie ślizgać wjeżdżaiac całvm rozne- 
'Ictn na przydrożne drzewo. Wszvscv iadaev 
z°s a Ii s'!ą nderzcna z auta wvrz ceni., pr/^y- 
czem trnje osób odniosło1 poważne urazv ce- 
lesnc. Najcbżs/emii wewnę rznsma uszki"1- 
óztni'i uległ szofer ?tamsław Łaczak. ktorego 
za\vcwane pogotowie T-wa ratunkowe za 
b"'!o nieprzytomnego i zawiozło do szp tala 
w r) eP-k -,

W Milówce s'aci: koleiowei pod Żywcem 
Położ n»j, sn eszvf 1? letni uczeń Marjan Ma- 
lewioz do szkolnego pociągu bedacf już w 
r jcGi^ Wskoczył na stopień. lecz ma'a na 
buc kuch g'ubv poklid śniegu, ześlizgnął sie 
Przvc^nr koło wagonu przeszło n7 mrzez 
Rwa nogę. — Przewiodło go pogotowie do 
szo *nla w Bylsku, gdz'e natychmiast Pizy-J 
stąp.ono do amputaefc zmiażdżonej nos:.

W porJfl\éu, smis»«^©dfsie i &£TO&immi£
niezbędną jest aromatyczna 
odświeżająca wodakolońska

Święto Młodzieży na Śląsku.
ŚWIĘTO PATRONA MŁODZIEŻY Wr KRÓL- 

HUCIE.
Święto Patrona Młodzieży św. Stanisławo 

Kostki, Stów Młodz- Polsk. „Promień1 ^ przy 
parafji św. Jadwigi w Król- Hue e uczciło go- 
dme. O godz. 10 i pół przed południem odipra- 
w'ł solenne nabożeństwo z asystą ks. Kowal­
czyk. \V czasie mszy św- tiastąip.ła generalna 
Kotnunja św. Podniosłe kazanie wygłosił pa­
tron młodzieży ks. Kałuża.

Po południu po uroczystych n'eszporach ze- 
brała s'ę mtodz eż w „Ognisku ml .dzieny > 
ażeby wziąć udział w akademii, urządzonej ku 
czci św Stanisława Kostki, Ak'demje rozpo- 
częto pieśnią ,.0 święty kraju nasz“- Nastę­
pni wygłosił piękny i pełnych wskazań mo­
ralnych wykPd na temat ..Skarby duc uvvne 
ludu Śląsk ego“ prezes Zrzeszeń Polsk oři w 
Król. Hucie p. P‘ec, który w treściwych sło­
wach omówił celę i zadan’a młodzieży kato­
lickiej. która powinna zawsz karnie i wytrwa­
le stać pod sztandarm: Ie kątołiokih sza m-
wać i zachowywać skarby duchowe swych 
pradziadów i brać przykład z pełnego cnót ży­
cia św. Stanisława Kostki. Po deWamagacn 
przemówił p. radca Grześ, który w_ pieknm' 
słowach przedstawił tłumnie zebranej młouzie- 
ży życie św- Stan'slawa i wskazał na szczy te 
dealv w'arv kmoiVrei i ootege Stowarzysze­

nia Młodzieży Msklei- Na rkademji tej o- 
becni byli przedsta wić ele władz : duchom,'en 
stwa. Akademie- która pozostawiła na cite? 
w pamźęci uczestników po- i'ocłe wrażenie^ za­
kończono odśpiewaniem „Roty“ Konopnic.flej.

wysprzedaje marnotrawnie

maferlBołOidaniBi
BIElSKO, Rynek 11.

ŚWIĘTO MŁODZIEŻY W TARN. GÓRACH-
Święto Młodzieży w Tani. Górach miało 

bardzo godny i uroczysty przeb eg. Jako d i- 
c| we "'zygotowanie członków odprawił O- 
( blat Paweł Kulawy z Lublińca 3ćniowe re­
kolekcje, zakończone w sobotę generalną spo­
wiedzią. W niedzielę, po zbiórce przed „Ogni­
skiem“ wyruszył pochód członków Stów. Mł- 
Kab wraz ze sztandarem przy dźw'ęikach wła­
snej orkiestry do kościoła parafialnego na na­
bożeństwo Uroczystą sumę celebrował O- re­
kolektant w asyśc e ks. wikarego Brzuski i ks. 
profesora gimn. żeńskego Sawickiego; śpie­
wy podczas mszy św. wykonało Tow. Śpiewu 
„M ckiow'cz“. Do generalnej komunji św- 
przystąpiła wszystka młodzież. Kazan’e oko- 
licznośc owe wygłosił O- rekolektant. Po su­
mie udała się delegacja ze sztandarem na 
cmentarz, gdz'e złożono wieniec na grobie 
zmarł go członka Stowarzyszenia- Następnie 
młodz ei z.gromadz:ła się w „Domu Ludowym“ 
na wspólne śniadanie, urozma cone przemową 
ks. patrona Brzuski na temat: „Stowarzyszenie 
jako rodzina“, wspólnym śipiewem występami 
własnej orkiestry i fotografją podczas śniada­
nia.

Po nieszporach odbyło się w „Ognisku" 
Stowarzyszenia uroczyste zebran'e, podczas 
ktorego przemówił O. Kulawy. W czasie ze­
brania przyjęto defnitywnie 16, a prowizo- 
ryczn „ 15 nowych członków, z czego dobit­
nie wymka. jak chętnie nasza m‘irdz:eż garnę 
się pod sztandar swego patrona, św. Stanisła­
wa Kostki.

Wieczorem odbyła się w ..Domu t rtdowmn“ 
uroczysta. akademia ku czci św. Stanisława 
Kostki, -a którą przybyli także b. Fcznie ro- 
dzee jak i inni obywatele. Odegrano sztukę 
P- t-: „Do większych ja rzeczy urodzony“,
przeplatana deklamacjami, śpiewem i występa- 
m orkiestry Stowarzyszenia Ks patron Brzu- 
ska wygłos i "astepn'e wykład „O mchu orga­
nizacji katoi ck:ej młodzieży w Europe w 
Polsce na Śląsku i w Tarn. Górach. on-

ŚWIĘTO MŁODZIEŻY W LUBLIŃCU.
Tegoroczne Śweto Młodz'eży obchodziło 

Stów. Młodzieży Polskiej w Lublińcu bardzo 
okazale. Święto poprzedziły 3-dniowe ręko-

~mrn

Wystarczy na dwie minuty przed 
goleniem dobrze natrzeć skórę 
drobną ilością kremu AHvea. po- 
czem dopiero namydlić twarz, jak 
zwykle. Różnica golenia - zdu­
miewająca. Żadnych bólów, za­
drapań, podrażnień skóry i pękań. 
To wszystko zapewnia

Hrem Nivea.

lekcje, odprawione przez ks. flylę. Patrona 
Stów- Młodzieży Męskiej. Przez wszystkie 
dni rekolekcyjne, młodzież m'mo złej pogody, 
p ln'e uczęszczała na rekolekcje, słuchając w 
skupieniu nauk. W sobotę przystąpiono do 
spo-w-iedzi św-.

Samo Święto Młodzieży rozpoczęło się zbiór­
ką koło Strzelnicy o godz. 10 przed pół- zda­
niem raportu i odczytaniem rozkazu J. E. ks. 
kardynała dr- Hlonda, prymasa Polski. Nastę- 
pn'e ruszył pochód z wojskową orkiestrą na 
czele do kościoła na uroczyste n -bożeństwo- 
W pochodzie brały udział S. M- P. Láblinlea 
Kokotek, Jaworir'ca i Soiarn'a w ogólnej liczbie 
120 członków. O godziire 10,30 odbyło s'e na 
intencję Stów. uroczyste nabożeństwo z asy­
stą odpraw'one przez ks. proboszcza w asyś­
cie ks. Hyli i O- Oblata. Podniosłe kazanie 
wygłosił ks. Hyla- Podczas nabożeństwa 
wszyscy członkowie Stów- przystąpili do Sto­
łu i’adsk'ego.

Po połudn u o godz- 4 w sali p. Rzeźniczka 
J. odbyła się uroczysta Akademia ku czc' św. 
Stanisława Kostki, urozmaicona deklamacjami, 
przemówien:ami, śp'ewcm, koncertem i żywemi 
obrazami. Sala szczebrc wy^ełnJa po brzegi 
młodzież i obywatelstwo. Akademie zaszczy­
cili swą obecnością ks. prób- Dwucet, ks. pa­
tron Hyla, zast- starosty p. dr. Olszewskh p- 
burrmstrz Orlcki, p. kpt. Heliński, p. dr- Cy­
ran, dyr. Zakł- dia umysłowo chorych, inspekt, 
szkolny p. Św-erczek, k erowr;k szkoły p. Ba- 
zarnik, naczelnik poczty p. Swoboda, nacz. 
urzędu celnego i wielu innych. Nndorosra- 
gramowo przemówił burmistrz p. Orl'cki w 
bardzo nodt'\>słvch słowach. rV^I-niac kpie­
niem całego obywatelstwa lublinieckiego ks- 
prób. i ks. Hyli za ich pracę md wychowamem 
rnłodzeży pozaszkolnej w myśl hasła „Bóg ! 
Ojczyzna!“. Akademie zakończono wzniesie­
niem okrzyku na cześć Ojca Św'ętego i n- Pre­
zydenta Rzecaynospolitej Polski i odśpiewa­
niem pieśni: „Hej do apelu“.

(Obecny)

ŚWIĘTO MŁODZIEŻY W PAWŁOWIE-
Tegoroczne Święto Młodzieży w Pawlowć 

miało charakter bardzo podndsły i było św'ę- 
tem nietylko młodzieży, lecz całej parafji. 
Dzięk' staraniom m'ejsc. duszpasterza ks. prob. 
Mende‘go poprzedziły tę uroczystość, nowenna 
na cześć św Stan sława Kostki i cztcrydn owe 
nauki rekolekcyjne, wygłaszane przez wybit­
nego kaznodzieję i Zgr- O- O- Salwatorjanów 
z Krakowa.

W niedzielę zebrały się wszystkie miejsco­
we Tow. ze swymi sztandarami i w impenu- 
jącyfh pochodzie odprowadź ły m’odz’ez pi zy 
dźwiękach muzyki do kościoła na uroczystą 
sumę. Ks- misjonarz wygłosił wzruszające ka- 
zairle, zaahęcając młodzież do wytrwania w 
dobrem, poczem udziel i wszystkim obecnym 
błogosławieństwa pap'esk'ego. Podczas mszy 
św., która była odprawiana przy bocznym 
ołtarzu, gdzie wśród białych kwiatów i żarzą­
cych św:ec stała figura Św. MtoHzien’aszka, 
przystąpi'! członkowie Stmv. Mf. Kat. do ge­
neralnej komunji św- Na zakończenie odśpie­
wano „Boże coś Polskę“.

Po połuuniu odbyło się zebranie młodzieży. 
Pięknem zakoúczenxm tego uroczystego dnia 
była nocna adoracja, przypadaiąca w Pawło­
wie właśnie na noc z 13 na 14 bm.

UROCZYSTOŚĆ KU CZCI STANISŁAWA' 
KOSTKI W MURCKACH 

_ Z m ejatywy ks. p' trona odbyły się w ko­
ściele w Murckach d.la młodzxży trzydniowe 
kazania rekolekcvjne. wygłoszone przez Ojca 
FrancNzkanina Pankracego z Panewn k W 
niedziele, dnia 13 hm- w dzień święta Stanisła­
wa Kostki rano o godz. l'Ą odmrawł na inten­
cje Stów. Młodz. Katolxkiej ks; patron uro­
czystą rm ę święta podczas której iwzvslW'fo 
przeszło 170 młodzieńców do sro’u Pańsk'e,go. 
Po ms:zy świetej w czasie której śirewał c'-ór 
kościelny, odbyło się błogosłnwmistwo. Wie­
czorem o godz. 7 odbyła s'ę w sal! p. Kwknwfcl 
w eczornxa na cześć św. Stanisława Kostki. 
Po powitaniu młodzie?y i ich rodzxów r-rzez 
ks- patrona, odśniewaf miejscowy ch u kościel­
ny parę pcśn' do św. Stanisława- Szereg de­
klamacji zostało wygłoszone przez członków 
Stowarzyszenia, a interesuiaev wrkład wy­
głosi dyrektor szkoły Wvdçafowej p. Ręko- 
siewicz z Katowx. Wíeczornxe z"!,< óCz0n(ł 
odśpiewaniem pieśni „Boże coś Polskę“.

Zaparcie. — Wszystkie śmdki rozwalnfa- 
iące cieszą się zawsze szvbko P"zęm':aiacą 
wz:ę‘ością wbrew wszelkim zapewn:en'om, 
czynionym w licznych og?os7en'ach i k-’-7ik- 
jiwvch reklamach: jedynie tviko (V«rfim 
Leprince „yskała sobie od szeregu lat (-„nie 
uznanie iako środek niezawodny dlek' swo 
jemu świetnemu działaniu na gruczoły d-óg 
tiawiennveh. Sprzedaż we wszystkich apte­
kach. Cena zł. 4 60 za flakon. Nie nal ż, do. 
wi ’rzać środkom zastencz\ m. Prawd- ę 
tylko w p'isk'eA opakowaniu: białe litery na 
niebicskxm tle.

^27471
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URZĘDOWY KOMUNIKAT.
Województwo śląskie nadesłało następują­

ca komunika, w sprawie konwersji nożyczek 
Osadniczych. W wykonaniu rozporządzenia Ra­
dy Ministrów z dma i kwietnia 1927 r. w spra­
wie likwid.icii funduszów, przeznaczonych na 
cele parcelacji i osadnictwa ÍDz. U. R P. Nr. 
37 poz. 330) — PaiflWowy Bank Roiny uznał 
zadłużenie osadników, z tytułu paorze-dwo za­
ciągniętych pożyczek, na dzień 1 ii.pca 1927 r. 
(z doliczeniem p; ocentów zaległych i bieżących 
do dnia 1 7. 1927 r.). Wykazy zadłużonych o- 
sadników. sporządzone według po watów, w 
2 egzemplarzcah. będzie przesyłał Państwowy 
Bank Rolny, w miarę postępu pracy, do wła­
ściwych Okręgowych Urzędów Ziemskich. W 
wykazach tych winno być wyszczególnione: 
1) imię nazwisko i miejsce zamieszkania dłuż­
ników. 2) tytuły, z iek en zadłużenie powsta­
ło. 3) suma długu na dzień 1 7. 1927 r.. 4) data 
rozpoczęcia okresu umorzenia ewent. nowej po­
życzki konwersyjnei. z u-wzg'çd-iiien'e-in w po- 
wvžszven im.ykath wszystkich tych danych, 
które beda niezł edne dla wydan a przez Okrę­
gowe Urzędy Ziemskie orzeczeń o przyzna­
niu pożyczki konwersyjuej na spłatę poprzed­
nich zobowiązań. — O zeczenie to wydaje 0- 
kręgowy Urząd Z:emski. Prace nad ustaleniem 
stanu zadłużenia Państwowy Bank Roinv za­
kończy do 31 gru-dma 1927 r. Równocześrre z 
nie spłacą ustalonej przez Państwowy Bank
c»KHananHHKawmBESBxsnissBB«sMnmHBa

Cs air i €sirada
A Leon Wyrwlcz w Teatrze Polskim w 

Katowicach.
Znakomity humorysta Polski, ulubieniec 

pobieżności Leon Wvrw’cz wvs*api gościn­
nie w Teatrze Polskim w Katowicach w cą- 
tek. dnia 18 bm. o godz. 3 wieczorem. W 
programie zupełnie nowe i nieznane rzeczy. 
B'iety należy wcześniej zamawiać w kasie 
teatru. Telefon 24-48.

A Repertuar Teatru Polskiego w Katowi­
cach:

Środa: ..Rycerskość wieśniacza“ i balet.
Czwartek: niema przedstawienia.
Piafek: g. 8-a w. „Wieczór L. Wyrwicza".
Sobota: ..Casanova“.
A »Mecenas Botbec 1 jego mąż" w Rybni­

ku
W czwartek dramat katowicki wyjeżdża do 

Rybnika, gdzie daje arcyweso’a kouieďe .Mcc. 
Bol bec I jego mąż“ w sali hotelu Świerkla­
niec.

A ..Wieczór baletowy" w Knurowie.
Zespół baletowy teatru katow-ick'ego daje 

•w p:ątek swój „Wieczór baletowy“ w Knuro­
wie w sali hoteiu Kopalnianego

A „Tosca“ w Bielsku.
W czwartek w Bieisau Opera Katowicka 

wystawia „Tosce“ Pucc'mego. W roli Cc.rava- 
dossiego wystąpi artysta warszawski p. Sowil- 
ski.

A „Bolesław Śnraty“ w Cieszynie, -r 
' W piątek Dramat Katowlki wystaw’a w 

Cieszynie tragedję Wyspiańskiego „Bolesław 
śmiały“.

A „PAGANINI-.
(Drugi występ Krakowskie! operetki w Król 

Hucie).
Wylątkowem trzeba nazwać powodzenie, 

jakie miała po raz drugi na pon'edzialkowem 
przedstaw'eniu operetka Krakowska „Nowoś­
ci“. Pierv.szv lei wvstep przv wystawianiu 

oeretki „Król Kawv“ bv! wielkim sukcesem 
Paganini zwab!t ze względu na urok. iaki 
rz ca każda nowość, na sale hr. Redena tvle 
publiczności, że obszerna sala bv!a przepei- 
n'ona. Kto nie zamówił mieisc na kilka dn! 
przediem. odchodził <?d kasy bez bietu.

Przedstaw enie samo wypadło znakomici. 
Toię tytułowa kreował z powodzniem p. Zyg­
munt Malinowski, który tak głosem, iak i grą 
*'e podobał, to samo powiedzieć można o dp 
Ż3-sk:ei i Przcstrze’sk'ej. P. Tadeusz Piar- 
ski jun. miał w roli markiza PimpineiPego 
szerokie połę do popisu. Pyszny impresaricm 
bvł p. Rewera-Rewskl Balet z pp. Górecka ! 
Morawskim na czele bv! bardzo dobrvm. na 
wyróżnieni zasługiwał „Menuet“ w akcie II. 
Orkiestra dyrygował d. J rkiewicz.

M ejscowemu kołu Tow. Przvjac’ôt Teatru 
Polsk’ego należy s;e uznanie za urządzenie 
tego występu. Pod adresem pubbczności na­
leży skierować wezwanie, bv wvzbvia sie na­
łogu spóźniania na przedstawienia. gd\ż 
przeszkadza to bardzo tak artystom na sce­
nie, tak î punk: ainci publiczności. a do „dob­
rego tonu“ naprawdę nie należy. es.

« gj Ille S¥l€?
if E^SíTřKl Wn-OWT

mmm”
bu BrnW.lra 1. SUD» W
eni środkiem odżywczym, który wsku- 
wei dokładności w robooe i durei
fości ł MalioťhKstrvn*
idealnym środkiem odzywczt m dla 

dzieci i ozdrowieńców. 1492 
W-'}ac?ne zastępstwo

'T lii. B. Jtirnli
iv Kranówie.

a b v c i a w aptekac i drcgerjach, 
skleních spożywczych i t. d.

Rolny poda do wiadomości dłużników, w spo­
sób ja.ki uzna za najodpowiedniejszy, że mogą 
oni składać na ręce komisarzy ziemskich poda- 
n.u do Okręgowego Urzędu Ziemskiego o kon­
wersję niespła nayU* należności z .vtnîa poży­
czek, w tnyśl wvžej przytoczonego rozporzą­
dzeni a Rady Ministrów, W podaniu tern winien 
dłużnik wskazać okres, w jakim może spłacić 
korewersyjną pożyczkę (5, 10. 15 łat), oraj: ro­
dzaj zabezpieczenia; o ile dłużnik nie m-ożc po­
życzki zabezpieczyć hipotecznie, winien wska­
zać w podaniu dw4k.li poręczycieli, z podaniem 
obszaru posiadanych przez irch gospodarstw. 
D!użn!ków. którzy do dnia 3! grudnia 1927 r. 
nie splcaa ustalonej przez Państwowy Bank 
Ro’ny należności. ani nie złożą podań o kon­
wersję tych należności — Bank po otrzymaniu 
z Okręgowych Urzędów Ziemsk’ch wykazów 
tych dłużników, weźmie do spłaty należności 
bądź złożenia podań o konwersję w terminie

do ił kwietnia 1928 r., z zaznaczeniem, że po 
tym terminie Państwowy Bank Roiny przystąpi 
do przymusowej egzekucji należności- Dotyczy 
to oczywiście tych należności, których term u 
płatności upływa przed dniem 1 kwietnia 1928 
r„ — pozostałe należności będą ściągane w ter­
minach płatności. Pednaia. złożone do Powia­
towych Urzędów Ziemskich, po zaopiniowaniu 
będą przesłało do Okręgowych Urzędoty Ziem­
skich, które orzekną o przyznaniu pożycsSn kon- 
wćrsyjnej, o ile petent będzie na to zasługiwał 
? o ile łączne zadłużenie petenta nie przekro­
czy kwoty 2.900 złotych. Ewentualną. nadwyż­
kę winien petent sp?ac'ć przed wydaniem orze­
czenia przez Okręgowy Urząd Ziemski. 0ftze- 
cz,en:e o przyznaniu pożyczki wraz z odpisem 
prześ’e Okręgowy Urząd Z.emski do Państwo­
wego Banku Rolneoo. Pożyczkobiorcy.. którym, 
na zasadzie rozporządzenia Radv Mmistrów z 
onia 1 kwietnia 1927 r. przysługiwać będz e o- 
kres ulgowy. w:nn! wpłacić do Państwowego 
Ranku Rolnego do dnia 1 paździermka 1923 r, 
procentv należne za każde półrocze kalendarzo­
we w dni miii 1 kwietnia i ł października każ­
dego roku.

,r

Z sali sądowej w Katowicach.
ZLE DOCIĄGNIĘCIE.

Dnia 15 listopada br. Sąd pow'atov/y w Ka­
towicach rozpatrywał sprawę odpowiedzialne­
go redkatora „Polonji“ Stanisława Nogaja, o- 
skarżonego o oszczercze poniżenie urządzeń 
państwowych.

M'anowic'e w Nr. 104 „Polonji“ z dn;a 15 
kw:etnia br. ukazał się artykuł pod tytułem 
„Złe pociągnięcie“ w artykme tym o- 
r lawiano sprawę nominacji członków R°dy 
Nadzo-czej przedsidrorstwa osadniczego „Ślą­
zak“. M'edzv innemi pow'edz'ano. że pat wo­
jewoda wy; naczył sam kandydatów tia człon­
ków Rady Nadzorczej bez po-orzedn/ego poro- 
zumienia sie z Radą Wojewódzką co r:e zga­
dza sie z ustawą, uchwa'onq przez Sejm Ś'ą- 
ski. Prokuratura poc’agnçla do odpow'edz'alno- 
ści sądowej odpowiedzialnego redaktora „Po­
lonii“,

Na rozprawie oskarżony tłumaczy się tem. 
że artykuł ten otrzymał od jednego z posłów i 
pewny był. że artykuł po'ega na prawdzie.. Po­
woła! się też na P- marszałka sejmu ś'ąsk ego, 
mecenasa WolnFgo. że ustawa, o której wspom­
niano w artykule, istnieje.

Zawezwany w charakterze świadka marsza­
łek Wo’ny zeznał, że n!e przypomina sobie do­
kładnie. aie zdaje mu się. że w ustawie jest po­
wiedziano. że wojewoda jako przewodniczący 
Rady Wojewódzkiej wyznacza kandydatów w 
porozumieniu się z członkami Rady Wojewódz­
kiej. Czv w danym wypadku takie porozunre- 
nle zaszło tego nie tno^e powiedz:eć. Wobec 
tego oskarżony poprosił o odroczenie rozprawy 
ze względu na zachodzącą potrzebę nodan'2 in­
nych dowodów prawdy. “ - ’*

Sąd postanów'! rozprawę odroczyć 5 zażą­
dać odjrsu protokułn z zebrama Rady Woje­
wódzkiej. na którem obradowano w spii w'e o- 
branla członków Rady Nadzorczej a także za­
poznać się z rejestrem handlowym Spółki „Ślą­
zak“.

NIEBEZPIECZNE PRAKTYKI CHIOPCÓW.
Druga izba karna S- O. w Katowicach dnia 

15 listopada br. rozpatrywała sprawę Edwarda 
Panica. Teofila Patiola. Alojzego R< szczyka i 
Gerhardta Cichego, chłopców w w'eku 13—14 
lat z Bi ciszo wic.. .Mianowicie oskarżono ich. że 
17 listopada ub. roku oderwali na iorze kole­
jowym w Nowi Wsi jedną płytę ołowaną od 
sygnału, czem mogli spowodować poważne n e- 
bezpieczeńsiwo. Płytę chłopcy uslowali skraść, 
lecz zostali spłoszeni przez'kolejarza.

Oskarżeni na rozprawie do w;nv się n'e 
przyznają. Twierdzą, że płytę znaleźli na tf>- 
r*c już odkręconą i uslowali ją tylko pod>ą< 
gdvż była bardzo ciężka- Wcale nie myśiel: 
kra-ć tej p-lvty.

Przesłuchany świadek kolejarz, który wla- 
ín:e krytycznego dnia spłoszył chłopców, ze­
znał. że chłopcy ci sa istna o'agą i memożna 
opędz/ć s:ę przed nimi. Wałesa ą się po torze 
I odkręcają różne śruby. załvera:ą. co się tyl­
ko da i trzeba bard7.o ich pMnować gdyż mogą 
spowodować poważne u:ehezpieczeństwo. Kry­
tycznego dnia spłoszył chłopców i oderwaną 
płytę udało się znów naprawM, łccz wkrótce 
potem, ktoś znów odkręć'i i skradł. N'e może 
jednak stanowczo tw:erdz:ć że bvl! to ci chłop­
cy. kíórzv stoia na ławie os'carżonVęh.

Prokurator wniósł o ukarnn’e oskarżonych 
f-mies:ecznem więżeniem, każdego z warunko- 
wem odroczeniem kary. z tem zastrzeżemem. 
że w raz'e powtôrzen'a s:ę czegoś podobnego 
nie rumie ich kara w'ezienia Sąd tednak zwol­
nił oskarżonych. motywu:ac tem. że sa tvlVo 
śllńd Posziaiki 'ecz tr'ema d.wodów w'ny prze- 
'wodŤi!rzacv jednak na pożegnani zgromił su­
rowo krnąbrnych chłopców, tmommając Ich. 
żehv s:ę p!1nowa’i na przyszłość gdv,ż wtedy 
sąd zmuszony będzie ich surowo ukarV-.

W uk as.

ZE SPORTE.
WALKI ZAPAŚNICZE W ERMITAŻU.

Poniedz'alkowy wieczór wywołał duże za­
ciekawienie wśród miiośni-ków walk, ze wz,g'e- 
du na sfotkaire dwuch kolosów mistrza świata 
Kawana i Niemca \V.'!''nga.

Istotnie walka ta dostarczyła w'dzom nad­
miar emocji. Obaj kolosi waicz.yli z niezwykłą 
zaciętością przy wyższym współudziale puhbcz- 
ności. Nad wyraz elegancki sposób walki Ka­
wana. zyskał uznanie publiczności, wyrażającej 
swe zadowoleni oklaskami. — W przeciwicń 
stwie zaś „gO'acv“ Willing za nadm’ar zapai- 
czywości objaw’a!ący się w biciu przeciwnika, 
oîrzvn.al w m’ędz.vcza«!e dwa ostrzeżenia od 
sędziów i nipoch’ebne uwagi od w:dzów.

Pc 20 min., mimo zac:ętvch ataków, walka 
w p:erwszem spotkani rezultatu n:e dała.

Spotkani nadludzko sinego Górnośizaka 
Bryły z Łodzianmem Borow’akim trwało za­
ledwie 2 mm. 30 sek. Od umie’etn.ie zastosowa­
nego przedniego pasa legi Borowiak na obu 
łopatkach.

Kisvczni zbudowany wiedeńczyk Pe*-eles 
brawurową paradą z mostu rzuci na .*« ło­
patki zrozpaczonego M chelsona (Bawarii)

Zwracamy uwagę kirowniciwu imprezy te 
program cvrkowv odbywający si przed walka­
mi ni jest żadną atrakcją dla w:dzów-sportow- 
ców. należałoby proiram ten skreślc. bv dać 
możność widzom, których interesują iedvuie 
walkt, a przybywających z dalszych okolic, 
wcześniejszego powrotu do domów.

Dziś w środę wa'cza: Szcze-biński sEx Ma­
ska — Warszawa), Mihelson (Bawaria). Bryła 
(G. Ś’ąsk). Willing (Nimcy) I decydująca do 
rezultatu Pereles (Wiedeń) contra Petersen 
(Dan- ).

tedzilne walki przy szczelnie wypełnionej 
widowni daiv wyniki następujące;

W p erws7e' parze oo starcia stanęli Estoń­
czyk Leinen i Kroton (Wilno). Doskonały tech­
nik Le nen po blyskawicznem z.astosowanm 
„tour de chanche m tete“ rzuca w 12 min- Kro- 
tona na ohie łopatki.

Dużo wrzawy narofila walka fenomenalnego 
technika duńczyka Petersena z brutalnym, 
ciężkim Niemcem Wil|ing:em. W pewnej ohwli 
sędziowi udzielili niesfornemu Nmmcowi ostrze 
żerna. Mimo jego eaiei brutalności, nic on nie 
mógł wskórać z Petersenem. to teź po 20 min. 
waike uznano za nierozstrzygniętą. Willinga 
wygwizdano.

W osiatnxj parze zmagali się mistrz świata 
Kawan ! iwowmnin M'alusztw'ski. Potężny Ka- 
wan bajeczni wtadamcy techniką sztoki atle­
tyczne czyni imponnjite wrażenie. Miody i ma­
to jeszcze • rutynowany Waluszewski przez 14 
min. szczęś"wie broni s! ;. aż padł powa'ony 
niezwykłą sla Kawana. Obydwaj zbierają za­
służone oklaski.

LEKKA ATI ETYK *
P 7. L. A. na jednym ze swych ostatnich 

posiedzeń zatwierdzi! następujące rekordy pol­
skie:

a) paiflw: 1500 mtr. "'7.8 J. Jaworsk' WaT- 
s*awa ATS. 18 6. 27. 1500 mtr. 4.06 C Foryś. 
Warszawiamta 8 7. 27. 20000 mtr 1 g. 16 35 A- 
Frever. ’o'orra W-wa 25 9. 27. 30000 mtr. 2 g.
1 36 A. Freyer Po'on'a W-wa 25 9. 77 łlrt nłot. 
16.0 W. Dohrnwo’ski. AZS W-wn 10 7. 27. 400 
plot. 56 8 S. KostTewskl AZś W-wa 9 7 27 
4X1 OT. mtr- 44.8 AZS. W-wa 10 7. 27. We:ss. 
Kasnerkiewicz. Sk'erczyń«iki. Dobrowo’ski. 
Skok n tvezee 3.61 mtr. S. Adamczak AZS. 
W-wa 31 7. 27 Rzut tivsk'em 42.60 mtr. J. Ba­
ran. Pogoń — Lwów 31 7. 27.

b) pań: 60 mtr. 8.2 Wovnarowska A7S. 
W-wa 16 7. 27. 100 mtr. 114 Czajkowska Legia 
W-wa 16 7. 27. (00 mtr. 1*3,2 Breuerówna Roz.d.- 
S7op. 14 9. 27. 100 mir. 13.2 rekord Gędz:rnw- 
skiei jest wvrównanTem powyższego rekordu. 
?nn mtr. 29O Czatkowska f.egia W-wa 17 7. 27. 
1000 mtr.. 3 32 8 Wieczorkiewicz AZS. W-wa 
t9 6. p. 1000 mtr. 3.31.2 Dobrosówna Sokół — 
Pabj. 18 6 27. tooo mtr. 3 ??.4 K'1nsó,wna Rozd - 
Sza a. 17 7. 27 . 80 mtr. ołptk' 15 0 H ,laHczvń- 
ska AZS W-wa 19 6. 27. 4 X 200 mtr. 2.01.4 AZS. 
W-wa i9 6. 27. ChrupcząłowsKa. Wieczorkie- 
w:cz. Konoinacka. Wovnarowska. 4X 200 mtr
2 010 AZS. Wr-wa '7 7. 27. Chriupczalowska. 
W!eczo>-kIew:cz. Kormnaoka, Wovnarow-ska. 
gOO—200—100- ;oo 4.08 Wdarta Poznań 9 10. 27. 
Lutomska "’rydrx-chôwna Krvzankn. Szymań­
ska. 800—200—100—100 m. 3.51 2 Warta Po­
znań 17 1 0. 1927. Lutomska. Frydrvc'1 A'vna. 
Szymańska. Krótkówna. 10X100 m. 2.32 0 War­
ta — Pozjiań 17 10 1927, Szymańska. Frvdrv- 
chówńa. Krótkówna. Rrvžanka. Miis’elewska 
Lutomska, Ratnlczakówna T Ratalczakówna II 
Czajkowska TI. Glockówna U. Rzut dvsVkm 
39.18 mtr. Knimnacka AZS. W-wa 4 9. 1927. 
Rzut dyskiem oburącz (pr. 33-07, lew. 23,79).

* POINT BLEU
(NIEBIESKI PUNKT)

MÜÎIÆPSM SUlClüWMâ

NAJLEPSZA SŁUCt IAWKA OBECNYCH 
CZASÓW DLA ODBIORU NAWET (J 
NAJSŁABSZYCH RADJOSYONAŁÓW -

Najwyższa czułość, sz’achetność 
tonu i silą głosu Nadzwvczaina lek­
kość naie/.ydospecialnvch zalet sfu- 
chawak,,Hoint Bleu Przv precvzvi- 
nem nastawianiu iveti słuchawek 
stvszvc e wszystko.słyszy i ? dobrze!

Do nabycia w wszystkich składach radjosprzętu

ZAKŁADY FABRYCZNE
IDEAL R^DIO, KRAKOM
RYNEK GŁÓWNY L. 5-a (Sienna 2 )
Składnica inż Curł Siiwinna, KaSowice

Gliwicka 2i b.
Katalogi i cenniki wysyłamy bezpłatnie

Ze stowarzyszeń.
* Wielka Akademia Poselska.
Koło miejscowe Pol. Str Chrz. na Wiel­

kie Katowice urządza w n'edzie'e dnia 20 
listopada br. o gndz. 2 po poł. w dużej 
sali „Tivoli“ w Katowicach przy ul. Ko­
ściuszki Wielką Akademję Poselską, na 
której wygłoszą reieraw y^W-zne. eko­
nomiczne i społeczne pp. pos'owie na Sejm 
śląski i Warszawski { y/ybitni działacze 
chrześeijańsko-spo1eczni.

Wstęp na salę za okazaniem zapro^e. 
nia. które można otrzymać w Sekretaria» 
cie Wojewôdzk'm Chrz. Dem Kątow ej 
tri. Sobieskiego 11. ..Polonia“ pokój 52, 
telef. 959 do dnia 19 bm. pomiędzy godzi­
nami 8 a 1&.

* Rnźdzteii Szopienice. Tow. śplewo Int 
Wyśpiańsklego

urządza dn:ą 20 bm. w sali P. Frcnda W 
Roździeniu „Wieczór o!eśni i muzyk“*. Pro­
gram ohc'muie ok'ln 35 numerów. Cześć in­
strumentalna wykonana zostanie Drzez or- 
k'estre cHonców pod ba‘u*a dyrektora m i- 
zvkî p. Kaczmarczyka z Rozdzien'a i Drze« 
znakomitą ork’estre smvezkowa Stowarzy­
szeń« Muzycznego z Wie'ki-ch Ha'duk Dod 
nsobisią dv jkc'a iei dvrvrenta o J. 
Merschkoettera. W części wokaln"! bio a u- 
dziat oprócz chóru m;eszanego Tow.. chór 
szkolny Szkoły chłopców I. w Rozdz'eir-i pod 
banita P- Kaczmarczyka, oraz Dureac* tego-
nt-znr-ąo Z'ozdy śpie'vaków Gkreg mvst )- 

wickiego: chór im. ..Wan4v“ z B-z^zink’ ood 
dvrekc'a n. kterown'ka szkoły Kusaka : c^ór 
męski •’ mieszany Tow. „Ha-m mia“ z M' stó­
wie pod batuta dyrygenta okręgowego o. 
'Irzeszczuka. \

* Zw. Podoi Reg, Z Z koło Katowice.
Weczorek familijny kola odhedz:e s'e dnia 

19 bm. w sali ..Strzechy Gó niczei“ w Kato­
wicach. ul. Andrzeia od godz. 19 tel.

Walne zebranie kola odbędzie sie w gru- 
dtuu. m

Czołem

Sokół Kalowicel
Pogrzeb odbędzie się w czwartek 

dnia 17 listopada Pr. o godzinie I411 
z domu żałrby ul. Słowack ego nr. 1J.

Wzywa się wszystkich druhów 
gniazda I. umundurowanych i nieu 
mun turowanych do gremjalnego wnęcia 
udziału w pogrzebie.

Zarzs,d

56.S6 mtr. Kono-packa AZS. W-wa 18 6. 27. Rzut 
dyskiem 64.60 mtr. (pr 39.18 lew. 2542) Kono­
packa AZS. W-wa 4 9. 1927. Rzut kulą oburącz 
16.02 mtr. (pr- 8.41. lew 7.61) Konopacka AZS. 
W-wa 19 6. 1927 Rzut kula oburącz 18 ’! mtr. 
(pr- 10 125. lew. 8.315) Konopacka AZS. W-wa 
17 7. 1927.
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W górnośląskim przemyśle węglowym' wy- 
stąpili robotnicy przed niedawnym czasem z żą­
daniem podwyżki zarobków- Przeciwko tej 
podwyżce bronił się przemysł zarówno w bez­
pośrednich rokowaniach z przedstawicielami 
związków zawodowych, jak i w Komisji arbi­
trażowej i pojednawczej. Podwyżka zarobków 
została jednak zatwierdzona przez p. Min'stra 
Pracy i Oipieki Smo’ecznej «a tern samem mimo 
oporu i sprzeciwu przemysłowców weszła w 
życie.

Mrfej więcej w tym samym czasie zażądali 
także podwyżki robotnicy, zatrudnieni w prze­
myśle węglowym w Zagłębiu Dąbrowsikiem. W 
rokowaniach, przeprowadzonych z przedstawi­
cielami związków zawodowych oświadczyli 
przemysłowcy tamtejsi, że‘na podwyżkę zarob­
ków mogiiby się zgodzić tylko w tym wypad­
ku. gdy Rząd pozwoli na równoczesną odpo­
wiednią podwyżkę cen węg'a. Przedstawienie 
związków zawodowych zaprotestowali prze­
ciwko łączeniu sprawy podwyżki zarobków ze 
sorawą .podwyżki cen węgla, w spór wmieszał 
się insne-ktor pracy, a gdy interwencja jego nie 
odniosła żadnego skutku, tokowania między 
przemysłowcami a robotnikami przeiresły się 
do Warszawy, gdzie toczą s'ę w dalszym ciągu 
pod kierunkiem samego p. Ministra Pracy i 0- 
pieki Społecznej Jurkiewicza. Rokowania te po 
dłuższym czasie doprowadziły dopiero do po­
rozumienia.

Jakimże sposobem -dzieje się to — zastana­
wia sie „Czas“ Krakowski — że w Zagłębiu 
Gj^nośląskiem Kotnisia arbitrażowa względnie 
Mmister Pracy i Opieki Społecznej może na- 
rzuc:ć przemysłowi każdą dowolną podwyżkę 
zarobków wbrew jego woli, mimo jego oporu 
ł Wbrew jego sprzeciwom, a natomiast w po- 
łożonem o miedzę Zagłębiu Dąbrowskiem nikt 
przemysłowcom podwyżki wbrew ich woli na­
rzucić nie może. a Rząd ograniczyć się musi do 
roli obserwatora względnie w najlepszym wy­
padku może w sporze interweniować, lecz bez 
realnego skutku.

Przyczyną tego stanu rzeczy i różnicy w 
traktowaniu sporów zarobkowych w obu zagłę­
biach jest fakt. że na Górnym Śuąsku ofoowią- 
zide do dziś dnia ustawodawstwo demobilłza- 
cyjne. składające się z szeregu ustaw i rozpo- 
Tządzeń. krępujących na każdym kroku swobo­
dę działania przemysłowców, czy to, gdy idzie 
o zwijanie i unieruchomienie całych przedsię­
biorstw lub poszczególnych dz!ałów. czy to, 
gdy i dzie o zwolnienie z praty zbędnych ro­

botników, czy wreszcie w wszelkich sporach 
zarobkowych rn.ęczy pracodawcami a praco­
biorcami. Wszystkie te ustawy wydane zosta­
ły jeszcze przez rząd niemiecki bezpośrednio 
po zakończeniu wojny w 'atach 1919 i 1920 pod 
wpływem porających wówczas w Niemczech 
nastrojów rewolucyjnych.

Nie ulega wątpliwości — pisze „Czas“ — że 
tuż po zakończeniu wojny w okres e demobili­
zacji olbrzymiej armji niemieckiej, w czasie po­
wrotu do domów miljonów zwolnionych ze 
służby wojskowej robotników, w okresie prze­
stawiania się całego przemysłu niemieckiego z 
wytwórczości wojennej na pokojową, pewne za­
rządzenia przejściowe, które miałyby zapobiec 
poważniejszym wstrząsom i ułatwić dokonanie 
tego przestawienia bez większ. tarć, były nie­
wątpliwie wskazane. Nie ulega jednak wątpli­
wości, że nie miałyby one nigdy charakteru tak 
wybitnie antyprzemysłowego. gdyby nie były 
układane wśród ówczesnych podnieconych na­
strojów, zapowiadających niemal z dnia na 
dzień wybuch -powszechnej rewolucji socjalnej 
w Niemczech.

Od tego czasu minęło już lat 9, o wojnie i jej 
skutkach gospodarczych i socjalnych niemal już 
zapomniano, nastroje w Niemczech mieniły 
się tak grumownie. że z rewolucji socjalnej nie 
pozostało nawet cienia, a z republiki tylko 
strzępy, minął zupełnie powojenny okres przej­
ściowy i ustąpił miejsca zupełne, stabilizacji 
stosunków gospodarczych i socjalnych, wobec 
czego też owe rozporządzenia dcmobilizacyjne 
w ojczyźnie swej tj. w Niemczech dawno już 
zostały znies'one. W międzyczasie Górny Śląsk 
połączony został z Polską i wszedł tern samem 
w orbitę zupełnie odmiennych stosunków i na­
strojów gospodarczych i socjalnych : zżył się 
z polskim organizmem gospodarczym tak silme, 
że z jego gospodarczej przynależności do Nie­
miec zaledwie wspomnienie zostało. A jednak 
mimo to wszystko, tni-mo. ii ustały dawno wa­
runki i okoliczności, które wydanie rozporzą­
dzeń demobilizacyjnych spowodwały, mimo iż 
w innych dzielnicach Polski nigdy i nigdzie roz­
porządzeń takich nie było, mimo iż przemysł 
górnośląski pracuje już dziś w identycznych z 
innemi dzielnicami Po’ski warunkach ogólno­
gospodarczych, demofoiłi-zacyjnJ rozporządzenia, 
wydane niemal w wigilię rewolucji socjalnej w 
Niemczech, obce nam duchem i treścią, sprze­
czne nawet z dość chyba postępowem ustawo­
dawstwem gospodarcze-m i socjalnem państwa 
polsk tg-) do dziś dnia na Górnym S:ąsKu obo­

wiązują krępując na_ każdym kroku swobodę 
ruchów -przemysłu górnośląskiego i opóźniając 
chwilę unifikacji ustaw, iawstwa gospodarczo- 
socjalnego na Górnym Śląsku z resztą Polski.

I oto tu leży przyczyna, dlaczego Rząd nasz 
może narzucać przemysłowi górnośląskiemu 
podwyżki zarobków, kiedy i jak sam zechce, a 
natom-iast w stosunku do przemysłu Zagłębia 
Dąbrowskiego może jedynie spełniać offeimn 
boni viri. polegające na wysiłkach, skierowa­
nych do złagodzenia sporu i do osipgmęcla po­
rozumienia między obiema stronami. I tylko w 
ten sposób można sobie wyobrazić rolę Rządu 
w sporach zarobkowych między pracodawca­
mi i pracobiorcami w gospodarczo zdrowym or- 
ganiźmie. Z tej róftiicy m'ędzy ustawodaw­
stwem 50’ 'ahiem G. Śląska a pozostałych dziel­
nic Polski wynika dziwna sytuacja, że o ile 
Rząd przemysłowi górnoś'ask emu wbrew logi­
ce gospodarczej i wbrew kalku'acji handlo-wej 
narzucił mimo oiporti : sprzeciwu przemysłow­
ców podwyżkę zarobków w wysokości 8 proc. 
bez jakichkolwiek zobowbzań w kierunku zgo­
dy na podwyżkę cen węgla to w stosunku do 
Zagłębia Dąbrowskiego liczyć ?;ę mus: z argu­
mentami i stanowiskom tamtejszych przemy­
słowców. A .ponieważ trudno sobia wyobrazić, 
by Rząd mógł dopuścić ao odrzucenia żądań ro­
botniczych w Zagłębiu Dąbrowskiem. skoro zo­
stały już one uwzg ędrrone na Górnym Śląsku, | 
więc celeni uzyskania zgody przemysłowców z . 
Zagłębia Dą-browOck.iego na podwyżkę zarób- 1 
ków będzie najprawdopodobniej musdł zeziwo- I 
lić na podw\Akę cen węgla dąbrowieekOgo. Je­
żeli zaś podwyższone zosta-ną ceny węgla w Za- '

głębiu Dąbrowskiem. gdzie warunki produkcji 
sa zasadniczo korzystniejsze, gdyż zarówno 
zarobki są tam niższe jak i czas pracy dłuższy, 
to tern mniej chyba będzie się mógł Rząd prze- 
ciwstawiać podwyżce cen węgla na Górnym 
ś'ąsku gdzie przemysł węglowy pracuje w wa­
runkach o w:ele gorszych, bo przy wyższych 
zarobkach ' n:zszym czasie pracy, a równocze­
śnie przy' znaczme gorszym stosunku ilościo­
wym eksportu do zbytu krajowego.

Tak więc różnice między ustawodawstwem 
socjalnem Górnego Ś'ąska a Zagłęłua Dąbrow­
skiego powodują dla Rządu cały szereg niemj- 
łych wproś' pizyrresowych sytuacji, z któ­
rych szukać mus1 wyjścia przy'pomocy rozmai­
tych posunięć, rrezawsze zgodnych z jego za­
sadniczym s'anowiskiem. Czas przeto najwyż­
szy — pisze organ krakowski — by usunąć tę 
anomalję. że przedzielone je-dyme dawnym kor­
donem zaborczym dwa odłamy tej'samej ga- 
łęz' przemysłu, macuia w ziipełire odrrrennvch 
ramach ustawodawczych, jak z.a „najlepszych“ 
czasów przedwojennych A że trudno przypu­
ścić. by Rząd nasz m.lal zupełnie i-uż przesta­
rzałe : nieaktualne ustawodawstwo demobiliza* 
cyjne. Siworzone na specjalny użytek powojen­
nego okresu przejściowego i spłodzone z ducha 
niedoszłei niemieck ej rewolucji socja'nej, -oz- 
ciagać obecnie w 9 lat po ukończeniu wolny na 
całe naństwo polskie więc n:e pozostaje chyba 
nic innego, jak znieść je nareszcie także i na 
Górnym Śląsku i w ten sposób ujednostajrrć 
warunkieh produkcji i ramy ustawodawcze na 
całym obszarze polskiego zagłębia węglowego.
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Prof^ctialshi o planie sia»asyjisy m
i pożyczce.

Do licznych głosów jakie pojawiły się w pra­
sie codziennej i fachowej w związku z pożyczką 
przybywa o-pmja prof. J. Michalskiego posła na 
Sejm. który w dobrze redagowanym tygodniku 
„Świat kupiecki“ zamieszcza swoją ocenę za­
ciągniętej pożyczki.

Po zanalizowaniu głównych postanowień 
planu stabilizacyjnego przechodzi p. Michalski 
do jego krytyki.

Szczegółowe wątpliwości wywo,Ve u niego 
sprawa wykupu biletów zdawkowych. Jak wia­
domo na likwidację obiegu biletów zdawko­
wych przeznacza plan 230 mllj. zł., które wy- > 
płaci państwo z kwot uzyskanych z pożyczki. I 
P. Michalski ma jednak zastrzeżenia, czy wy- I 
datek ten naraz, i w takiej olorzymiej sumie -

iest konieczny, a co waźnieisze czy jest w ogóle 
uzasadniony?

Można przecież było wycofać z obiegu bi­
lety państwowe stopniowo iak to zresztą prze­
widywał dekret Prezydenta Rzplitej z dnia 22 
października 1926. Można było porozunreć się 
z 3ank:em Polskim, aby te bilety przejął "a 
podstawie specjalnej umowy na swój rachunek:, 
tak jak to uczynił Bank Angielski w odniesie­
niu do currency notes.

Tymczasem raptowne wycofanie z obiegu 
biletów zdawkowych, w pewnei części, nawet 
pożytecznych dla niedużego naogół naszego o- 
b;cgu pieniądza zwłaszcza w roln czym ubo­
gim kraju, uwięzi niepotrzebnie 1 nJeprOduktyw- 
nie olbrzymią sumę około 200 mili zl. (niemal

i
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Kurcie, który lubi} być czynny i w najgorszym razie przy- 

najrntiiej karbowa} wieprzkom uszy, poczęto się okrutnie nu­
dzić.

—„ Co to za świat“! — myślą} — „na którym dzieci tylko 
śnią, gospodyni bawi się rwaniem listków. — drzewa zamiast 
uczciwie pracować, kiwają się i szeleszczą, bocian na . ekota- 
nle zryw piersi, a gospodarz z chłopakami nic nie robią w 
kuźni tylko poruszaia miechem i kują? On małym młotkiem 
bijt w kowadło: dyńldyń! dyń! — chłopcy wielkiemi miotami 
w duże żelazo: łup! h’P’ h'P! — aż skry lecą! Stałem nieraz 
przed kuźnią, tom widział .

I z rozpaczy nad powszeclmem lenistwem upadł praco­
wity Kurta na bok, aż ziemia jękła, spłaszczy! się i nogi wy­
ciąg nąt przed siebie, ażeby pokazać pogardę dla świata, przy­
mknął oczy, aby nie patrzeć...

Wtedy przed wzrokiem jego niespracowanej duszy roz­
winęło się pole pełne kapusty, należącej do gospodarza, wśród 
której żerowały stada zajęcy, przebierających łapkami i wy­
stawiających uszy jak palce.

__..Ach, damże ja wam, hultaje" — szczeknął Kurta i da­
lejże gonić szkodników na wszystwie strony!

Gonił i gonił, ale pole się rozciągało, żalące mnożyły się 
niby krople deszczu, a gospodarz, gospodyni i chłopcy. patrząc 
na tę bieganinę, wołali: — „Aj, Kurta, jaki to pies pracowity! 
ani godzinki nie odpocznie...

A Kurta wyciągał się i cwałował tak, że aż ogon. który 
nie mógł podążyć za nim, został gdzieś zdaleka. Ledwie dy­
szał. ale gonił. , . , .

Wtem nad głowa śpiącego psiska poczęła krążyć mucha 
i wymyślać mu cieniutkim głosem:

__ Oj, ty, ty. kundlu jakiś! próżniaku! Najadłeś się i le­
żysz jak kłoda i drzemiesz, kiedy świat cały uwija się w
słońcu!“ . ... . , ,

Ocknął się pies i kłap! na muchę zębamł.
— ..Widzicie ją, darmozjada! Ona mi tu bidzie leżenie 

wymawiała, kiedy ja zające wyganiam z kapusty!“
I nie chcąc tracić czasu na obronę swego honoru, wy­

ciągnął się jeszcze lepiej i wróci? do przerwanej pracy. A mu­
cha wciąż krążyła nad nim, choć marszczył pysk, i piszczała:

— ,Oj, tv, tv. kundlu jakiś, ty leniu! kazali ci dziecka pil­
nować a ty się wysypiasz, próżniaku!“

A gałęzie gruszy szemrały:
„Leń. Kurta, leń!...“

go u i
Alę pracowity Kurta wyciągnął się pod srrusza ? precz 
: /mące. ^ T' us*

*

1 Drzým D7iKii
1 Czytanki dla dziatwy do lat 12 f
Nr. 36. Katowice, 16-go listopada 1S27 r . Rok i. I

MARIA KONOPNICKA

Rada.

Chcecie wiedzieć, drogie dreci, 
Jak najpiędzej czas wam zleci? 
Jak bez cacek, bez igraszek 
Dzień przefrume, niby ptaszek?

Nie trawcie go, jak próżniaki, 
Pospuszczawszy w nudach noski, 
Lecz pomóżcie stirszym w pracy 
Ale żyjcie życiem wioski.

Patrzaj tylko, mój Tadzieńku,
Jak Roch idzie pomaleńku,
|ak za sobą wlecze nogi,
Jak go męczy kaszel srogi,
Jak to dyszy, jak to stęka,
Jak to z dzbankiem drży mu ręka, 
Choć w nim tylko trochę wody 
Niesie sobie dla och.ody.

Dalej, raźno skocz, kochan e,
Nic ci złego się nic etanie!
Pomóż dźwigać dzban starcowi,
A on ci »Bog zaplať1 powie.
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Jeûna trtecig walut" pożyczki, od której to su­
my będziemy mus eli ołaclć odsetki.

Mam poważne wątpliwość:, pisze dalej p. 
M chalski. czy z uwagi na nasz ustrój i na nasz 
stan gospodarczy kraju wskazanem jest. -aby 
najmniejszy papierowy środek piatn'czy w o- 
biegu opiewał na 10 zt. Jest to wedle mego 
zdania zbyt wysoka kwota i rzecz niepraktycz­
na.

°odobne zastrzeżenia ży™4 nasz znawca 
żyda gospodarczego 1 odnoén'e do radona’no- 
śel wykupna b’ietôw skatowych wypuszczo­
nych ira 25 mllj. zl i ulokowanych w kraju al 
parł. Zaznacza słusznie, że bilety te wykupimy 
p:eniadzem znacznie droższym, bo nommain'e 
uzyskanvm na 7 proc- z pożyczki wypuszczo­
ne! we al pari, a zaliczonej efektywnie po kur­
sie 86 za 100.

Najsilniejsza jednak krytykę p. M'chalskie- 
go wywołują postanowienia planu staîrlizacyj- 
nego. które normują jcwestje podniesieni kapi­
tału zakładowego Banku Polskiego i stopień po­
krycia banknotów.

Wobec ustawowego ustaíeíťa nowej warto­
ści złotego w stosunku do złota, a w szczegól­
ności wobec bardzo znacznej redukcji daiwittej 
wartości która to zm!ana pp wydaiťú dekretu 
o StaMrracii złotego zu-pcłire. radykalnie na­
tychmiast zmieniła aktywa bilansowe Banku 
Po'sk:ego. figurujące w rachunku dekadowym 
dma 20 październ:ka 1027 r. w porôwnan’u z 
poprzedni dekadą z dn'a 10 Października 19>7 
r. w kwocie większej o 3’3 milj. zł. brutto (303 
mili. zł nette), wartości bilansowej pokrycia 
kruszcowego i walutowo-dew’zowego obiegu 
biletów, można wyrazić powąiirewan.ie. czy 
bvlo Lonlecznoic'a w obecnej chwili zadrgać 
stn«<mkowo droga oożyczkę na powiększenie

kapitała zakładowego Banko Polsk’ego ł czy to
ostatnie było właśnie w tej chwili konieczno­
ścią wobec przewidywanych gospodarczych na­
stępstw pożyc7.kl.

Zdaje się. że znaczenie dla wielkości emisji 
biletów ma nie tyle wielkość kopitału zakłado­
wego instytucji emisyjnej. Ile raczej wysokość 
pokrycia obiegu w kruszcu i walutach (dewi­
zach). Jeżeli mamy obecnie 332 mili z!, bile­
tów Banku Po'sk'ego w obiegu. 716 mj. zł. po­
krycia w krusźcu. walcach i dew'zach i blisko 
30Ô milj. zł. rachunków żyrowych w Banku 
Polskim — to nie włdze na tle sytuacji budże u 
państwa I gospodarstwa społecznego szczegól­
nych korzyści gospodarczych ani walutowych z 
pOwtększen’a kao’falu zakładowego Banku Pol- 
sideito o 50 milj. zt-. chyba, że w zw’ipfcy z o- 
czekiwanem. bardzo zilcznem. w najbliższej 
przyszłości, rozpięciem sumy rrlansowej, a tem 
samem z rozszęfzeirem znacznem całokształtu 
ągendy Banku Polskiego, dla zewnętrznego e- 
fekru "bilansu, dia piękności jego konstrukcji, to 
zrobiono.

W tym zv,!ą-ku kończy swoje uwagi p. M’- 
cha'skl. niech mi będzm wolno zauważyć, że n'e 
rozumiem powodów. c'a których rząd zobowią­
zał s'ç. iak długo, lak długo isttreć bçdz’e re- 
zewa skarbowa 75 mil;, zł. ire korzystać w 
całości z przysługującego mu w myśl art. 53 
statutu Banku Po’sk'egb besprocents^ćso kre­
dytu w Banku Polskim więc .rWcf najtańsze­
go i najdogodn’eîszcgo. do wysokości 50 inT)- 
zł — lecz tylko w połowie tej kwoty (część Ił. 
ustęp I planu stabilizacyjnego).

ł d’aezego wymagane statutem BwiVii PoW 
sk!pgo. fart. 51) 30 tv-nc. kn’s-'cown-wo'utowe 
Dil'rvck oh'egu b'lctdw bankowvch ma bvć 
podwyższone do worost ogromnej n'gdz’e nie

Istniejącej, wysokości 40 proc. 1 dlaczego — to 
szczególne! — aż trzy czwarte części tego po­
krycia, .które ma się stosować do wszystkich 
zobowiązań Banku tak w biletach tak 1 w de­
pozytach. irusi być odtąd lokowane przez Bank 
w kruszcu fàîotvcli monetach, wzgl sztabach) 
i czego aż dwie trzec’e tych monet i sztab zło. 
tych musi Bank Poiski przechowywać w swoim 
skarbcu, a tylko pozostałą jedną trzecią część 
może lokować zagramcą.

Jest to konieczność dla nas zakupu na raz 
wielkiej ilość1 złota zagranicą i wykluczenie od 
oprocentowana olbrzymich przecie wartości na 
przeciąg długiego czasu.

W‘idomości gospodarcze.
NOWE MONETY.

Mennica państwowa wkrótce ma przystą­
pić th. h'c:a tui wy cs monet przewidz'anych 
de'té*‘em Prezydenta Rzeczypospolitej. Wedle 
wyjaśnień, u-azielonych przez dyrektora men­
nicy p. A’eks tndrow'cza prace w tym kierun­
ku sa w neto v n toku. Prawdopodobna od 
Nowego Roku rozprr-n'e s:ę b!c:e S-złotówek 
s-fbrgycn. którv.-h wzory zosraîv opracowa­
ne pr^cz prof. Witt'ga Roboty ob'lczone >ą 
na rok zgórą. m.esięcznie będzie bitych po 
2 tnilbrv '-tuk.

Z ohw!tą uruchmr'en'a w całej zamarzo­
ne' skalj h;cia 5-złoiówek mennica przrstą- 
p! do wybijania >d>io<!o*ówck niklowych, co I 
n?s‘ą.'Pi « ewd no 'r.l-r, ■ ? ty.jBnj ryk« przy* » 
szłe?o. Liczna jod m*' >i<v.vęk n'k'owv b me 
przekroczy prawdopodobnie ilości icdnoMotń-
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•) Stoua procentowa federal Wete'vc Bank. **> Ustalone orzez. Bank Slaskl — Bjnaur de

wel srebrnych kNrych wyb.to dotąd okota 
40 miTtonów sztuk.

Da’sze plans meim'cv obejmu.a Mcie 2S, 
50 i 100 zlotowych monet złotych, oraz r*rze- 
bicie wszystkich heftu vcl obecnie w obiegu 
dwuzłotówek srebrnych których wypuszczono 
26 milionów. Nowe dwuzłotówki będą pos:a- 
dałv 500 próbę, podczas gdy dawne są 750 
próby.

Roboty mennicy nad biciem nowych mo» 
net obliczone są na 4 do 5 lat.
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KATOWICKIE CENY OR.TFNT«CY.1NE 
na zboże w dniu 14. 11. 1927

Otręby pszenne 29.50 30.—
Żyto 46.— 47.—
Owies 41 - 42.—
Z emniąkl 9.25
Maka żytnia 65 proc. 63— 64.—
Otręby żytnie 29— 30 —
Jęcninicń brow. 46.50

stacje odbiorcze na Górnym Śląsku.

OIFÏ.DY PJpWEŻNE.
^ Warszawa 15. 11. (wf k.) Dolar Stanów 
Zjednoczonych 8 90. sprzedaż 8 92. kupno 8 R3. 
Cale zapotrzebowanie Dokrvl Bank PnNkl. 
Dolar w obrotach pozagiełdowych 8 88 i led­
na czwarta. Rubel zloty bez obrotu. Sto z9 
w zlocie 172. Dla akcii tendencja s'a’-sza. 
Przv ma’vch obrotach. Z pożyczek pońs‘wo- 
wych mocniejsza b' ła 5 proc premiowa do­
larowa I 10 croc, kole'owa. słabsza 5 "-oc. 
konwersvjna kolejowa. L'stv zastawne moc- 
tťebzá.

Warszawa. 15. II (PAT) Part <*rv ostl^w. 
5 proc,‘pożyczka konwersvina 63 75 — 64 00 
— 63 85. 6 proc. pożyczka dolarowa 82 00,
dniarówka 6? 00. 10 proc. požvcAa kolei'-wa 
102 50 — 103 50. 5 proc. požvczka konwers. 
kolciowa 61 50 — 62 '0 — 61 50. 8 nroc. listy 
zastawne Binku G^smodars^a KmDwgo
92 00 — 93 00, 8 proc. listv zastawne Pań«'w, 
Ban^u Rolnego 93 00, 8 P"OC. obl gacie kom. 
B-nki Gospodarstwa Krajowego 92 00 —
93 00.

Berlin. 15. 11. (PAT) Dewizy ws^hn^nlet 
Wynîatv. na Warszawę i Katowice 46 925 — 
47 125. ną Poznań 4595 — 47 15 na Buka­
reszt 2 603 — 2 613, m Rvge 80 83 - 81 17. 
na Tall’n I 121 — 1 127. na Kown-' 41 61 — 
4 79.. zloty grubsze 46 875 — 47 275. złoty, 
drobne 46 90 — 47 30.

JÍELDY 'O"/aroWE,
ZRO?F

Berlín. 15. 11, (PAT) Giełda zbo*ewa: 
Pszenica 241 — 244 OT ivto >41 - 24' 00. 
'ecztmert brow. 220 — 263 00 ow es 201 — 
21100. kukuryd-a Í96 — 197 00. maka pszen­
na 31 25 — 34 50.

Odpi-viedrfalnv redaktor 
Sta lUlaa Notai K,iw.ee

— 2 — — 3 —

Wit1/;s7, IiaiKl/in, Małgorzatę, 
Jak to w kaftan wszywa łatę, 
Jak nie trafia nić do uszka« 
Niedowidzi już staruszka. 
Nawlecz igłę starowinie!
Siwą głowę tobie skitrą 
1 wyszepcze cicho, cienko:
— O, Bog zapiać ci, panienko!

W czem kto rnoze, niech posłuży:
Maty — w malem; w dużem — duży: 
A za pomoc dla współbraci 
Bóg wam cichym snem zapłaci.

Plalk; iikt€Mifi-
Wysoko w chmurach leży zamek krółoweł śnłegru. Zbu­

dowany jest cały ze słupów lodowych. Wiele w nim pięk­
nych sal. a w największej stoi tron królowej z błyszczących 
sopli lodowych.

Dzieci królowej to płatki śniegu. Gdy u nas zaczyna się 
robić zimno, królowa zwołuje swe dziatki i wysyła je na zie­
mię.

Dwa młodziutkie płatki śniesru bały sie bardzo tej podróży. 
Prosiły mateczki, by ich nie wysyłała na ziemię.

__Czego się boicie? — zapytała królowa.
— Tam tak strasznie na ziemi. Wolimy pozostać w pa­

łacu u mamusi. . , ,. . .,Królowa pogłaskała płateczki i rzekła:
— Nie możemy zawsze robie to. co chcemy, lecz fo. co

dlâ inňvch pożyteczne. , . , ,— A czy my przydamy się naco na ziemi? pyta y zdu­
mione płatki. . . . , . . . ,— O! tak. moje dzieci. Będziecie hardzi pożyteczne!
Przykryjecie ziemię i będziecie tworzyły ciep i «oldrç dla

•) Dr. J M’kulsV!. „W naszej szfcote". Czytani dla dzied./ 
Nakładem Wydawn. Zakladu Narodowego zm. Ossolińskich we Lwowie.

kwiatów 1 wątłych roślinek. Okryjecie ře roślinki od podmu­
chów waszego wuja. wiatru północnego, który nP'ç’hy je za­
bić. Ale pod waszą kołderką mogą roślinki leżeć spokojnie i 
czekać wiosny.

— A czy powrócimy kiedy do mamusi? — pytały niespo­
kojne.

— Gdy na wiosnę słońce mocniej zagrzeje, zamienicie się 
w kropelki pary i wrócicie.

Pożegnały płatki mateczkę, wsiadły z Innem! siost.ami 
do wozu, a rozgniewany wuj wicher zadął i pognał je na zie­
mię.

Spadły w ogródku obok ma’ego domku. Tu leżały trzy 
miesiące. Smutno im było. Z początku odwiedzał ie wuj- 
wicher. potem zaprzestał onych odwiedzin. Ale zato częściej 
grzało słonce, a płateczkom robiło się coraz cieplej.

Aż raz zasnęły. Gdy się obudziły. zna'azły się znowu w 
pałacu swej matki — ale już jako kropelki wody.

Wszystkie pfatki-kronelkl opowiadały swe przygody. 
Najwięcej miały do opowiadania te. które opadły gdzieś w, 
mieście.

Nasze dwa płateczki smuciły się. że ie wuj-wlcher spuścił 
na takie smutne .miejsce przy ubogim domku.

ADy je pocieszyć, zaprowadziła je królowa przed wielkie 
lustro.

I cóż tam zobaczyły?
Ogródek, w którym przepędziły złmę Jakże on inaczej 

wyr'- ał! Grządki były skopane, drzewa wypuszczały pącz­
ki. na których pojawiały sie zielone listeczki.

W tem miejscu, gdzie płatki leżały przez zimę. wvchvlily 
się z ziemi dwie bi?łe główki, zwiastuny wiosny — śnif'"-'U{j.

Jakże uradowały się śniegulkami dzieci, bawiące się w 
ogródku!

Zrozumiały teraz płatki-kropelki, poco je mate^Rs Wy. 
syłała w zimie na ziemię. (M. A. G.)

uSnprasoiiiilepKiirijf >
Kowalowa kazała Kurcie Pilnować ^fasia. śpiącego pod 

gttiszą. a sama powróciła pleć buraki, zdaleka jeszcze mu gro­
żąc. aby nie zaniedbał obowiązku.

*) D r. J M ! fc u t s k t. „W nasze! szkolę". Czytaniu <3ta dztec’. 
Nakładem Wydawn. Zakładu Narodowego ira. Ossolińskich we Lwowie.
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miï*>m&watèËmsmâ
PRZY JEDNOCZESNEJ ART- WYKO­

NANIU WSZELKICH KLISZ DRUKAR­
SKICH JEDNO » Wl EipBARWNYCH

poszukuje Byd­
goska Fabryka 
Okaić meblo­
wych i budowla 
nych. Byd­

goszcz, Zduny 
15. 4885 a.

D@rûya^iti!smar^!
iíimmmifiimmmmnn gftvstek Pcwszechnv) immnitimiiiiinnmmii

tölStSxwRarocäowy organ eits- 
oorterów, wyeifiodzgsy 48 razy 
rocznie w esSerecft bzykach.

SŁUŻ37*. IHPQS%MA£Y2NO>
HANCŁOłfefl

udziela grelsawa v/vwiady 
i pcrcdtf zailrf jjesowaajfBi w 
Handlu zagraniczny».

Oferty i zapytanis
Organ ofert i zapytań sp?dal 
nie icspowrsze ttniony w Euro­
pie centralnel. Poradnik dia 
wazystKich kupców. Najsku* 
tecznie s<n org^n dla ogłoszeń 
deraûw hand owuh, maga ty* 
n ví, h iřžown ków, Importe* 
rów, fabrykantów i t. p.

T
Wydawca t

PUDOL? SCHICK &
LEÎPZSS, Zenłraisłr. 7*9.

€9.

X3S)Ą$zięiizez ffvtzsTM i ps^eslisenl

sjmoeot
stmsssza nouss BzjEt&à zUnjtzi,

IfPMI
wysyłane drogą oowietr/ną z miasta produkcji 
przychodzą wcześniej do miasta przeznaczenia, niż 
doręczane na m ejscu samocnodami lub końmi.

laafiolłii - Irai» - lni i - Sisisi • Ui
I iiiiiiiiiiiiimiiiiiiimiiümiiüiimiiiiiiimiiimiiiMiihiMiiiiiiiiimiiiimiiiiimmimiiiiiiimiiiliiinimiiimimiiuiiiuii

a my, 
ft liszaje
$?zmarszcuti

usuwa i odmładza
■l\

i dobrego domu, nolka, 7 maturą 
dasrtoru .-ióstr Wuvtek w Kra­
kowie poszukuje z Jęc.a. Mono 
opiekować się uziećm , lub pielę­
gnować stars/ą osooę a także za|ac 
się gospodarstwem domowem.

Łaska ve zg oszen la do a mii- 
nsiracii „P lonji“ w Sosnowcu 
00 1 „P. P.“ 4786

nuesietisp
18 sl

pierwsza wołata 38.00 Zl

ł

~'.b enie pos1- 
Jy íakturzvsty. 
korespondenti 
nkaienta iip- 
Na ż-danie zb- 
‘y kaucje rmo 
di człowiek z 
kilkuletnia prak 
l\ką barową. 
Zg’oszenia- P’>- 
lm,i;.. Katów" ce, 
poi „Sol'dny“.

4874 a

sk m. Oferty 
ood T. KupFer- 
blum, Sando­
mierz, ul. Opa­
towska 2.

4882 a-

L*Siupnti

Oferty: Polonja, 
tub ,.5000“.

4858 a.

'Wotne 
nosaai/

Î KUCHARKA.
W tutejszym za 
kładzie wakuje 
posada kierow- 

Przedstawiclela |nlczk; kuchn" od 
na Kato-wce i dnia !. !. 1928, 
Górny Śiąsk w ek do 35 lat, 

uposażenie we­
dług XIV grupv 
urz. państw, z

EXCENTER- 
maszyne ca- 
100 00U Kg. cięż- 

- kości mech. no- 
Pierwszorzęd”y w9 hib używa- 

kwesipondent 
polski, wfadsją- 
cy również n ie- 
rrťeok m. rosyj­
skim rutynowa­
ny
owS'jmie

ną lecz w do 
brym stairlę. po­
szukujemy. O- 

• fei-ty do „Par“. 
Bydgoszcz,

handlowiec, I Dworcowa 72 
octoo- .»txccntcr

DUŻY narożny 
3-piętrowy 

skład nadający 
s.ę na sltiad me- 

'0-000 do 50-009'bil fub dom to- 
dotyeh uloku- jwarowy do wy- 
ę, oczekuję ko- najęcia. Zsło- 
zystnych pro-jsztJj.3 do Polo- 
'ozycyj. kupię nj; pod „Skład". 
Jom z dobrzi I ______ 4870 a-•

:,oS'- .»»o»« -rixiern #
p-zy otrzyma- Ż3lV/ę od 12-
™ 0üyowleJ- 1927. Kiuoja 4 

do 6000 wyma-

w'edn'e stano­
wisko tub przed 

stawie eSíwo 
ooiważnej f:nnv

40 proc. ' fodat-lř- J*awe oferty 
kłem woj. Slą-M1.: • Po
sklego oraz wo. i^na. Sosno-

Porządnego pa­
robka na gospo­
darstwo do 
wszelkiej robo­
ty poszukuje 
sę natychmiast 
Wincenty Gło­
gowski Nomiar- 
ki Nr- 20 Pocz­
ta Wielkie Haj­
duki.

ł841a.

ne pomeszk:.- 
rie. Odpisy świa 
dectw należy 
skierować do 
Dyr. Zakładu 
d’a Umysłowo 
Chorych w Lu­
blińcu.

wiec, 3-gn Moja 
5a. 4878 a*

4883 a.

îoszukua 
i/aeii

7LUTYCH
Izapłaci za

i BSOLWENT 
Szkoły Prze- 
riysibwej wy­
działu eloktro- 
meclnnicznego, 
poszukuje prak- 
rvki płatnej w 
fabryce, ewen­
tualnie w biu- 

309 rze elektirotect'i- 
wy I nf-czno - kreślar-

cortedatt

SKRZYPCE 
stare ..Cremoń- 
skie“ koucerto 
wc — zdrowy 
instrument, jas­
ny ton spr-'o 
dam. M^n^-wtz 
Krzywa g. II.

4879 a.

Obrót
memrzrif

i?Oł rt jr »I
Aleje Marc nkowskiego 5

J

i rr~—j. iPrzy zahunni® 
itokoje u 'towarów prosi* 

.9 ia,V Powołać si® 
9 .Polonie"!

jrneio
POKÓJ ładnie 
umeblowany do 
wynajęć a. Wia- 
dość w Poionji, 
•Mariacka 5-

4877 a.

>iej kierowni- 
-ze) posady, o- 
recnłe prowa- 
-izę przedsię­
biorstwo zbożo-

gana. Bliższe
wiadomości: A. 
Szram&k, Kato-

i,i_ f |Wce, 3-go M^ja •ve. Józef Mo- g ąS70a.
ur. Ezochow áal<,koło Mielca 4876a'
iałopoiska

4864 a.

Zgubiona

(
■Lokata gt 

hanatowz w

SPRZLDAAÎ 
piwiarń e z urzą 
clzen'em i mie­
szkaniem Soś­
ni wiec. Kon- 
stsr-tvnows-ka I

LOKAL na
skład wie-ikość 
od 90 m. kw. do 
150. Zaraz po­
trzebny. Zg.’o- 
szen'a do Polo­
nii pod „Skład 
II. nr. 4S81a.“

^ Słózne ^

MIÓD lipcowy 
eczn czy cz' sto 
îszczelnv pod 

1 gwarancją w 
blaszankach 3 

kg. 12 zł., 5 kg, 
16 zł.. 10 kg. 

29 60 zł.. 20 kg. 
zł. wraz

Unieważniam
' gubioną ksią­
żeczkę wojsko- 58 .......... ..
wą oraz kartę b'aszanka i ot 

mobi1 jzacyjną, tą pocztou 
wyist. przez P. wysyła za 7 
K- U. Katowicejiiczką Stank 
na nazwisko T ‘Cb"biira. ..P 
ma-sz Sziwedt. s'eka“. Brz 
Załęska Halda ,żany.
38. 4871 a. 4531

KOMPLETNI
pokoje. różi

CiShauka
vehoarann

LEKCJE śpiewu 
OOBR7E pro-|obvw?ją się od 
‘operująca p'e- uatychm ast w 
karma i interesUrodę, godzina 

(kolonialny jest 19. Zarząd To-

Ochojec. 
Pszczvnn. 

4886 a.

"000 doiarowjzarpz do siprze 
■wnieszczę w so dan.ia. Ofertv'wik 
lidným interes e Jo Pnłonj1 pod: pow 
'ub na hipotece.I,,K 4872 a.“ •

Unieważniam 
zgubioną ksfą-
kvaZfie ^ojs-ko- r,eh!e pojedí

Í °u° cze' wUsny ■
re t," 6 d°' rób mebla ta 

Nume.i.a na na-
^wisko Stefan ^
Łmyk, os* n, ^î311^ na ' 

niJc godnych wari
kich Wars za 

.7^—a — eki Sklad Me 
ZGUBIONĄ Katowce. Ml 

s.azeczkę woj- ska 5. Króle 
sitową na na- ska Huta. ul 
zwisko: Świerk Wolności 1.

Po a'. Rybnik. 
4869a

9{£losiie».

Wiersz m?m luh iego mieîsce: Na o'erwszej «tronie» tytufiweł strona 4 łamowa zł ł.— 
W tekście, strona 4 łamową zł 0 80 Za teks'en w części ozioizen'rrve) strona 12 łamowa 
zł. 0.20 Nekrolog): w ttaście do Uli) wierszy dl 0.40 od 100 do 20o wierszy zł O.ho ponad 
200 wierszv zl 0 80 — Ogłoszenia drobne za słowo: Kupna sprzedaże zamiany ofiarowanie 
oraev oraz wszystkie inne zl 0.20. dla posz ikmacvch Drscv zł 0.10 matrymonialne zł 0.30 
— Ogłoszenia zagraniczne o 50 nrr.c droższe. - Ogîoszenl» w czerwoni tn koiorzr o 75 pre 
droższe - Ceny ogłoszeń w n edziele i świę a o 25 proc droższe

WARUNKI: I) Omyłki w ogłoszeniach nie iuk-aażn aia do żądania zwrotu gotówki ani 'e?
nie oboAiaztja Adm nistrac'e d„ bezpiatnego powtóirzenia ogłoszenia o ile treśf 
I sens ogłoszenia nie zostały wypaczone 2) Za terminowe zamieszczenie 
wszelkich ogłoszeń Adm nistrac.u nie odpowiada 3! Zastrzeżenie mieisca bywa 
awzglcdmane o tyle o ile ze/«aliia na to względy teconiczne 4) Rachunki 
nasze sa płatne i zaskarżalne w Katowicach 5) Prawo inkasa należvtości na. 
szych przysługuje (v!ko specjalnie do tego upoważnionym inkasentom zaopatrzo. 
nvm w odpowiednie iegiivmacie z tn*nyraf'a

uniewa-Paweł 
żniaro,
___ __  4875 a.
Antoni Szcześ. 
zam- Psary p0. 
wiat Lubliniec, 
unieważn'3 zgu­
bioną ksieżecz 
kę wojskową, 
wydaną przez 
PKU. LuWnec. HACZNOŚ 

Rożne ras 
g o«be w I 

zcoios

PAPIERY, któ­
re mi zostały „ . 
dnia 23 maja br. dlu 
skrrdz’one w rym Rot 
cyrku. nin:ej-,K(’śc us_zk'i 
sz&m unieważ-) Katowce, 
n am. Birgham d > nabycia 
Alfred. I 48

Majprostszym i najpewnieiszym sposobem osiągnięcia czystej, gładkiej i nieulegającej zniszczeniu cery jest stałe 
pbięgnowonie jej wyrobami Crème Mouson. Należy codzisnnie myć się łagodnem, orzeźwiającem mydłem Crème 

f.Iouson oraz wcierać rano i wieczorem Crème Mouson. Łagodny wpływ, jaki wywiera Crème Mouson na 

szorstką i popękaną skórę, odczuwa się już w kilka godz.u po użyciu.
rm

Genoi.aii j przedstawiciel na Polskę: Zy^h^á óochner t Sa«, Dzicazit»

9999992
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— IW TeL-fon i6!0 =====
Od wtorku 15-go listopada do czwartku 
Obraz z przedwojenne jo życia Wiednia

i i ëi iii?, a "śtial ; st s nis
Dra at życiowy w K) akiach 

V7 (dach słownych 
Mbry PEŚ ?» % Bill' COîîïftgOX!, 

fí*tr an Sír * 
t'cżvcer-iv^i’.i E. A. DUPONT

PAîïNiï na wynalazki
wzory, znaki

5r ~ 
6j jul-jannsz WygaHOKSKl

rze ï“1H pB?cnîoW7
byty Radca U: żęciu Patentom eg) Rz- P 

Ordynacka 6. - Tel 161-50.

Pü«targ

* Ou Diatiui :
Wielki szlagier z woiny światowej 

1914 - 19.S.
tfssStfaf in> «31 G-n;cialcsr.iTu

z dłuższą praktyką i sma&WiPSBi&ta 
p rPTfiiSa zitzcez titc&,Kaflcscmo. 
potrzebni cd zaraz. _ 1912

Zgłoszenia tylko listownie do firmy
i&istinsisa" if. M. 3%j ss&óm) ï%.

W Rybniku jest jeden

z obszernemi ubikacjami biurowemi i ga­
rażami do sprzedania. Łaskawe zapytania 
należy skierować pod adres 4158
Bank Przemysłowców Rybnik.

■y^3CTTOBsagBg5S3E58iiBiggMng^Bgaaw2»KZBC3ga8aga

Wapno, Cornent, ^Sps,
Tn-cinę sufitową, Rurv kamionkowe-cementowe 
Cegły szamotowe, Piyiy piekarskie (Radeburg)
PJ*iîy terrakotowe i ścienna, 

Li ťswka, Płyty cntnant swa 
i Kürzer? źs.azna,

Bclsri Streit Kalocie!
Biuro i Sk'sdnica Wo 46 < 

'i7v ul. Kirkiewiua 19. Te’efon 2i9?

KOnuHiKflCJ^ PWZtRStfl
PR ZE. WÓZ POCZTy i rOU^ROrt
Czy wiesz, że samolot// Polskiej Linii Lot­

niczej przebyty dotychczas drogy równą 7 po­
dróżom na ksitżyc? ,. •

Czy wiesz, że samoloty Po.skiej Linji Lot­
niczej przewiozły dotychczas 20 tys.ęcy pasa- 
ż ów 350 lysiçcv różnych towarow i 391) tv- 
B1U0 qnSFz [Sza\ Biü3zp05(zsn zaq

Korzystajcie z komun.kacji pow etrznej. 
Szybkość — taniość — bezpieczeństwo. 

Sięcv listów? , . , .
Warszawa Nowy Świat Nr 24 tel 9-00 

19-88 lotnik«) rei 8-5(1
Kraków. Sw Anny 4, tel 32-22 lotnisko -el 

25 15
Lwów Tow Orbis ul lagiellnńska te! 8-H 
Łódź ul. P.otrowska 67 tel 3-11. ibtntsko 

tel 26-15. 
lotr sko tel 22-75

Wiedeń. Tegetthofstr 7 Mezzanin 71-0-84 
lotn io łel 48-5-60

Gdańsk—Wrzeszcz, lotnisko tel. 415-31.

na dostawę loco strcia Katowice;
U 3 SDO.OOO kg bsmęirt»,
2) 190.000 kg. żelaza betonowego.
3' 14.000 ms spóly.
4) 2,260.000 sztuk cegły wymiar pruski.
5) 80,000 sztuk ccgîv pusteL
6) 70 wagonów wapna palonego
7) 1,200 ms piasku.
Osobne ofer.y na poszczególne Jostawy 

wons:ć należy do Techn. Kierown. Pud. Ka­
tedry Slaskici w Katowicach. 6 SI.

Podtíadv ofertowe z war_nkami wysyłane 
będą na żądania.

Otwa c:e ofert dnia 24 listopada toi/., 12
w po i n dnie

Siffig..................

i

'Ěš/ssšwis

éim f

Najnowsze
UKlsfżssfs/m fcaatmla+i
swsaesififsim

(z cenami rynkowenu)
już nadeszły i wysyłamy takowe za 
zaliczeń era oocztowem lub Doprze- 
dniem nadesłaniem należności. — 

Ceny wraz z kosztami przesyłki 
i < pakowania:

Europa zł 12.50 reszla św:ata zl 16.50 
Oba katalogi w 1 tomie zł 22.50*

Wsigönrnia
„föofonji

(fSujbnifz. u/. Zamßoira 8

i Drußairnia«

m.......................................-

Pojźitkowanie.
Wszvstkim tym, którzy 

z okazii zawarcia naszego 
Związku Małżeńskiego 
przesłali nam swo e życze­
nia składamy nasze ser­
deczne „bog zapłać !

pip
yh ńr-

Leon i Agata
z domu Słowik 

Mańkowie.

Kochłowice, dn. 14.XI. 27r,

Dobrego

ewent. komplecistę do orkiestra 
dla koncertów i tańców ooszukuje 

się od 1-go grudnia 19:7 r

śferty do Polanji pod „Pian sta“ 
Nr 4785

Budrkî
Zegarki męskie i damskie

rączki ślytnu

Kokzyfri
najw ększy wybór. 

Ceny zniżone.

P.FJanotta
Katowice

ul. 3-33 “lala 13.

pianistę iuLUMiWiT 
skrzynka srebrna glazura na kaloryfy, piece 

żelazne, rury l drzwiczki.
Wytrzymuje gorąco, chroni żelazo 
od rdzy i nadaje p.ekny wygląo 

przez cały rok,
9emrd Jfmloieft
Drogeria Itis. Telefon 83 

Mysłowice, Bytomska 8.
11 skład

Drogerja pod Aniołem 
Wielkie Piekary. Mai jacka 47. 

Telefon 114.

©Śród %o&fojii€*ny n> doznaniu
jedyny w Polsce, posiada przeszło ®50 sztuk rozmai­
tych zwierząt ze wszystkich części świata i pozostałe 
sztuki żubra puszczy Białowieskiej. Stanowi on dla 
przyjezdnych i wycieczek do Poznania najpiękniejsze 
chwile pouczającej rozrywki i miłego wyDoczynku.

Pisze n emy

a«i skaiuzieuniaiidwisanfl
Telefoniczne ofeity upraszamy pod

Sclio -sa) G m b. a.
Berlin-Halens e 
Kathanneustr. 9 

Telefon: Dh'ai* 1183.

Kül lEddlllüni îr=n HUiÆlüE PF.&ü

©£fl«fcS;
Zawiadamiamy ninie s^em P, T. Klijentelç, że ogłoszenia 

do numeru ESO «Slîidfil HESESÄ^IESh if przyjmujemy 
tylko do godz 15-ej dnia powszedniego

Ogłoszenia do numeru EDO nasi'f;f ng 
•Saień nadmif po godzinie 15-ej, liczymy o 
10 0/0 drożej.

Administracja „POftONMM

\m

II**

1
OäTü^lGfUj iïïO III

wwsgmiit

v&uwia
będziecie mieli, jeżeli ona 
będzie wyglądało czysto i 
nosiło się dl ag o i przy jem- 
nie przez używanie pasty

„VRBIN-
Dhp ielęgnewania obuwim 
oraz dla utrwaJenia Poły­
sku niema nic lepszego nad

MRBIN"
niedościgniona pasta do 

obuwia

Oza/nĄf 1\ w nJknyc/u AaùsrtxcA. na 
ią<laM</2, wsztdxi* <io tuz-Cyda*

(ßißlfco .Połonin"
ma byt 3 wojem pismem

65545761673728516702

5837894^6^4

01400107

7298873039^654163080658475


